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fiposć min. lano PllsudsKicilo
Łada pomorskiego nie damg przehandlować

Przebieg wczorafszego posiedzenia Seimu
Warszawa, 7. 11. (PAT.). Na wstępie wczo­

rajszego posiedzenia Sejmu poseł Jeszke (BBWR)
w imieniu komisji prawniczej referował rządowy
projekt ustawy, zmieniającej ustawę o ochronie

lokatorów oraz wniosek PPS w sprawie o'bniże­
nia stawek komornego od mieszkań 1 i 2-izbo-

wych i zawieszenie eksmisji z takich mieszkań

w okresie zimowym. Komisja przeredagowała
tekst przedłożenia, umieszczając przepis, obej­
mujący zakazem eksmisji w porze zimowej tyl­
ko takich lokatorów 1 1 2-izbowych mieszkań,
których położenie jest krytyczne, wskutek czego
z moratorjum m ieszkaniowego nie będą mogli
korzystać lokatorzy, którzy m ają inne mieszka­
nia w tem samem miejscu lub którym takie

m ieszkanie dostarczono.

Co się tyczy obniżenia stawek komornego,
to ehociaż zasadniczo tendencja obniżenia czyn­
szu jest może słuszna, lecz nie można stwarzać

dwóch kategoryj lokatorów takich mieszkań, z

których jedni mieszkający w domu czynszowym

byli uprzywilejowani, a drudzy musieliby płacić
pełne komorne. Sprawozdawca, polemizując z

wywodami posłów opozycyjnych, poczem podkre­
ślił, że projekt komisji w wielu sprawach odbie­
ga od projektu rządowego. Jest to zdaniem re­
ferenta jeden z przykładów, że współpraca B. 'B,
W. R . z rządem absolutnie nie jest, jak twierdzi

opozycja, tylko wstawaniem i siadaniem na ko­
mendę. Rząd dał się przekonać, że to, co propo­
nuje BBWR. jest lepsze. W głosowaniu odrzu­
cono poprawkę klubów opozycyjnych i projekt
ustawy przyjęto w drugiem i trzeciem czytaniu
w myśl wniosku komisji.

Następnie Izba przyjęła do sprawozdania ko­
m isji administracyjnej o wniosku PPS. w spra­
wie autonomjl ziem, zamieszkałych w większo­
ści przez ludnoSć ukraińską. Referent poseł Zdzi-

law Stroński (BBWR) stwierdził na wstępie,
że państwo i społeczeństwo polskie nie stoso­
wało nigdy w stosunku do mniejszości narodo.

wych polityki nierównych praw. Dalej stwier­
dza, że wieki współżycia, wspólność spraw go­
spodarczych i kulturalnych, związki rodzinne

jtak zmieszały ludność polską i ukraińską na te­
renie w ojewództw południowo-wschodnich-, że nie

można w tej połaci kraju przeprowadzić rozgra­
niczenia obu stref. Wbrew prawu życia, które

wołało o harmonję i zgodne wysiłki, zaczęto sze­
rzyć separatyzm nad głowami spokojnej ludności

i wybujały szowinizm.

W NIOSEK PPS. CHOE WPROWADZIĆ W

, ŻYCIE OBU NARODOWOŚCI SZTUCZNY

PRZEDZIAŁ I ROZBICIE DOTYCHCZASOWEJ

WSPÓLNOTY. Wniosek jost nierealny i szko­
dliwy. Rozwój życia — zdaniem referenta —

pójdzie po innej drodze. Przyjmiemy — mówi

dalej poseł Stroński — każdą inicjatywę twor­
zą i realną. Już dokonano w tym kierunku du­

ż-o wysiłków. Zwracając się w stronę ław ukra

ińskich, referent oświadczył: Ponad głowami pa­
nów idzie w tym kierunku i pójdzie dalej wola

ludności ukraińskiej. Kończąc, referent podkre­
ślił, że wniosek PPS. jest tylko demonstracją
polityczną.

Po długiej dyskusji i przemówieniu referenta

jposła Strońskiego (BBWR.) Sejm przyjął wnio­
sek komisji o odrzucenie wniosku PPS.

Warszawa, 7 11 (PAT). O godzinie 16,45
marszałek wznowił posiedzenie.

Przystąpiono do pierwszego czytania ustawy
skarbowej i preliminarza budżetowego.

Zabrat głos p minister skarbu Jan Piłsuds­
ki, podonsząc. że ustawa skarbowa za rok

1932-33 iest analogiczna z dziś obowiązującą po
za zmianami czysto redakcyinemi lub też wy-

pływającemi z faktów dokonanych, iak cofnię­
cie 15 proc. dodatku do uposażeń. Budżet ma

układ taki sam, jak poprzedni. W pływy preli­
minowane wynoszą 2.375 miljonów, wydatki
2.482 milj., DEFICYT ZATEM 77 MILJONÓW.
Rozchody są mniejsze o 44 milj. niż w r. 1931.

Powstaje pytanie, dlaczego rząd nie dokonał

dalszych kompresyj, aby nie bylo deficytu, by
zrobić kompresję całych 414 milj., należy doko

nać ciężkiej pracy. Choćbyśmy pokasowali kil

ka ministerstw, to i tak nie dałoby to oszczęd­
ności 414 milj. Kompresja była możliwa do wy­
konania tylko dużymi wysiłkami oszczędności
na szereg nie zaspokojonych potrzeb państwo­
wych. Dalsze oszczędności możnaby dokonać

wówczas, gdy zajdzie konieczność. Co to jest
te 77 miljonów? W budżecie długów przewi­
dziano tylko tyle, aby m ożliwem było pokryć
całkowite raty długów. Przy układaniu budże­
tu nie wiedzieliśmy bowiem, co będzie dalej?

CZY AKCJA HOOVERA BĘDZIE PRZEDŁU­
ŻONA. Zdaje mi się, że jakaś akcja będzie. Te

sam e przyczyny trwają dalej. A JEŚLI AKCJA
TA DA PEWNE OSZCZĘDNOŚCI, WÓWCZAS
TEGO DEFICYTU NIE BĘDZIE i nie trzeba

będzie bolesnej operacji na koniecznościach

państwowych. Jeśli zaś żadnej akcji analogicz
nej z akcją Hooyera nie będzie, trzeba będzie
przez kompresję dalszą zapewnić równowagę
budżetu. Wobec tego, że rząd nie zamierza w

takiej czy innej formie korzystać z inflacji na

pokrycie budżetu, pozostałaby możliwość tylko
dalszej kompresji budżetu, która mogłaby być
zrobiona po ostatecznem wyjaśnieniu sytuacji
za jakieś 4 lub 5 miesięcy. Oszczędności w du­
żym stopniu zostały dokonane już w bieżącym
budżecie.

Co do zarzutów, które przewidują, że bud­

żet jest rozdęty, to nie jest on bardziej rozdę­
ty, niż budżety z przed lat, kiedy w rządzie by­
li ludzie z dzisiejszej opozycji.

Po przemówieniu p. ministra skarbu Jana

Piłsudskiego zabrał głos prezes Sławek. (Prze­
m ówienie to podajemy o-ddzielnie).

Po deklaracji premiera Sławka zkolei za­
brał głos poseł Róg (Str. Lud), oświadcza ąc.

że Stronnictwo jego podda budżet szczegóło­
we) krytyce na komisii. Omawiając ogólny sto­
sunek do rządu na terenie polityki wewnętrz­
nej i zagranicznej, poseł Róg oświadczył: Ko­
rzystam ze sposobności, by imieniem klubu o-

kreślić nasze stanowisko w sprawach polityk:
zagranicznej. Sytuacja międzynarodowa nie

iest dobra, Atmosfera dla Polski nieprzyjazna
Wystąpienie senatora Boraha w Ameryce prze

prawia żywioły nacjonalistyczne w Niemczech

o prawdziwy zawrót głowy. Stwierdzam więc,
że W SPRAWIE POLSKIEGO POMORZA JE­
STEŚMY ZGODNI Z CALEM SPOŁECZEŃ­
STWEM. Co do tego niema i nie może być
różnic pomiędzy stronnictwami.

LUDU POMORSKIEGO NIE ODDAMY
ANI NIE PRZEHANDLUJEMY NIGDY. Cała

I Izba b iła oklaski.

Dobro RzplUcf nalwgfczetn prawem
Beislaracfa prezesa Hlubu USUWU. Sławta

Warszawa, 7. Ił . (PAT). Imieniem BBWR.

mam zaszczyt oświadczyć co następuje: Wy*
jątkowo ciężka sytuacja gospodarcza i wynika*
jące stąd zmniejszenie się wpływów do skarbu

państw a postawiły rząd w obliczu wielkich trud

ności zarówno przy wykonywaniu budżetu bie*

żącego, jak i układaniu nowego na przyszły
okres 1932*33. Obniżenie skali wydatków jest
zadaniem bardzo trudnem i nie dało sic prze*
prowadzić natychmiast. Dlatego też rząd, któ*

ry musiał przy układaniu budżetu przyjmować
również za punkt wyjścia w obliczeniach obec*

ny stan organizacyjny aparatu administracyj*
nego państwa, z konieczności przekłada BUD*

ŻET ZAMYKAJĄCY SIĘ DEFICYTEM.

Jeśli ten sam rząd w początkach bieżącego
roku budżetowego przyszedł do przekonania,
że przewidziane w 1930 r .dochody nie dadzą
się osiągnąć, miał obowiązek i powziął w od*

powiednim czasie decyzję zmniejszenia wydat*

ków. N a przykładach inny ch państw mieliśmy
sposobność przekonać się, jak słusznem było
zarządzenie oszczędnościowe naszego rządu.
Możemy mieć też zaufanie, że rząd w okresie

wykonywania budżetu, nad którym obecnie

rozpoczynamy obrady, poczyni dalsze oszczęd*
ności i przewidziany deficyt zmniejszy, a pe*
łen przezorności konsekwentnie przeprowadzi
linję gospodarczą. Rząd już ochronił i ochro*

nić nas będzie musiał od skutków znacznie gor*
szych, jakie mogłyby nastąpić, gdybyśmy przy

uwzględnieniu potrzeb, wysuwanych przez żyj
cie zapomnieli, z czego mamy je pokrywać.

Blok BBWR. przystępując do szczegółowe*
go rozpatrzenia budżetu, będzie się starał zba*

dać i we własnem sumieniu zważyć, czy w pro*
ponowanym podziale wydatków została w na*

leżytej mierze zastosowana redukcja większa
w stosunku do mniej istotnych potrzeb, nato*

miast oględniejsza w odniesieniu do spraw waż

niejszych. Na pierwszy rzut oka wy'suwa się tu

pozycja wydatków, związanych z obroną pań*
stwa. Pozycja ta nie została zredukowana

Imieniem BBWR. oświadczam, że wszelką pod
tym względem przezorność uważam za nadzwy
czaj słuszną. Dopóki różne państwa, nie mo*

gące się uporać z własnemi kłopotami zbyt
często bądź tolerują, bądź jawnie popierają
fermenty, szerzone przez nieodpowiedzialne
czynniki i organizacje przeciw ustalonym gra*
nicom sąsiednim, to nieobliczalność wskutek

tego stanu rzeczy zmusza nas do utrzymania
pełnej gotow ości obrony. Blok BBWR. zdaje
sobie sprawę, że UNIWERSALNEGO I SZYB*

KO DZIAŁAJĄCEGO LEKARSTWA NA

ZŁAGODZENIE DOTKLIWYCH SKUT*

KÓW KRYZYSU NIEMA. Że potrzeba sze­
roko skoordynowanych usiłowań czynników
społecznych, usiłowań, które w dodatku do­
prowadzą po jakimś czasie do pewnych rezub

tatów.

BLOK BEZPARTYJNY WSPÓŁPRACT
Z RZĄDEM ROZUMIE, JAK GŁĘBOKO
ZWIĄZANY JEST INTERES ZARÓWNO
PRYWATNEJ JEDNOSTKI, JAK I WSZYST

KICH WARSTW SPOŁECZNYCH Z INTE*

RESAMI PAŃSTWA. Rozumię dalej, że w

chwili wyjątkowych trudności potrzeba nic

tylko mniej pilne potrzeby odsunąć na czas

późniejszy, lecz, że potrzeba bardziej skoordy­
nowania swej pracy z planem ogólnym, jaki
ma rząd Główny ciężar borykania się z tym
olbrzymim splotem trudności, wynikających
z kryzysu, spada na rząd, to też Blok Bezp
Współpr. z Rządem będzie poczytywał sobie

za swój obowiązek sumiennie i szybko prze*
prowadzić tę ustawy, które będą mogły ułatwić

rządowi walkę z kryzysem. Oprócz tego klub

nasz, reprezentujący szereg organizacyj spo*
łecznych, użyje swych wpływdw, aby one pod*
jęły bardziej aktywną rolę i będą w pełnym
kontakcie z rządem mogły spełnić te zadania,
które ze względu na swój charakter spadać
muszą nie na rząd, a na społeczeństwo. D ale;
troska o dobę obecną nie zwalnia nas bynaj'­
mniej od obowiązku skupienia swej uwagi i na

sprawy, mające podstawowe znaczenie i dla

przyszłych czasów f,przyszłych pokoleń. To też

podjętą pracę nad ustaleniem najlepszych
ram ustroju Polski z rozwagą i myślą spokojną
dalej prowadzić będziemy.

PRZYGOTOWANIE KONSTYTUCJI
NASZYM JEST OBOWIĄZKIEM I ZA TĘ
PRACĘ ODPOWIEDZIALNOŚĆ BIERZEMY

NA SIEBIE.

C lileic s alalssiią
%owe powikłania sia Dalekim Wschodzie

Moskwa, 7. 11. (PAT.) . Jak wskazują win

domości, nadchodzące z Dalekiego Wschodu,
konflikt mandżurski zaczyna wstępować w no­
wą fazę. Ostatnie d'epesze korespondentów so­
wieckich donoszą, że dn. 4 bm. około godz. 2

po południu PIERWSZE ODDZIAŁY JAPOŃ­
SKIE ZETKNĘŁY SIE Z WOJSKAMI CHIŃ
SK1EMI GENERAŁA MAA. Trudno w tej
chwili przesądzać, jakiemi siłami rozporządza
dowództwo Cieikam, W edług telegraficznych
doniesień, przed kilku dniami armja generała
Maa wmocniona została o jedną dywizję wojsk
kirińskich i trzy pociągi pancerne.

Inne zaś depesze mówią, że generał Maa

zawiadomił telegraficznie Czang Suo-Lianga
0 ruchu wojsk japońskich w kierunku Cieikn-

ru, wyrażając jednocześnie GOTOWOŚĆ ROZ­
POCZĘCIA AKCJI WOJENNEJ PRZECIW­
KO JAPONJI.

Prasa sowiecka zapewnia, że Japończycy
zdążyli już obsadzić linję kolejową Tun Tao-

Tao-Nan. W rejonie tej lingi poza oddziałami

piechoty i eskadry lotniczej operować mają
również oddziały kawalerji. Japończycy posu­
wają się w kierunku północnozaóhodnim, dą­
żąc najwidoczniej do obsadzenia rzeki Nonni

1 historycznego już mostu kolejowego na tejże

rzece. Najbliższe dni przynieść mogą wiado.

mości o bezpośredniej akcji wojennej pomiędzy
oddziałami japońskimi a armją generała Maa.

Od rezultatów tej walki zależeć będzie dalszy
rozwój wypadków.

Stanowisko sowietów w zatargu chińsko-

japońskim dotychczas nie jest dokładnie zna­
ne. Według oficjalnego oświadczenia Narko-

m indieła, rząd sowiecki chce honorować do.

tychczasowe traktaty z Chinami, żadnych
przygotowań wojskowych nie czyni, a akcję
japońską traktuje jako czasową okupację
zbrojną. O wmieszaniu się do wojny chińsko-

japońskiej w Moskwie nie mówią. Wskazuje
na to, że rzeczywiście sowiety w tej chwili

wojnv z Japonia nie chcą.
Szanghaj, 7. 11. (PAT.) . SYTUACJA

CHIŃSKO-JAPOŃSKA STAJE SIE CORAZ

POWAŻNIEJSZĄ, ponieważ wskutek starcia

na moście kolejowym w Nom-Kiang na rzece

Nonni, teren objęty konfliktem mandżurskim

stopniowo zbliża się do strefy wpływów so

wieckich. Nom-Kiang znajduje się zaledwie o

50 km. od linji kolejowej wschodnio-chińskiej.
która pozostaje pod wspólną kontrolą chińsko-

rosyjską.
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Pomorze Polskie
a nierealne fezy Francuza

P. Bernard Lawergne, profesor wydziału prawnego Uniwersytetu państwowego w Lille (Francja), w

numerze sierpniowym kwartalnika ,,LcAnne politique francaise et etrangere" zamieścił rozprawę na temat

stosunków francusko - niemieckich (D'un examen generał des problemes francotaliemands"), w której ornat

wia miedzy innemi i sprawę polskiego dostępu do morza.

Prof Lawergne zajął w sprawie Pomorza stanowisko nieżyczliwe W tej drażliwej dla obrony praw

naszych materii zabiera poniżej glos p. dr. W . ROSIŃSKI, doktór tegoż Uniwersytetu w Lille, przytem uczeń

prof. Lawergne, który ze stanowiskiem uczonego francuskiego przeprowadza interesującą polemikę, omawiają
cą zasadniczo polski punkt widzenia w tym problemie, oraz zwalczającąnieuzasadnione tezy prof. Lawergne.

Szanowny Profesor, nie mogąc zna­
leźć dość ważkich argumentów dla swej
tezy; stworzenia poprzez Pomorze pol­
skie — korytarza' niemieckiego między
Rzeszą Niemiecką a Prusami Wschodnie.

mi, konkluzję swoich wywodów zbudo­
wał z tak oczywiście kruchego materjału,
że siłą rzeczy nie wytrzymuje ona kry­
tyki.

Twierdzić bowiem, że ,,niema ani je­
dnego Niemca, któryby się pogodził z

dzisiejszym stanem rzeczy na granicy
wschodniej Rezszy — jest zbyt ryzyko­
wne. Również i argument o rzekomem

odcięciu Prus Wschodnich od Rzeszy
przez Pomorze polskie (a jak chce p, La­
wergne — przez ,,korytarz"),jest zbyt
słaby, aby się niem móc posiłkować
przy ,,usprawiedliwianiu" ,,słuszności"
pretensyj nacjonalistów niemieckich w

stylu p. Treviranusa.

Mogę zapewnić p. Lawergne'a, że tak

w jednem, jak i drugim wypadku myli się
on gruntownie.

Opinia Miciiiicc
nic -nacionalistgcznycfc

Dużo ludzi w Niemczech zdaje sobie

dobrze sprawę z tego, że trudno jest od

Polski wymagać, aby zrezygnowała cho­
ciażby z i metra kwadratowego rdzennie

polskiego Pomorza (zamieszkałego w 90

proc. przez Polaków), dlatego, aby za­
spokoić takie, czy inne apetyty imperia­
listyczne szowinistów niemieckich. Aże­
by p. Profesor Lawergne nie myślał, że

pragnę go zbyć frazesem - przytaczam
za miesięcznikiem socjalistów niemiec­
kich ,,Sozialistische Monatshefte", wy­
chodzącym w Berlinie, co następuje:

,,Niebezpieczne jest wzniecać w Niem,
caech i gdzieindziej nadzieję, iż pewngo

piękngo dnia stanie się możliwe odebranie

Polsce osławionego korytarza.

Korytarz pod względem etnograficznym

jest dzisiaj(l) polski. Założenie portu w

Gdyni, wybudowanie linji kolejowej, łączą­
cej Górny Śląsk, via korytarz z morzem,

oraz polityka celna — nadała korytarzowi
tak ogromne znaczenie ekonomiczne, że ża­
den Polak tak łatwo się go nie wyrzeknie."

,,Czy można mieć poważne nadzieje -

zapytuje cytowany miesięcznik socjali­
stów niemieckich, iż Polska w drodze bez­
pośrednich rokowań wyrzeknie się kory­
tarza?"

I ,,Sozialistische Monatshefte" odpo­
wiada:

nCo powiedziałyby imperialistyczne

Niemcy, gdyby w łatach 1890-1910 Fran­
cja zaproponowała im dobrowolne zwrócę

me Alzacji i Lotaryngji?

Siłą?
Ozy ktokolwiek wierzy, że pewnego dnia

Tjga Narodów zadecyduje, iż Polska ma

zwrócić Niemcom korytarz?
Liga Narodów nie uczyni tego nigdy,

a gdyby nawet i uczyniła, to wątpliwe jest,

czyPolska kiedykolwiek uczyniłaby zadość

żądaniom Ligi Narodów.

ZWRÓCENIE NIEMCOM KORYTA­
RZA MOŻE BYĆ ZREALIZOWANE J E ­
DYNIE PRZY POMOCY ŚRODKÓW WO­

JENNYCH, TO TEŻ ŚRODKI TE WINNY

BYĆ ZA WSZELKĄ CENĘ USUNIĘTE!

Jak zaznaczyłem wyżej - także i ar­
gument o ,,odcięciu" Rzeszy od Prus

Wschodnich nie jest istotny. Powinno

być przecież p. Prof. Lattfergne wiadome,
że na mocy umowy między rządami pol­
eskim i niemieckim -— Niemcy mają ze

strony Polski całkowicie zagwarantowa­
ny wolny tranzyt ludzi i towarów przez
Pomorze polskie do Prus W schodnich

i z powrotem.

Czego więc doszukiwać się w calem

dziury? Czemu biadać nad rzekomą ano-

malją na granicy polsko-niemieckiej?
Czemu ,,litować" się nad Wolnem Mia­
stem Gdańskiem, którego obroty towaro­
we wynoszą pięć razy tyle coprzed woj­
ną (rok 1913), dzięki polskiemu zapleczu

portu gdańskiego?

Co jest ważniejsze dla Pana Profesora:

czy interes ekonomiczny i narodowy 31-

mlijonowej Polski, w jej całkowicie swo­
bodnym dostępie do morza, które osiąga
zresztą na' własnem etnograficznie tery-

torjum, czy też woli on uznawać urojo­
ne pretensje nacjonalistów niemieckich i

iść im na rękę po to tylko, aby kosztem

ludu polskiego nasycić zachłanność tery-

torjalną i sprawić wzrokową przyjemność
patrzenia na mapę niemieckiemu szowi­
niście.

Czn tffflko
,,Drang nach Osfen”?
Czy pozatem' p, Lawergne, w naiwno­

ści ducha, wierzy w to, że ciężar gatun­
kowy pretensyj terytorjalnycb przeciętne-

go nacjonalisty niemieckiego leży tyi^o
na wschodzie Niemiec?

Czy to już zbyt odległy jest rok 1917,
kiedy to w dniu 13 czerwca, przed zam.

knięciem drugiej sesji sejmu Alzacji iLo­
taryngji, prezes Dr. Ricklin, w mowie

wygłoszonej przed szczelnie wypełnioną
salą w Strasburgu, powiedział między in.

netni:

Narodowość ma swe podstawy w

pochodzeniu i języku. Urzędowe ba­
dania, które się opierają na spisach ln.

dności, dokonanych według jej włas.

nych zeznań, wykazu-ją w Alzacji iLo­
taryngji 87% używających języka nie.

rnieckiego, 12% używających język?

ffrancuskiegoii% cudzoziemców. Licz

by te dostatecznie wskazują, w jakim
kierunku ciąży ludność miejscowa.

Mości Panowie, losy chciały, że w

roku 1871 przyłączeni znowu byliśmy
do Niemiec"...

Czy Prof. Lawergne myśli, że IM.

PERJALIZM NIEMIECKI ZREZY.

GNOWAŁ DEFINITYWNIE RAZ NA

ZAWSZE ZPRETENSYJNA ZACHO.

DZIE?

Zamiast odpowiadać p. Lawergne'owi
na to pytanie — wyrażę opinję, że JE-'

'

DYNĄ GWARANCJA POKOJU PO.

WgZECHNEGO JEST D4ŻEMIE
WSZYSTKICH NARODÓW DO PO­
SZANOWANIA ZOBOWIĄZAŃ I

TRAKTATÓW MIĘDZYNARODO­
WYCH.

A teraz słów parę o stosunkach polsko,
francuskich. W pewnem miejscu swej
rozprawyp.Lawergne mylisię znów, pi­
sząc, że powstanie swe Polska zawdzię­
cza przedewszystkiem Francji, oraz, że

,,Francja rozumie lepiej interesy Polski,
aniżeli Polska sama". Wybaczy mi Sr.

Profesor, że mu oświadczę, iż jest w głę­
bokim błędzie.

Przedewszystkiem POLSKA OD2Y

SKAŁA SWĄ NIEZALEŻNOŚĆ TESZ-

CZE PRZED ZAWIESZENIEM BRO-

NI. Traktat wersalski nie zdecydował
wskrzeszeniaPaństwa Polskiego, lecz tyl­
ko wskrzeszenie to zalegalizował.

Co się zaś tyczy Zdumiewającego np.

poglądu p. prof. L ., że Francja lepiej ro­
zumie interesy Polski, niż sami Polacy --

to zdaje się to świadczyć, że p. prof. La-

wergne ma bardzo niepochlebne pojęci?
o własnych rodakach, przypisując im aż

tak wielką zarozumiałość.

Tutaj, w stosunkach naszych, w sto­
sunkach polsko-francuskich, mam prze­
konanie, że tak Polska, jak i Francja -

myśląc każda za siebie — przyjęły inną,

ogólnie zresztą stosowaną zasadę, tę mia­
nowicie, którą i Francuzi znają równie

dobrze t, j., że ,,1es bons comptes font

ies bons amis".

Piszę te proste słowa otwarcie. Sądzę
bowiem że dotrą one do Sz. Profesora i

wierzę, że będą przyjęto rzeczowo.

Stosunek nas, Polaków, doFrancjijest
serdeczny, Wiemy, że w Wielkiej Repu­
blice posiadamy naprawdę szczerego so­
jusznika, tak, jak i Francja wie, że na

Polsce może polegać. Jednakże trudno

jest, nawet w rozważaniach teoretycz­
nych dyskutować o tem, co siłą rzeczy

mupi pozostać poza dyskusją. Nie wdaję
się więc w polemikę z Sz. Profesorem na

temat, czy lud francuski w takiej, czy in­
nej okoliczności będzie się bił, czy. też

nie będzie się bił ,,aby osłonić niezależ *

ność polityczną i ekonomiczną Polski".

Prof,Lawergne powinien jednakże wie­
dzieć, że stosunki między narodami ukła­
dają się li tylko na podstawie łączących
je wzajemnie interesów. Nie do nas w tej
chwili należy, ani do p. Lawergne'a, ani

też do mnie, wyręczanie obu ministrów

spraw zagranicznych naszych zaprzyja­
źnionych Republik. O jednem tylko obaj

pamiętać musimy: o cenieniu własnych
wartości i wzajemnem icb rozumieniu,
oraz o wzajemnym dla siebie — jako na­
rodów - szacunku.

'Wiktor Rosiński

Doktór nauk: ekonomicznych uniwersytetu pań­
stwowego w Lille; sekretarz Zarządu Głównego

Ligi Morskiej i Kolonjalnej w Warszawie.
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Senator Borah i jego cień.

s*.

Bfttnlng odpowiada milerowi
,noszą usiać raiiplsaliic dfinagogjc i polityczne

eifsperpmcniy*
W sali posiedzeń Reichstagu zebrała się

wezoraj Rada Naczelna Stronnictwa Centro,
wego przy udziale kanclerza Briininga oraz

ministrów centrowych w rządach Rzeszy i

krajów. Prezwodniezęey stronnictwa prałat
Kaas w zagajeniu posiedzenia wystąpi! ostro

przeciwko pogłoskom o rzekomych rokowa­
niach w sprawie utworzenia koalicji centrowo-

hitlerowskiej. Partja ęentrowa trwa nadal

przy uchwale swej frakcji parlamentarnej,
sprzeciwiającej się wszelkim projektom rządu
prawicowego. Pogłoski o rokowaniach mają na

eelu tylko osłabienie pozycji gabinetu Briinin.

ga.

Następnie kanclerz Briining wygłosił prze­
szło godzinną mowę programową, w której ja­
ko cel swej polityki wskazał rozwiązanie pro.
blemu reparacyj i zadłużenia Niemiec. Kan­
clerz ostro zaprotestował przeciwko atakom

zakulisowym, polityków prawicowych, ezyniąe
wyraźną aluzję do wystąpienia partji ludowej.

'Rząd Rzeszy nie zamierza na dłuższy okres

czasu wykluczać Reichstagu od udziału w swo­
ich pracach, narazie jednak potrzebuje pewne­
go czasu na wywiązanie się ze swych zadań.

W sprawie zarządzeń, dotyczących gospo­
darki niemieckiej, kanclerz oświadczył, iż ko­
szta własne produkcji niemieckiej muszą ulec

niezbędnej redukcji celem sprostowania konku ­
rencji na rynkach zagranicznych.

Rzeczywistość wykazała — mówił Bruning
— że zaufanie do rządu było silniejsze wśród

ludu pomimo całej niepazyzwoitości z jaką.
przeciw rządowi walczono. Droga obrana

przez rząd była jedyną możliwą!
Problem reparacyjny musi być rozwiązany

w sposób taki, by dla narodu niemieckiego i

całego świata, nastąpiła odbudowa zaufania i

gospodarstwo międzynarodowe nie zostało aa

długie lata zachwiane!

Radykalna demagogja i polityczne ekspery­
menty muszą ustać, aby wreszcie położyć kres

powszechnemu przedenerwowaniu!

Wnmterafąca Rzesza
Według danych Urzędu Statystycznego

Rzeszy w I. kwartale 1931 r. zanotowane

278.020 żywo urodzonych i 218.621 zmarłych.
Przyrost netto wyniósł więc 59.399 wobec

103.061 w tymże okresie w r. 1930.
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Wypowiedzieli walkę
naprawie Konslgiacit

Nowy wsuStccs*4parlam entom !) Stfronniclwa
Tok wydarzeń na terenie parlamentar­

nym zdaje się potwierdzać, że opozycja
świadomie i celowo bojkotuje wszelkie
rzeczowe prace. Pierwsze skrzypce w tej
kampanji zarówno kompromitującej, jak i

szkodliwej trzymają endecy. Ich taktyka
jest jasna. Popróstu sabotują wszelkie pra­
cęi to mające zasadnicze znaczenie dla na­
rodu i 'państwa,

To ,,dzieło" opozycyjne ,,ukoronował"
swem wystąpieniem na ostatniem posie­
dzeniu sejmowej komisji konstytucyjnej
przedstawiciel klubu naro'dowego Winiar­
ski, Oświadczył on m. in. że ,,obecny pro­
jekt konstytucyjny Bezpartyjnego Bloku

grozi grtmtownem pogorszeniem naszego
ustroju". Endecja według oświadczenia

pos. Winiarskiego żadnych poprawek do

tego projektu nie będzie składała i będzie

go zwalczała bezwzględnie.

Demagogia *

bez skrupułów
Ton tego oświadczenia był utrzymany w

duchu nawskroś demagogicznym. To, że

endecja odkomenderowała do złożenia tak

kompromitującego oświadczenia partyjnego
właśnie pos. Winiarskiego, dyskwalifikuje
ją ostatecznie na terenie pracy parlamen­
tarnej. Bo żebyprawnik, uchodzący za po­
w a gę w dziedzinie prawa międzynarodowe­
go mógł bez żenady wygłaszać tego rodza­
ju herezje partyjne, oświadczenie nacecho­
wane bynajmniej nie objektywnością, lecz

demagogją ,,na rozkaz z góry" zakrawa

conajmniej na coś niesłychanego. Stawia
we właściwym świetle ,,sztab endeków

wielkopolskich", którzy nie wahają się
przed niczem i wszystko, nawet naukę go­
towi są sprowadzić do poziomu podrzędne­
go pionka w grze partyjnej.

Zdecydowaną odpowiedź udzielili pos.
Winiarskiemu przedstawiciele Klubu BB.

Zarówno forma jak i treść ich przemówień
'jakżfe jaskrawo odbijała się od poziomu
oświadczenia przedstawiciela klubu: naro­
dowego. Wystarczy, że zacytujemy je w

wa'żniejszych wyjątkach.

Sprawa obchodząca
całą Polskę

Pos, wicemarszałek Makowski mówił

m. inl:

,Krytykowano tu metody naszej pracy
jako niezrozumiałe. Widzę, że najtrudniej
jest zrozumieć rzeczy proste przy pewnem
niechętnem zgóry nastawieniu umysłu. My
sądzimy, że SPRAWA USTROJU JEST W
CHWILI OBECNEJ RÓWNIE ZASADNI­
CZA JAK SPRAWA NIEPODLEGŁOŚCI:

,.że dziś bardziej niż kiedykolwiek od dobre­
go ustroju Państwa zależy jego byt, i że

w tym kryzysie ustrojowym, jaki przeżywa
cały świat mogłaby grozić naszemu Pań­
stwu zmiana ustroju w drodze jakiegoś
szaleńczego skoku w niewiadome, jakiegoś
nieobliczalnego aktu rewolucyjnego, —

w ięc gdy przystępujemy do rozważania

zmiany naszego ustroju, nie robimy tego po

to. żeby jakaś grupa utrzymała się przy

władzy, lecz DLATEGO ABY POLSKA
MOGŁA ISTNIEĆ jest to sprawa zasadni­
cza jsj bytu. Dopóki Panowie TEGO NIE

ZROZUMIEJĄ, to oczywiście o żadnej
współpracy mowy być nie może, będą tyl­
ko składane deklaracje, Żaden projekt sam

przez się nie mpże być rzeczą skończenie

doskonałą, caly naród/wszyscy ludzie, któ

rzy mają w tej materji coś do powiedze­
nia, powinni w spółdziałać w udoskonale­
niu ustroju.

My też powtarzamy przyjdźcie, PO­
WIEDZCIE SWOJE SŁOWO POZYTYW­
NE. Niedość powiedzieć: umywamy ręce.

TĄ DROGĄ PANOWIE POLSKI NIEURA­
TUJECIE. Może robimy źle, ale też CZE­
KAMY, ŻEBY PANOWIE POMOGLI ZRO­
BIĆ LEPIEJ; MÓWCIE Z NAMI O PO­
TRZEBACH ZASADNICZYCH PAŃSTWA.
Jeżeli panowie uważają zgóry, że to wszyst­
ko na nic, to trudno, to będziemy sami ro­
bili jak'umiemy. Metoda pracy jest kon­
sekwencją naszego stosunku do zagadnie­
nia, Przyjęliśmy zasadę, że sprawa ustroju
JEST SPRAWĄ CAŁEJ POLSKI, 4 MY

NIE UZURPUJE-MY SOBIE MONOPOLU

DECYZJI, ALE PODEJMUJEMY INICJA­
TYWĘ, :

Nie anąią widocznie nic
do nowiedzenia

Sprawozdawca pos. wicemarszałek Sejmu

Car stwierdził m. in. co następuje

,,Jeżeli p. Winiarski mówi, że cały nasz

projekt zmierza do tego, ażeby utrwalić

aktualny stan rzeczy, stan posiadania tej
grupy, która dziś sprawuje rządy, to zdaje
ani się, że ten argument jest zupełnie nie­
słuszny. Chyba zdaje sobie sprawę p. Wi­
niarski z tego, że gdyby czynniki sprawu­
jące władzę chciały taki czy inny akt, mo­
że daleko idący, wprowadzić, to znalazły­
by na to śnodki fizyczne. Właśnie temi

środkami nie chcemy operować i skierowa­
liśmy pracę na drogę najbardziej konstytu­
cyjną.

Jeżeli więc p. Winiarski powiada, że

klub Narodowy powstrzyma się od składa­
nia poprawek, to widocznie w tych rze­
czach nie ma nic do powiedzenia. Stajemy
na gruncie zupełnie rzeczowym, referat

pozbawiony był wszelkich momentów poli­
tycznych, jeżeli więc klub Narodowy nie

bierze udziału w pracy, to chyba tylko dla­
tego, że członkowie jego nie mają ustalo­
nego między sobą sądu w tych rzeczach".

Narodowego
'

Igraszfti i swawola
Dyskusja w komisji konstytucyjnej jest

pouczająca. Na wywód wicemarszałka Ma­
kowskiego, że ,,SPRAWA USTROJU JEST
W CHW ILI OBECNEJ RÓWNIE ZASA­
DNICZA JAK SPRAWA NIEPODLEGŁO­
ŚCI" i n a apel: .JPOWIEDZIEĆ SWOJE
POZYTYWNE SŁOWO" - endecja od­
wróciła się z grymasem i orzekła ,,bez­
względn-ą walkę z projektem naprawy

Konstytucji.

Różne są sposoby walki politycznej, lecz

do takiego sposobu i środka mogli uciec się

tylko ludzie z pod znaku endeckiego. Nie­
poczytalność i zaślepienie stały się przy­
wilejem tego stronnictwa, z którego ko­
rzysta ,,opozycja" bez skrupułów, naigra-
wając się ,,w żywe oczy" ze spraw bez­
pośrednio obchodzących nasze Państwo i

społeczeństwo.
Przyszłość osądzi te igraszki partyjne,

równ-e zdecydowanie, jak osądza je tera­
źniejszość.

Rywal Alfonsa XIII.
i osłabli z Karlisjtbw -

zmarł wPamla
Zmarły niedawno w Paryżu pretend'ent do

tronu hiszpańskiego Don Jaime Bourbon był
postacią niezwykle ciekawą i bardzo popularną
w kołach monarchistycznych we Francji. Teti

rywal Alfonsa XIII nie spodziewał się zape­
wne, że kwestja dynastyczna w Hiszpanji znaj
dzie swe rozwiązanie w ten. sposób, żc jego
przeciwnik straci tron na rzecz republiki, ale

do ostatniej chwili podtrzymywał swe preten-
cje i zresztą jedynymi prawie monarchistami,
jacy zasiadają w obecnych kortczach hiszpań­
skich, są t. zw. karliści to jest jego zwolennicy.
Wraz z nim jednak schodzi do grobu ostatni

z tej gałęzi rodu Bourbonów, którą wywodzi
się od don Oarlosa i pretendowała do tronu

Hiszpanji, ponieważ Don Jaime umarł bezdzie­
tny.

Don Jaime pochodził w prostej linji od

Ludwika XVI, z którym rewolucja francuska

załatwiła się przy pomocy gilotyny. Należał

do jednego z tych, dziś coraz liczniejszych po­
tomków rodów królewskich, którzy są boz oj­
czyzny. Don Jaime uważał być może Hiszpa.
nję za swoją ojczyznę, ale nie miał stałego
obywatelstwa.

Don Jaime, który spokrewniony był z

wszystkiemi prawie domami królewskimi w

Europie, jeździł nieustannie z krajn do kraju.
Unikał tylko Niemców, których nie eierpiał.
Jako oficer armji rosyjskiej brał udział w woj­
nie rosyjsko-japońskiej. Nieraz też potajemnie
przekradał się do Hiszpanji.

Towarzysz jednej z takich jego tajnych
wypraw do krajn, gdzie rządził Alfons XIU,
opowiada obecnie na łamach jednego % pism
paryskich, z okazji zgonu Don Jaime'a, że fo­
tografował go razi pod bramą pałacu królew­
skiego, rozmawiającego z jednym z szyldwa­
chów, stojących na warcie.

Te podróże incognito były możliwe, ponie­
waż policja Alfonsa XIII niezbyt stała na wy­
sokości zadania. Don Jaime odwiedzał swo.

ich przyjaciół i przywódców partji karlistów.

która przed wojną była względnie potężna.
Z cza-sem jednak nowe pokolenia traciły pa­
mięć wojen, w których ich ojcowie bili się o

sprawę Don Carlosa. Dzisiejsi karliści w Hisz-

panji są jnż nielicznymi niedobitkami potężnej
niegdyś partji.

Biłam
Banku Francuskiego
Stan główniejszych rachunków Banku

Francji przedstawiał się na dzień 23 paździer­
nika w miljonaeh franków następująco (w na­
wiasie wzrost lub spadek w porów'naniu z ze­
stawieniem z dn. Ib ub. m .) : zapas złota

63.884 (-j - 1 .728), należności zagraniczne
15.631 (— 1 .448), weksle i bony skarbowe

20.669 (-j- 843), obieg biletów bankowych
81.769 ( - 168), inna natychmiast płatne zo­
bowiązania 31.898 (-j- 979), stosunek procen­
towy pokrycia obiegu biletów i natychmiast
płatnych zobowiązań złotem 56,20% wobec

55,07% na 16 października r. b.

Krach nowego Sflnnes a
Aferzysta Hafzenellenbogen i tego spełniacie

Niemcy są krajem nietylko wielkich inte­
resów, ale i wielkich aferzystów. Jednym z

takich, którego Berlin do niedawna uważał ra

wielkiego finansistę jest Katzenellenbogen (w
dosłownem tłumaczeniu ,,Łokieć kotka"). Był
to Stinnes na nieco mniejszą skalę. Przypo.
minął swego poprzednika tem, że skupiał w

śwojem ręku najrozmaitsze przedsiębiorstwa.
Stinnes zaczai od węgla, Katzeńellenbogen od

alkoholu. Alkohol zlewa się do butelek, więc
zakupił fabrykę szkła. Do wyrobu szkła po- *

' trzebne są odpowiednie minerały, więc zakupił |

odpowiednie posiadłości. Od nici do kłębka,
aż skończyło się na tem, że skoncentrował

jeszcze w swojem ręku fabryki cementu, ma­
szyn rolniczych, przedsiębiorstwa budowy do­
mów i t. d. Wszystko razem stanowiło potęż.
ny kartel pod nazwą ,,Ostwerke".

Nowy Stinnes zapragnął jednak posiąść
jeszcze browar. Jest to jeden z najbardziej
kwitnących przemysłów w Rzeszy, dający naj­
większe dywidendy i akcje browarów są naj­
wyżej notowane. Katzenellenbogen zdołał za­
anektować spółkę Sehultheis - Patzenhoffer,

która wyrabia lwią część piw--a konsumowanego
w Berlinie. K apitał tej spółki wynosi 90 mil-

janów marek. Po uskutecznieniu fuzji Sebult-

heis z Ostwerke, Katzenellenbogen stanął na

szczycie potęgi i majątku. Wtedy jednak zdo­
bywa się na gest, który przyprawie go miał

o utratę wszystkiego.
Pod pretekstem podtrzymania kursu kazał

zakupić na giełdzie wielką ilość akcyj Schult.

heisa. Nie było przypadkiem, żc sam zarazem-

był sprzedawcą, gdyż przed fuzją nabył spory

portfel tych akcyj i wyzbył się ich na rachu­
nek nowego towarzystwa. Transakcji dokony­
wały dwa wielkie banki po umówionym kursie

285. W reszcie nadszedł termin zapłaty, ale

kurs wynosi 70. Tow'arzystwo traci 32 miljo­
ny marek, a ponadto 40 miljonów strat przy­
niosły złe interesy, jaki'e Katzenellenbogen po­
czynił w okresie obecnego kryzysu.

Zapewne Sehultheis potrafi się uratować,
bo Niemcy pomimo kryzysu spijają piwo dalej.
Co zaś do ,,wielkiego" finansisty, to ten wróci

do swoich wódek i likierów. Zarazem jednak
przestanie grać rolę wielkiego mecenasa sztu­
ki. On to bowiem subwencjonował teatr ko

munistyczny Piaoatora, który w ostatnich la

tach narobił tyle wrzawy w Berlinie.

,,K olnische Ztg." w koresp. z 'Wa-rszawy
pisze, że pogłoski o mianowaniu marsz. Piłsud­
skiego marszałkiem Rumunji zdają się pole­
gać* na prawdzie. Nominacja ta została po­
dobno zdecydowana w Bukareszcie i nastąpić
ma w niedługim czasie.

Dziennik podnosi, że ta nominacja bynaj­
mniej nie jest tylko honorowem odznaczeniem,
lecz stanowi zakończenie długoletniego sporu
m iędzy polskim a. rumuńskim sztabem głów­
nym. Armja rumuńska została zreformowana

przez Marsz. Piłsudskiego i znajduje się pod
silnym polskim wpływem, i polski sztab głów­
ny stara się ją, także oficjalnie związać ze so­
bą. To dążenie po wstąpieniu na tron króla

Karola doprowadziło do widocznego ochłodze­
nia przyjaźni polsko-rumuńskiej. Zdaje się
więc, że teraz w Bukareszcie to nieporozumie­
nie zostało załatwione i nadanie Marsz. Pił­
sudskiemu godności marszałka Rnmunji ozna­
czałoby ostateczne uznanie Marszałka naczel­
nym wodzem na wypadek wojny.

Francja (do Niemca): — Jeśli chcesz, to rzucę ci to kolo ratunkowe...
— W olę raczej się utopić...

Prasa niemiecka
o stosunkach polsko-rumuńskich



Hotel Waldorf-Asloria
Słynna Alefa Pawi powróciła do życia
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Stary nowojorski hotA 'Waldorf-Astoria,
iesnący się międ'zynarodową sławą, zniknął
iedawno z powierzchni Nowego Yorku, aby

iiebawem, jak feniks z popiołów, powstać w

owym blasku, w gigantycznych rozmiarach,

przy najnowocześniejszej, najbogatszej ulicy
owojorskiej, przy Park-Avenue... dernier cri

we wszystkich szczegółach. W nowym hotelu

decydowano się pozostawić jedynie i odtwo­
rzyć wiernie jedną tylko charakterystyczną
własność starego hotelu: Aleję Pawi, ,,Peacock
Alley".

Stary hotel Waldorf-Astoria posiada rzad­
ką dla metropoli amerykańskiej właściwość:

'tradycję. Utarło się w Nowym Jorku, iż wszy.

Joy wybitniejsi goście, przybywający do mia­
sta drapaczy chmur, tam zamieszkiwali. Stare

książki hotelowe wykazują obok królów, ksią­
żąt i członków domów panujących, sławne na-

zwiska z kół arystokracji ducha i pieniądza.
Przybywali dotąd książęta dalekiego Wschodu

z Iieznemi orszakami we wspaniałych brokato.

wych szatach, książęta indyjscy, dyplomaci
za wszystkich stron świata. Tutaj odbywały
się wielkie bankiety na cześć sławnych przed­
stawicieli nauki i sztuk pięknych. Tutaj odby­
wały się wielkie zebrania polityczne, którym
niejeden kandydat zawdzięczał swoją nomina-

eję dzięki dobrym winom i cygarom hotelu.

Królowie na wygnaniu ocierali się o awan.

turników i hochsztaplerów. Przyszli małżon­
kowie spadkobierczyń miljonów — stąd zarzu­
cali swe sieci, opracowywali plany kampanij
małżeńskich. Był to jednem słowem hotel świa­
towy, ze swem urządzeniem w smaku wikto.

rjańskim z pozłacancmi meblami, draperjami

pluszowerai, tureckiemi palarniami i sypialnia -

śni obitemi atlasem i ze swą sławną Aleją Pa­
wi. W Alei tej przed wojną odbywał się wiel­
ki nowojorski ,,jarmark próżności i towarzy-
skości". W czasie herbatki popołudniowej ka­
napki alei, wśród licznych klombów palm w

liiszaeh, gęsto obsadzone były paniami; tutaj
wyznaczały cobie spotkania. W godzinach

obiadowych i po zamknięciu teatrów i oper

roiła się aleja od dam i panów w strojach wie­
czorowych, od polityków i dygnitarzy z gru.

bym cygarem w ustach, sportowców w ubra­
niach w wielkie kraty i z brylantową podko­
wą w krawacie.

CUDA HOTELOWE.

O starym hotelu Waldorf mówiono, iż do­
starcza ,,ekskluzywność dla mas". Nowy hotel,
zdaje się, pragnie pozostać wiernym tej tra

dyeji.
W nowym hotelu pełne smaku urządzenie

odpowiada, jednak współczesnym wymaganiom,

aby jaknajmniej wywierać wrażenia w hotelu.

Szczególnie piękny jest srebrzysty, w stylu

modernistycznym utrzymany ,,hallway", cudny
jest chiński ,,ogród wiszący" pod szklanym
dachem. Nie brak i tutaj oczywiście super­
latywów amerykańskich, nie brak kilku naj...
naj... naj... Tak więc nowy hotel posiada naj­

większy kobierzec świata i bije rekord wiel­
kiego pałacu kinowego Roxy. 30 robotników

pracowało w Czechosłowacji przez 10 miesięcy

aby wykonać ten olbrzymi dywan, liczący w

przekroju 70 stóp. Samo składanie dywanu u

wejścia do hotelu wstrzymało ruch komunika

eyjny na 5-tej Avenue przez 10 minut.

NOWA ALEJA PAWI, mimo że większa
i nowocześniejsza, utrzymana jest w tradycyj­
nym charakterze. Z aleją łączą się różne, w

ciekawy sposób przyozdobiony salony, jak np.

salon Serta, którego ściany przyozdobił ma­
larz hiszpański Sert wielkiemi freskami, przed

stawiającemi sceny z Don Kichota, jak nap.

kawiarnia panów, klasyczny salon w stylu

Empire i t. d. -

Były cesarz Niemiec, Wilhelm II, występo­
wał już wobec świata pod wszelkiemi postacia .

mi: jako strateg, administrator, dyplomata,

mówca, nawet jako... autor opery. Mało kto go

zna jednak w charakterze... hodowli świń.

Pized londyńskim trybunałem rozgrywa się
obecnie pocieszna sprawa, wytoczona przez

Wilhelma II.

Początek jej datuje się od wiosny 1914 ro­
ki . Ambitny cesarz niemiecki pragnął nawet

w dziedzinie hodowli świń prześcignąć wszyst­
kich swych konkurentów. Polecił tedy nabyć
najlepszy okaz, odznaczony medalami na wy­
stawach gospodarstwa wiejskiego. Po długich

Nowy hotel składa się właściwie z dwóch

hoteli. Jedeu z nich sięgający do 28 piętra

jest przeznaczony dla gości przejezdnych, pod­
czas gdy wyższe piętra służą dla stałych mie­
szkańców. Na dolnych piętrach można otrzy­
mać pokoje już za cenę 6 dolarów, podczas
gdy coraz wyżej ceny wzrastają aż do 125 do.

larów za dzień. Znajdują się tutaj także mie­
szkania dwupokojowe za 5 tys. dolarów a na­
wet za 25.000 dolarów rocznie.

Otwarcie nowego hotelu zamieniło się we

wspaniałą uroczystość przy udziale licznyc-h

wybitnych osobistości. Życzenia nowemu hote­
lowi złożył w dniu tym przez radjo sam pre.

zydent Stanów Zjednoczonych Hoover.

poszukiwaniach odnaleziono w hrabstwie Glou­
cester nadzwyczajną świnię. Załadowano ją do

wagonu i skierowano do portu. Cóż, kiedy w

Tilbury urząd sanitarny świnię zatrzymał ze

względu na panującą w owym czasie cpizo.

otję.

Nabytek Wilhelma II wrócił do swego

chlewu, by po pewnym czasie wędrowąć znów

do portu. Tym razem świnię załadowano już
na okręt, ale właśnie tegoż dnia wybuchła woj­
na między Wielką Brytanją a Niemcami. Świ­
nia, za którą Wilhelm już zapłacił, stała się

łupem wojennym Anglików.
Stało się jednak tak, że kaizer wysłał pe-

Zlpobiegalcie
chorobomi

Hasło to, obiegające całą kulę ziemską, na­
wołując wszystkie kulturalne społeczeństwa
do walki z odwiecznym wro-giem ludzkości -

chorobami, zmobilizowało wszystkie twórcze

umysły lekarskie do przp.-iwdziaiania szerzą­
cemu się złu, Jedynym, według dzisiejszego
stanu wiedzy, wypróbowanym i zapobiegającym
wszelkim iniekcjom w iamie ustnej i krtani,
gdzie najłatwiej się lokują zarazki grypy, an­
giny, dyfterytu, szkarlatyny, odry iest środek

zapobiegawczy Paramint ,,Erbe".
Paramint ,,Erbe" są to tabletki o przyiem

nym smaku i zapachu, rozpuszczane kilka ra­
zy dziennie w ustach w ilości i —2 pastylek
zapobiegają infekcji,

Paramint .,Erbe" stanowią też skutecznj
środek dezynfekujący wszędzie, gdzie zacho­
dzić może obawa zakażenia, a mianowicie- przy

pielęgnowaniu osób chorych zakaźnie, podczar
epidemii, tak w domu, iak i w szpitalach szko­
łach i t. d- Paramint ,,Erbe" chroni przed gry­
pą, przeziębieniem katarem. Dr. L. K.

Jedzmy bawełnę?
Badania fizjologów wykazały, że wita­

mina E wpływa na stopień rozrodczości u

zw-ierząt i ludzi. Witamina ta znajduje się
w ro-ślina-ch, a badan'a najnowsze wykaza­
ły o'becno-ść je' i to w dużych ilościach w

ziarenkach nasiennych kwiatu bawełny. O-

tóż znany fizjolog, pr-of. Schmidt z uniwer­
sytetu w Heidelbergu, przeprowadził sze­
reg badań nad z-i-arnem bawełny, odciągnął
nadmiar olejków, które ziarno to zawiera,
przygotował ze zmiel-onych z-iaren rodzaj
mączki, która — jak twierdzi profesor -~

nadaje się doskonale do zapr-awy pieczy1,va,
czekolady, kakao etc. W tcu sposób or­
ganizmowi ludzkiemu można będz-ie do­
prowadzać i dostarczać pożądane ilości w-.-

tarniny E. Bawełna — ktoby o tem po­
myśl-ał — stan'ie się zatem produktem od

żywczym.

wnej uocy Zeppelin nad Angłję. Bomba x Zep

pelina rozszarpała m. in. i świnię kaizera w

farmie w Norfolku. Nastąpił rozejm, zawarcie

pokoju. Zmieniły się granice Europy, Wilhelm

stracił koronę, zbiegł z Niemiec, ale o świni

swej pamiętał — i wytoczył obecnie sprawę o

zwrot należności. Farmerzy z Somcrset odmó­
wili zapłaty: świnię, rozszarpał przecież pocisk
z niemieckiego Zeppelina. Przeciwnie, t-o far­
merom właśnie należą, się pieniądze od Wilhel­
ma II za utrzymanie świni przez 3 lata.

Trybunał oddalił powództwo kaizera. Tak

zakończyły się dzieje historycznej świni, któ

rą nabył Wilhelm TI.

Osiedle lfoiooisl!i polskiego w Paragwaiis

Poza Brazylją i Argentyną istnieją znaczniejsze okupienia kolonistów polskich także w

republice Paragwajskiej. Na ilustracji naszej widzimy charakterystyczny domek kolonisty
polskiego na kolonji Fram.

Ex Katscr i jego Świnia
Trybuna! odrzucił powództwo Haiscra

.1. O . CURWOOD,

Dolina ludzi milczących
SOI

Pow eie

Przelatali aufotntzowasau Jerzego n arlitzd

— Zobaczyłem, że się u ciebie

świeci, więc pomyślałem że czuwasz.

— rzekł — Chciałem się tylko upew-

nie, że jesteś zupełnie sam. Nie chcę,
by wiedziano że tu przyszedłem. I

wiesz co, zgaś lepiej światło. Kedsty
czuwa iakże!

Kent wyciągnął rękę w kierunku

lampy. Na pokój spłynęła ciemność

zupełna, za wyjątkiem słabej poświa­
ty idącej od księżyca i gwiazd, lecz

i tą tłumiły częściowo szerokie bary
stojącego w oknie sierżanta. Twarz
O'Connora słabo majaczyła w cie­
niu.

— Wiem, żc to zbrodnia tak cie­
bie denerwować Kent, — zaczął
O'Connor, zniżając głos niemal do

szeptu - ale doprawdy musiałem

przyjść. Może ostatni raz mówią z

tobą! Coś jest nie tak jak być powinę
no. Kedsty chce się mnie pozbyć, po­
nieważ byłem przy nim gdy spotkał
dziewczynę w topolowym zagajniku.
Wysyła mnie służbowo do portu Sim-

psona — dwa tysiące mil wodą! To

znaczy pół roku, a może i rok nie-

obcności. Ruszamy motorówką o świ­
cie by dopędzić szkuty Rossanda.

Chciałm cię więc koniecznie widzieć

przed odjazdem. Wahałem się jed­
nak. Skoro ujrzałem światło...

— Rad jestem żeś przyszedł! —

serdecznie przerwał Kent. — I Bo­
gu jednemu wiadomo, jak bardzo pra

gnąłbym ci towarzyszyć. Gdyby nie
ta historja w piersi, Bucky, gdybym
tylko mógł wstać!

— Gdyby nie ta historja, to bym j
nie odjeżdżał! — znacząco wyszeptał
O'Connor. - Gdybyś był na nogach
Kent, niejedno poszło by innym try­
bem. Z Kedstym od rana dzieje się
coś niesamowitego. To nie ten Ked­
sty, którego znaliśmy wczoraj, lub

przed rokiem. Jest zdenerwowany i

sprawia wrażenie jakby się ustawi­
cznie szegoś bał. I mnie się boi rów- -

.

nież. Widzę to doskonale. Jazda do i

fortu Simpsona, to tylko pretekst, i

Chce się mnie pozbyć. A jednoczę-!
śnie zabiega o moje względy. Obie-|

cujc mi w ciągu roku awans na in­
spektora. Wezwał mnie do siebie po

południu, przed samą burzą. Od tej
pory...

O'Connor odwrócił się spojrzał
na wysrebrzony księżycem krajobraz
i znów skręcił w stronę przyjaciela.

— Od tej pory tropię nieustannie

dziewczynę i Sandy Mac Triggera.
Ale znikli, jakby ich ziemia poehło*
nęła. Mac Trigger zresztą mógł po*
prostu zwiać do lasu. Dziewczyna in

trygujc mnie bardziej. Wypytywa*
łem każdego flisaka w przystani.
Szpera.em wszędzie gdzie tylko mo*

gła znaleźć pożywienie lub przytułek.
Dałem nawet napiwek staremu Mo*

oie, żeby przeszukał pobliskie cha*

szcze. Lecz sprawa wikła się coraz

bardziej. Nikt w całem Athabaska

Landing nie widział jej na oczy.
Brzmi to prawie jak bajka, hę? Aż

przyszła mi do głowy wielka myśl.
Już zgadłem bodaj gdzie się dziew*

czyna ukrywa.

Kent słuchał słów kolegi z nale*

żytem przejęciem. Pochłonięty opo*
wiadaniem zapomniał o losie jaki go
czeka. Niejednorotnie przecie wespół
z przyjacielem rozplątywali sprawy

najbardziej powikłane. W oczach je*
go zamigotał teraz dawny płomień.
Śmiejąc się rzekł.

; — Kedsty jest starym kawalerem,

dziwnie nieczułym na wdzięki mewie

ście. Ale ogromnie lubi zacisze db*
mowe...

— T zbudował sobie drewniany
dworek w ustroniu, za miastem! —

dodał O'Connor.

— I właśnie odprawił kucharza.

Chińczyka oraz gospodynię!
— A dom stoi na głucho zaroknię*

ty. Przynajmniej tak wygląda...
— Z wyjątkiem nocnej pory, gdy

Kedsty wraca do domu spać.
O'Connor chwycił Kenta za rękę,
— Jimmy, w całej dywizji N. nie--

ma sprytniejszych dedektywów od

nas! Dziewczyna ukrywa się w dwor

ku Kedsty'ego!
-- Ale dlaczego się ukrywa? —

nacierał Kent. — Nie popełniła prze*
cie żadnej zbrodni!

O'Connor stał chwilę w milczę*
niu kompłetnem. Kent słyszał jak
przyjaciel napycha fajkę tytoniem.

— Tego już nic wiem. — burknął
— A jednak czuję, że się ukrywa. Zrc

sztą...
Potarł zapałkę i trzymał chwile

drobny płomyk w czarce złączonych
dłoni. W słabym rozbłysku Kent uj*
rzał jego twarz, skupioną i niepewną.

(dalszy ciąg nastąpi),
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Parawan, który rałntfpasła...

NIEDZIELA, 8-GO LISTOPADA 1931 R. 5

Otrzymujemy następujące pismo do umie-

saszenia:

W. Szanowny Panie Redaktorze:

Proszę raz jeszcze o ndzielenie mi gościny
na łamach Waszego pisma, w odpowiedzi po.
słowi Stronnictwa Narodowego ks. B ernard'o­
wi Łosińskiemu na jego odpowiedź, pomiesz­
czoną w nr. 258 ,,Słowa Pomorskiego" w zwią­
zku z mym listem przesłanym WPanom, a wy

drukowanym p. t. ,,Dokąd to prowadzi?"

(,,Dzień Pomorski" nr. 253. z dn. 1. XI. br.).

Pierwsze, wstępne zastrzeżenie: działal­
ność każdego posła jako człowieka pia­
stującego mandat do parlamentu uzyskany w

głosowaniu obywateli, podpada pod swobodną

krytykę, jeśli jest ta krytyka merytoryczna
i oparta na faktach.

Stwierdzić zatem muszę, że p o s e ł ks.
B. Łosiński, podobnie jak redakcja ,,Słowa
Pomorskiego" niesłusznie i źle bronią się, na­
zywając moje obywatelskie uwagi i moją kry

tykę działalności posła do polskie­
go Sejmu (chociaż w sutannie duchow­

nej) jak o ,,napaść na ks. kanonika", jako ,,tyl­
ko nowe kłamstwo i oszczerstwo... wz ględem

narodowego duchowieństwa pomorskiego".

Kategorycznie zastrzegam się przeciw tego

rodzaju gołosłownym twierdzeniom, jakobym
w cytowanym artykule: ,,z zaplotu strzelał do

duchowieństwa katolickiego" .

Otwarcie i wyraźnie postawiłem tylko p o.

słowi do sejmu z Pomorza trzy
konkretne zarzuty tyczące się: 1) straszenia

przez tegoż posła ludności pomorskiej, iż za

należenie do P. W . (przygotowanie wojskowe)

grozi jej rozstrzelanie wrazie wkroczenia na

Pomorze Niemców,
2) akcji skreślenia w budżecie sejmiku po­

wiatowego pozycji na wzmożenie obywatelskie­
go przygotowania obronnego wobec zakusów

wroga, -

3) osłabiania zaufania ludności w Sierako.

wicach do LOOP*n.

Te trzy zarzuty konkretne i sprawd'zone,
nazwało MSłowo Pomorskie" ,,napaścią", zaś

autor odpowiedzi — poseł Stronnic­
twa Narodowego — ,,nowem kłam­
stwem i oszczerstwem"(I).

PODTRZYMUJĘ MOJE ZARZUTY RAZ

JESZCZE W CAŁEJ ROZCIĄGŁOŚCI, o o-

świadczam, że poseł sejmowy poddawa.
ny kr y ty c e publicznej, musi broniąc się, odpo­
wiadać merytorycznie na każdy postawiony
narzut.

Tymczasem p oseł ks. Bernard Łosiń­
ski nie odpowiada ani słowem ani na pierwszy
zarzut, ani też nie zaprzecza, że słowa przeze-
mnie cytowane wypowiedział, oraz ani słowem

nie odpowiada n a zarzut drogi , (skreślenie
pozyeij na P. W . w budżecie sejmiku).

Na trzeci zarzut natomiast odpowiada po

średnio, ale n ie merytorycznie, leez wspomi­
nając o ,,tegorocznej komedji, którą urządzili
latem panowie z L.O.P.P." (?)

Drugie zastrzeżenie muszę zrobić przeciw
twierdzeniu k s. Posła, jakobym starał się

udowodnić, za pośrednictwem pisma WPanów,
te je st o n ,,antypaństwowym separatystą t. j .

człowiekiem, gotowym Pomorze zaprzedać
Niemcom".

Jest to podsuwanie intencji memu artyku­
łowi tendencyjne, chyba ad captandam bene-

yolentiam wyborców danego posła i czytelni.
Łów ,,Słowa Pomorskiego".

Takiego zarzutu w mym artykule ,,D o k ą d

to prowadzi f '

nigdzie nie stawiałem. Stawia­
jąc konkretne zarzuty posłowi Stronnictw a

Narodowego, określiłem na podstawie ty ch z a ­
rzutów — taką działalność Jak o szko­
dnictwo i działanie na szko­
dę obrony Pańs tw a".

Niestety swą odpowiedzią, ks. Poseł

nie przekonał mnie, bym był w błędzie, wobec

braku odpowiedzi na dwa pierwsze najważ­
niejsze zarzuty.

Na końcu ostatnia uwaga: z całym naci-

skiem raz jeszcze podkreślam, że kapłan speł­
niający z mand'atu kilkudziesięciu tysięcy wy

borców funkcje posła na sejm, podle­
ga publicznej krytyce właśnie jako poseł i

działacz polityczny.
Chowanie się posła takiego wobec publicz­

nych zarzutów za parawan godności duchow­
nej, jest albo — delikatnie powiedziawszy —

dużą nieścisłością, bo przecież nie o osobę ks.

kanonika i dziekana w tym wypadku mi cho

dzi, lecz o posła polskiego parlamentu, jako
człowieka publicznie odpowiedzialnego za swą

działalność polityczną, albo taktycznym tric­
kiem, obserwowanym przez mnie od dłuższego
czasu na łamach prasy ,,narodowej", przedsta-

v(ania prasy innego kierunku politycznego i

lud'zi innych poglądów niż Stronnictwo Naro­
dowe, za WTogów Kościoła, za napastników na

kler katolicki, za ,,kłamców i oszczerców", jak
twierdzi niestety gołosłownie i nazbyt arbi

tralnie ks. kan. Łosiński.

Sądzę, że każde twierdzenie nawet obelży­
we, trzeba przedewszystkiem udowodnić fak­
tami i konkretne*”' twierdzeniami. W odpo­
wiedzi wymienionej widzę dużo złości i wy.

zwisk ze strony posła Stronnictwa Narodowe­
go, ale nie czytam odpowiedzi na

zarzuty przezemnie postawione.
Parawan — to za mało!

N.N.

Komisarzc Has Chorych
1zakres icti jlzSaiamla

W dniach najbliższych ukaże się roz­
porządzenie ministra pracy i opieki społe­
cznej w sprawie uprawnień komisarzy or­
ganizacyjnych 1 zarządzających Kas Cho­
rych.

Kwestja ustalenia nowych uprawnień
komisarzy pozostaje w związku z reorga­
nizacją i scaleniem Kas Chorych na tere- j
nie całej Polski,

W nacjonalistycznej ,,Allesteiner Zeitung"
pojawi! się w ub. miesiącu artykuł pt. .,Sued*
ostpreussen — ein preussisches Grenzproblem".
Autor jego — dr. Zimmer — kierownik ob

sztyńskiego Heimatdienstu oraz przywódca
,,Jungpreussische Bewegung", przeprowadza w

nim tezę, że PRUSY WSCHODNIE MAJĄ
PROWADZIĆ TYLKO POLITYKĘ, PROWA*

DZĄCĄ DO ROZBIORU POLSKI. Obecna

polityka, koncentrująca wszystko w Królewcu,
jest polityką ściśle kupiecką. Rezygnuje ona

z czynnej polityki wobec Polski i skazuie Ma*

zowsze pruskie na rolę przedpola, barjery
ochronnej. Grozi to uwiecznieniem walk

po!sko*niemieckich i skazuje Prusy Wschodnie

na zależność od układu sil między Polską a

Rzeszą. Autor wypowiada się np. przeciw

W japońsko*sowieckich stosunkach nastą*
pi! wyraźny przełom. Do te-ga czasu wypad*
ki w rejonie połu'dniowo*mandżurskicj linji
kolejowej pozwijały się niezałżnie od Rosji

Sowiecki*j. Nie oznacza to, jakoby prasa
sowiecka nie poświęcała wypadkom tym
uwagi. Równocześnie według wiadom'ości ja*
pońskich wojskowe kola sowieckie utrzymy*

skomasowaniu wszystkich izb handlowych
wschodnioepruskich w Królewcu.

Mazurzy pruscy są potomkami tych Mazu*

rów, którzy opuścili W. Ks. Mazowieckie po

przyłączeniu go ostatecznem do Polski. Ich

zróżnicowane dialekty są resztkami dawnej
ich odrębności od Polaków. Należy obecnie

rozpocząć czynną przeciwpolską granicę po

tamtej stronie granicy. W walce z Polską
każdy środek jest słuszny.

'Wywody dr. Zimera znamionują niewąt*
pliwie wzrastającą wśród Niemców obawę
przed Poiską; równocześnie jednak wyrażają
zdecydowaną wolę prowadzenia nadal śmiałej
polityki kresowej, opartej na klasycznych i

wypróbowanych od wieków wzorach.

wały ścisłą łączność z generałami chińskimi.

Z tego też powodu wymienione zostały po*
między posłem japońskim Hirotą i zastępcą
komisarza dla spraw zagranicznych Karacha*

nem noty werbalne.

Poseł japoński Wrota oznajmił Karachas

nowi, że według informacyj rządu japońskiego
generał chiński Ma, dowódca cicikarskiego od

,,Temps*potępia m clodi
nasze! opozycii

Paryski Terops nr. 25638 z dnia 4 listopada
zamieszcza następującą korespondencję z

Warszawy pod tytułem: ,,Opozycja i Park

ment". W czasie dyskusji, która miała ostat

mo miejsce w sejmie polskim nad modyfik;
cjami regulaminu proponowanego przez blok

rządowy, prawica narodowa, która może z

pewną przesadą (certaińe exagerat:on) dopa ­
trywała się w tem zamachu na swobodę tei

trybuny, uciekła się do pogróżki najwyższe:
(MENACE EKTREME) opuszczenie parli:
mentu i nie brania więcej udziału w jego pra
cach.

Dalej opisuje korespondent Temps'a ,,no*
wy projekt wycofania się z Awentynu" po*
wzięty tym razem przez grupę ludowców z

opozycji lewicowej, której organ ,,Zielom
Sztandar" domaga się od swych Członków gr;

mjalnego złożenia mandatów. ,,Pismo ludowr

— pisze Temps — pragnęłoby ażeby cala opo

zycja tak prawicowa jak i lewicowa opuściła
bezpowrotnie parlament. Może taki masowy
krok postów opozycyjnych byłby manewrem

ciasnego punktu widzenia polityki partyjnej,
odrzucił by na blok rządowy wszystkie trud*

ności chwili obecnej. Z punktu widzenia mu

rodowego byłoby to DECYZJĄ NIESZCZĘS­
NĄ (decision nefaste).

Tak opinjuje ,,Temps" ... Chyba wystarczy.

Rcdiilfcjta w przemyśle
Śląskim

W hutach górnośląskich zapowiedzią
na została redukcja w najbliższym czasie

okoto 8.000 robotników.

W zwcązku z tem inspekcja pracy czyni
wysiłki w kierunku zreorganizowania pra­
cy w hutach górnośląskich w ten sposób
aby zredukowaniu uległa możliwie jak naj­
mniejsza liczba robotników.

Usiłowania inspekcji pracy zmierzają
do zredukowania czasu pracy w dn.u i w

tygodniu i rozłożenia pracy na możliwie

największą liczbę zatrudnionych.

działu spotkał się w połowie października t

pewnym oficerem armji rosyjskiej, który
przybył z Błagowieszczeńska. W armji ge­
nerała Ma współpracują instruktorzy sowiec­
cy. Z Rosji sowieckiej oddział ten otrzyma*
je samoloty wojenne, działa dla ostrzeliwania
sam olotów i zarazem w jego flocie powietrz*
nej pracują piloci sowieccy. Wojska chińskie

w prowincji Cheilundżen również otrzymują
działa z Rosji Sowieckiej. Do Taoanu spro*
wadzono koleją z Cicikara 12 dział dla ostrze

liwania samolotów, 4 działa połowę, amunicje
i inne materjaly wojenne. W pobliżu stacj;
Dairenu nad granicą sowiecką skoncentrowane

są wojska sowieckie w sile około 30.000 ludzi
i przygotowane są do wkroczenia do Man.

dżur ii.

Poseł Hirota oświadczył, że wszelkie te

'wiadomości i pogłoski oburzają japońską o*

pinję publiczną. Jeśli Związek Sowiecki ode*

śte swe wojska do pasma wscbodnio*chińskie'

linji kolejowej, to fakt ten jeszcze bardzie'

napręży atmosferę i zaostrzy sytuację Rząd
japoński w Interesie bezpieczeństwa swych
obywateli i linji kolejowej Tanoan*Kokrko

byłby zmuszony poczynić odpowiednie zarzą*
dzenia ochronne, które oczywiście mogłyby
sferę konfliktu łatwo rozszerzyć.

Karachan natychmiast następnego dnia od

powiedział również notą słowną w której Wy*
raża zdziwienie, że poseł japoński złożył notę
na podstawie nieuzasadnionych pog-łosek,
rozszerzanych przez nieodpowiedzialne kola.

japońskie i chińskie K arachan dalej katego*
rycznic zaprzeczył, jakoby w chińskich od*

działach wojskowych pracowali sowieccy in*

struktorzy i jakoby oddziały chińskie otrzy.
m yw ały z Rosji broń i naboje ,,Związek So*

wiecfci - powiedział Karachan - nie popie*
ra ani tej ani tamtej strony, zainteresowanej
w konflikcie mandżurskm zachowuje się ści*

śle neutralnie".

Poseł japoński przyjął odpowiedź spókoi*
nie, tak, że trudno odgadnąć nastrój rządu
japońskiego. W edług wiadom'ości, nadeszłych
do Moskwy Japonja zasila swe oddziały mo/*

I sitowe w okupowanych prowincjach południo­
wych Mandżurji i utrwala swe pozycje zwta*

szcza w trójkącie Mukden.Girin-Czang--Czun

Napięcie na Dalekim Wschodzie nie słabnie.

1leki karykainnpig

Niemiec (do Bolszewika): — Miej się na baczności: Ten angielski konserwatysta przygoios
wuja przeciwko tobie światową krucjatę... W razie czego ło pomogę ci go pobić...
Niemiec (do Anglika): — Niech s/ę pań ma na baczności: Ten łajdak bolszewicki szyku
'e się do odebrania panu kolonij... W razie czego — pomogę panu go pobić...

Prasy Wschodnie dążą
do rozbioru Polski

Cenne wynurzenia nacjonalisty niemieckiego

Czerwona gwiazda
w konflikcie faponskochfftskiin

Japonia oskarża Sowiety o popieranie czynne armii chińskie!
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X dssieśów endecji *

narnolrawcg idei naród, na Pomorzu
Historyczne wybory do Sctmu 1920 roku

Skutkiem polityki endeckiej w latach

1918-1919, która jak wykazaliśmy po­
przednio pociągała za sobą zaprzepaszcze­
nie interesów narodowych na Pomorzu,
było to, że w okresie wyborów uzupełnia­
jących do Sejmu w r, 1920, stanął do wal­
ki z nią groźny przeciwnik w postaci Na­
rodowego Stronnictwa Robotników (pó­
źniejsza NPR). Po stronie NPR opowie­
działy się wszystkie żywioły patrjotyczne
i państwowo twórcze na Pomorzu, udzie­
lając jej poparcia w jego w alce z endecją
i nadając mu rozmach i siłę. Dzięki współ­
pracy z tymi elementami zostały zapisane
najpiękniejsze karty w dziejach NPR. Spo­
soby, jakich się chwyciła endecja w walce

z NPR, są niezwykle ciekawe i stanowią
pierwszorzędny materjał dla objektywnej
ocen y działalno-ści tej partji.

SozSilisiile spote-
czeftslwa

Endecja dokładnie uświadomiła sobie

czekającą jej przegraną, gdyż udaremnienie

przez nią powstania pomorskiego wywoła­
ło nieufność i niechęć miejscowego społe­
czeństwa. Wobec tego przywódcy endeccy
chwycili się taktyki DEZORJENTOWANIA
OPINJI PUBLICZNEJ za pomocą zgłasza- I

nia list o nazwach neutralnych, w rzeczy­
wistość' jednak kierowanych przez zama­
skowanych działaczy endeckich; liczono,
że w ten sposób oderwie się część spo­
łeczeństwa od NPR, ewentualnie nawet

zdobędzie się mandaty dla swych lu­
dzi, występujących pod inną firmą. A w'ęc
ks. ks, Łosiński i Kon'.tzer wysunęli listę
,,Po!skiego Stronnictwa Ludowego" (nr. 5);
głośny ks. Wrycza działał w stronnictwie

Chrzęści)ańsko-Ludowem" (lista nr. 7);
wreszcie na liśc'e nr. 10 —- ,,Narodowego
Stronnictwa Robotników kierunku wyra­
źnie katolickiego figurowało aa czołowych
miejscach szereg osób, kandydujących je­
dnocześnie z oficjalne) listy endeckiej —

,,Związku Ludowo-Narodowego" (nr, 3).
Po skończonej robocie wszyscy wymienie­
ni działacze ponownie znaleźli się na łonie

endecji. Jednocześnie Związek Ludowo­
Narodowy, z WŁAŚCIWĄ SOBIE OBŁU­
DĄ, wydał odezwę, w której nawoły-wał do

jadności, pisząc m. in.:

,JNie rozdrabnianie się w małych par­
tjach, lecz łączenie się w wielkie stronnic­
twa stanowi postęp polityczny. W ciężkiej
chwili obecnej, kiedy państ-wo nasze dźwi­
ga się dopiero ku wyżynom normalnego by­
tu, nie czas na hasła klasowe i stanowe)."

Chodzi o to, że panowie ze Związku
Ludowo-Narodowego dokładnie zdawał:

sobie sprawę ze SZKODLIWOŚCI SWEJ
ROZBiJACKIEJ ROBOTY NA TAK ZA­
GROŻONYM TERENIE JAK POMORZE;
wzglą-d jedn-a-k na korzyści wyborcze prze­
ważał.

Argumenty agHacgfne
Jak wiadomo, endecja nigdy nie prze­

bierała w środkach demagogicznych; otóż

w r. 1920 pozbyła się stanowczo wszel­
kiego poczucia miary. Miało się wrażenie,
że propaganda endecka t-raktuje ludność

miejscową jako pierwszy raz w życiu po­
wołanych do urny murzynów, którzy mu­
szą uwierzyć w każdy powiedziany im

nonsens. A więc głównym argumentem w

walce wyborczej było twierdzenie, że NPR
— to ,,BOLSZEWICY"; godzi się zazna­
czyć, że obecnie prasa Str, Nar. tytułuje tą
samą partję ,,narodowym ruchem robotni­
czym". Najpoczytniejszy wówczas organ
endecki ,,Pielgrzym", w ystąpił z krytyką
wyznaczenia terminu wyborów na niedzie­
lę, nazywając to ,,intrygą masońską" i po­
gwałceniem przykazania Bożego".

Tymczasem wyznaczenie święta jako
dnia wyborów było na Pomorzu postulatem
nie tylko demokratycznym, lecz również

narodowym. Wśród pracodawców bowiem

większość stanowili Niemcy, i on: korzy­
stali z głosowania w dniu powszednim do

utrącania głosów swych robotników-rolni-

ków, wyznaczają im robotę na cały dzień.

0 tem ,,święty" blagier pelpliński, jak wów­
czas nazywano ,,Pielgrzyma", wiedział bar­
dzo dokładnie. Warto również przypo­
mnieć, że na czele list ńr. 3 i nr. 10 umie­
szczono nazwisko gen. Hallera, nawet nie

zapytawszy się o jego zgodę. Z poparc-iąj

duchowieństwa endecja korzystała bez

żadnego skrępowania.

SJdziai wiaO z m a lfcii

Również bez wszelk'ej żenady puszczo­
no w ruch maszynę adm-inistracyjną, która,
w chwili przejścia Pomorza przez władze

polskie wpadła całkowicie w ręce działaczy
endeckich. Przytoczymy tu ,,Głos Robotni­
ka" (nr. 60 z 1920 r,):

,,Dochodzi do tak 'skandalicznych faktów,
że PARTYJNE ENDECKIE PISMA WY­
CHODZĄ JAWNIE JAKO ORGANY URZĘ­
DOWE i za rządowe, państwowe pieniądze
uprawiają politykę partyjną. Taki np.

,,Dziennik Starogardzki" drukuje w tytule
dosłownie: ,,organ urzędow'ych publikacyj
powiato-wych", napada w niesłychany spo­
sób na NPR i w każdym numerze sławi en­
decję. To samo ,,Gkis Lubawski", który
umieszcza w tytule Orła Białego, mimo że

Sejm w-yraźnie uchwalił, że używanie Orła

jako godła państwa przysługuje tylko urzę­
dem i władzom państwowym."
Na tem jednak nie poprzestano. Nie­

rzadkie były wypadki, kiedy pp. starosto­
wie nie tylko wysyłali podwładnych urzę­
dników w charakterze agitatorów, lecz oso­
biście przybywali na wiece : zabierali głos
jako prelegenci z ramienia Związku Lud.-

Nar. Na jakim poziomie były ich przemó­
wienia i w jakim stopniu mogły one pod-

Upłynęło Juz chyba lat blisko 46 od ebwi­
li, gdy w Warszawie ukazał się pierwszy zbio­
rek poezyj nikomu nieznanego poety, który

Ot Ot.

przybrał sobie pseudonim Or-Ot. Artur Opp
inan był wówczas stude-ntem uniwersytetu
warszawskiego,- a- jego pseudonim powstał, jak

nieść autorytet w'ładz w oczach ludności,
świadczy fakt następujący: Starosta w

Tczewie, Arczyński, będąc na w-iecu w

Łasinie, skorzystał z nieobecności przed­
stawicieli NPR i ,,poinformował" zebra­
nych, że NPR j-uż nie istnieje i należy gło­
sować na chrześcijańskich robotników";
godzi się nadmienić, że ów pan kandydo­
wał z listy zarówno tych ,,chrześcijańskich
robotników" jak i Związku Ludowo-Naro­
dowego, wbrew ustawie, która wyraźnie
zakazywała urzędnikowi ubieganie się o

mandat poselski w okręgu swego urzędo­
wania. Rychło po wyborach p, Arczyński
został skazan-y na w ieloletnie ciężkie w ię­
zienie za defraudacje i przemytnictwo.

lerror wpisorczp
Środkiem tym ,,prorządna" administra­

cja endecka bynajmniej nie gardz-iła. Na

łamach prasy enperowskiej z owych cza­
sów można znaleźć długą iitanję przeró­
żnych szykan administracyjnych, stosowa­
nych wobec NPR: njezezwalania na urzą­
dzanie zgromadzeń, bezprawnego rozwią­
zywania wieców, usuwania przez policję
mówców NPR z zebrań endeckich, rewizyj
w lokalach NPR, szykanowanie na każdym
kroku działaczy i agitatorów tego stron­
nictwa. M, in, władze aresztowały w Ko­
ścierzynie posła Pietrzyka, zgoła nie ba­
cząc na jego nietykalność; od dr. Wacho­
wiaka żądano przedstawienia jego mowy

i.p.ArturOppman
sam to mawiał, z omyłki drukarskiej (Or-Oi,
zamiast Ar-Op.)

Pierwsze utwory Or.Ota mają, oczywiście,
charakter liryczny. Wyraża się w nich dusza

poety, spowita we mgły smutku, mclaneholji,
tęsknoty. Jego lira nie ma dźwięków potęż­
nych, nie grzmi potężny'm głosem spiżu. Ra­
czej dosłuchać się w niej można cichych, me­
lancholijnych dźwięków szpinetu naszych pra.
babek. Or-Ot jest dzieckiem W arszawy, synem

mieszczańskiej rodziny tutejszej. Obok Wikto­
ra Gomulickiego sta-je się piewcą Warszawy,
Starego Miasta, poetycznym odtwórcą życia
i tradycyj mieszczaństwa polskiego. (,,Kroni­
ka mieszczańska").

Ale w duszy jego - - brzmi inna jeszeze
struna, której przez czas długi nikt może nie

podejrzewał w skromnym liryku uezuó osobi­
stych i w malarzu Starego Miasta. W jego
niezwykle dobrej i czystej duszy tkwi tęskno­
ta do wielkości, sławy wojennego czynu. Jak

bluszcz poezja Or-Ota owija się dokoła pom­
nika sławy Napoleona. Or.Ot staje się piewcą
sławy ,,cesarza Francuzów" i legjonów pol­
skich ery napoleońskiej. Los szczęsny pozwolił
Or-Otowi, że był piewcą sławy nietyłko minio

nej. Jego żołnierska dusza, która tkwiła w sła.

bem ciele dziecięcia Starego Miasta, znalazła

pełne zadowolenie po od'zyskaniu przez Polsko

niepodległości.
Artur Oppman znajduje się. w szeregach

Wojska Polskiego, uzyskuje rangę podpułko-

kandydackiej do uprzednie! cenzury edmi-

nistracyjnej i t. p .

Jals sporządzono lisin
wókorców?

Gorliwie zapędzając ludność na po­
dwórko endeckie, władze nie. potrafiły do­
pi-lnować tak nieskomplikowanej rzeczy,

jak sporządzenie spisów wyborców. Dzia­
łacze endeccy, którzy obsadzili naczelne

stanowiska w administracji Pomorza, po­
mimo swego, rzekomo anty'niemieckiego
nastawienia, przez długi czas nie mogli
się zdobyć na usunięcie urzędników —

Niemców. Gdy tym urzędnikom powie­
rzono sporządzenie spisów wyborców, prze­
pisali oni poprost-u listy z czasów wybo­
rów do konstytuanty niemieckiej w r. 1919,
W rezultacie na Ustach uprawnionych do

głosowania znaleźli się WSZYSCY NIE'M­
CY, nie wyłączając zamieszkałych na Po­
morzu po r. 1908, którym w myśl Traktatu

Wersalskiego nie przysług-iwało obywatel­
stwo polskie; natomiast pomin'ęci zostali

wbrew ustawie POLACY, POCHODZĄCY
Z OBSZARÓW PLEBISCYTOWYCH. Zda­
rzały się wypadki, że władze zapomniały
o istnieniu całych wiosek; dziwnym zbie­
giem okoliczności, były to wioski polskie.
Dzięki temu odsetek głosów niemieckich

znakomicie wzrósł.

Iciu ,,praworządność*
Wszystkie te machina-cje nie wiele po­

mogły endecji. Wybory przyniosły jej klę­
skę: aa ogólną ilość 20 mandatów zdobyła
zaledwie 4, jeżeli nie liczyć kryptó-endeka,
wybranego z listy nr. 5, podczas gdy NPR

zdobyła 9 mandatów; resztę zabrali Niem­
cy.

Odświeżamy obecnie te fakty w pamię­
ci Pomorzan jedynie dlatego, że zadają
one KŁAM LEGENDZIE O RZEKOMEJ

,PRAWORZĄDNOŚCI" ENDECJI. Wyka
zują one bowiem niezbicie, że, o ile endecja
pos adała możność, wychodziła skwapliwie
z ciasnych granic, zakreślonych przez

ustawy, i imała się środków skuteczni^-

szych. Stąd, gdy niedaw-no jeden z naczel­
nych menerów OWP w Warszawie wystą­
pił z ostrą krytyką Stronnictwa Narodowe­
go za jego ciągłe gadanie o praworządność"
zapowiedział, że ,,OWP po ewcnt, dojściu
do w ładzy BĘDZIE POSTĘPOWAŁ TAK

BRUTALNIE, JAK NIKT PRZEDTEM W

POLSCE", nie był to właściwie żaden no­
wy pogląd, lecz jedynie nawiązanie do da­
wnych tradycyj endeckich.

wnika, jest redaktorem ,,Żołnierza Polskiego%
Jego miłość i ezcść dla cesarza Francuzów

przenosi się na W odza Polski, jego pieśń zwra­
ca się kn tym, co walczyli i wywalczyli nie­
podległość Ojczyzny. Wielbi ich ezyny, jest
piewcą ich sławy. Towarzysko, rodzinnie, sfc.A

rą pochodzenia swego związany aczej z obo­
zem, który mianuje się ,,narodowym", Artnr

Oppman z popędów swego rycerskiego serea

i szlachetnej duszy staje się ,,piłsndczykiem".

Dożył tęj pociechy, że pieśni jego zbłądzi­
ły do koszar, do świetlic żołnierskich, a d'o

niejednej domorośli kompozytorzy dobrali me-

lodje, w takt których maszeruje dziś żołnierz,
polski ku przyszłej sławie, w promieniach tak

niedawnej chwały.

Or.Ot jest jednym z pierwszych piewców
Armji Odrodzonej Polski, pieweą o czystym,
szlachetnym tonie, jakim brzmiała jego dusza.

Imię Jego związane jest na zawsze nietyłko
z dziejami poezji polskiej, ale również i z dzie­
jami Armji Odrodzonej Ojczyzny.

Cześć i sława Jego pamięci!

U ludzi cierpiących na żołądek, kiszki i prze­
mianę materji, stosowanie naturalnej w ody gorz­
kiej ,(Franciszka - Józefa" pobudza prawidło­
wość funkcji narządów trawienia i kieruje od­
żywcze dla organizmu soki do krwiobiegu. Żą­
dać w aptekach i drogerjaeh.

mm

Komunalna Kasa Oszczędności
powiatu grudziądzkiego

w Grudziądzu oddział w Radzynie
Tel. 220 -284 - ul. Wybickiego 39 Z*l. w r. 18-4-8.

Z a ła t w ia wszelkie tranzakcje bankowe

1729 Przyjmuje wkłady w złotych i dolarach

Złotowe oprocentowuje po 6—lO%, w walucie obcej po 4—7% w

stosunku rocznym, zależnie od terminu płatności wkładu.

KAPITALIZACJA PÓŁROCZNA.

Wkłady gwarantuje Powiat Grudziądzki całym swoim majątkiem i siłą
— podatkową. Wkładcom zapewnia się najściślejszą tajemnicę. —

Piewca Warszawę
i armii odrodzone! Polski
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Kryzys światowy w r. 1873
Czy historia się powtarza?...

Kryzys światowy, którego fale biegną
od Oslo do Konstantynopola, od Chicago do

Buenos Aires, od Neapolu do Rio de Ja­
neiro, napełnią umysły przerażeniem, sieje

panikę.

Ktoby chciał jednak, nie poddając się
wrażeniom ć wróżbonj, zasięgnąć opinji pa­
ni Historji, znalazłby opisy i dzieje głośne­
go kryzysu z r. 1873, który nasuwa sporo

porównań i analogji z kryzysem obecnie

przeżywanym.

Pokój frankfurcki w r. 1871 zmienił zu­
pełnie oblicze Europy. Wygrana wojna i

olbrzymie odszkodowanie otrzymane od

i Francji przyczyniły się do ekonomicznego
przeobrażenia Niemiec, które z a c z ęły for­
sownie przebudowywać swój system go­
spodarczy i finansowy. Austrja wkroczyła
również na drogę rozwoju gospodarczego i

reform społeczno - politycznych. I tu i tam

zapanowała gorączka w swoistej na owe

czasy nprosperity**, wyrażająca się w gryn-
derce z jednej strony, w luksusie i szafo­
waniu kredytami — z drugiej.

To była jedna strona medalu. Rychło
ukazała się jednak i druga — mniej ponę­
tna.

PIĘĆ MILJARDÓW OTRZYMANYCH
PRZEZ NIEMCY OD FRANCJI przyczyni­
ło się coprawda do ich przebudowy, ale też
ulotniło się dość szybko. Niezdrowa gryn-
derka, spekulacja, manja wiel'kości przy­
czyniły się do inflacji obiega banknotów,
ceny zaczęły zwyżkować.

WSZYSTKICH OGARNĘŁA GORĄCZ­
KA ZŁOTA.

W Niemczech, Austrji, Szwajcarji roz­
szalała się orgja spekulacji giełdowej, k tó ­
rej dotychczas nie oglądano w podobnych
rozmiarach. Szerokie warstwy ludnośo: zo -

stały ogarnięte szałem spekulacji ? gorą-

;- csłcą zbogaeenia się z dziś na jutro. Łatwe

zyski zrodziły życie nad stan. Jednocze­
śnie wzrosły płace zarobkowe, gdyż produ­
centom wydawało się, że pęd do kapowania
i Marasa trwać będzie wiecznie. Fortuny
i zarobki tworzyły się z niczego, a blagą
i oszustwem wyłudzano miljony od nai­
wnych. Pewna aktorka niemiecka, Spitz-
eder, wyłudziła od mieszkańców wsi pod
Mnoacfajum zgórą 3 miljony marek, obiecu­
jąc korzystną lokatę na 20% rocznie. W

Wiednra b. oficer, Plaget, wyłudził miljo-
uy, obiecując 40% zysków rocznie od po­
życzonych sum. I tak szło crescendo, Kto

tylko miał trochę gotówki kupował akcje,
papiery procentowe w nadziei, że podwoi
lub potroi swój majątek.

WKRÓTCE URWAŁA SIĘ NIĆ ZŁOTA.

Fala 'kryzysu nadpłynęła, lecz nie z Nie-
a mieć, ale ...z Ameryki W Stanach. Zjedno

czonyęh nagromadziło s :ę tyle złota, że ce­
ny na rynku wewnętrznym poczęły gwał­
townie spadać. Jednocześnie znalazła się
w opałach finansowych TURCJA I EGIPT
I OGŁOSIŁY NIEWYPŁACALNOŚĆ. S z e ­

'reg wielkich brachów wstrząsnął republika­
mi Ameryki Południowej, co znów odbiło

się mocno na obrotach i nastroju giełdy no­

wojorskiej. W skutku depresji i panik:
83 TOW. AKCYJNE KOLEI ŻELAZNYCH
W STANACH ZJEDNOCZONYCH OGŁO­
SIŁY UPADŁOŚĆ. Kryzys kolejowy prze­
rzucił się do Europy, gdzie grynderka w tej
dziedzinie święciła istne orgje a setki spó­
łek akcyjnych budowy kolei wyrastały jak
grzyby po deszczu. W Austrji np. w latach

1867-73 z a łoż o n o 1-885 spółek anonimo-

, wych, których kapitał nominalny wynosił
4 miljardyguldenów — sumę astronomiczną
na owe czasy (dzisiaj oswoiliśmy się z mil­
iardami). W Niemczech w jednym tylko ro­
ku 1871-ym założono 1.801 spółek akc.
z kapitałem 1,17 miljarda marek. W r.

1872 włożono 1 i pół miljarda marek w no­
we spółki akcyjne. Ogólna wartość puszczo­
nych w obieg akcyj na całym świecie sięga
ła w r. 1872 sumy 12,6 miljarda franków,
z czego przypadało 4 miljardy na Francję
i'tównież cztery na Stany Zjednoczone,

Krach wiedeński wybuchł jak bomba w

toku świetnych i, błyskotliwych uroczysto­
ści, towarzyszących Wystawie Powszechnej.

Krach ten uderzył jak grom w giełdę ber­
lińską, nastąpiło bankructwo banku Qui-
stora, w ślad za którym zamknęły swe po­
dwoje inne banki.

BANKRUCTWA W NIEMCZECH PĘ­
DZIŁY TAK SZYBKO JEDNO ZA DRU-

GIEM, iż rząd uznał za konieczne wyzna­
czyć komisję specjalną dla zbadania okoli­
czności i warunków założenia 26 spółek
akc. budowy kolei, POWSTAŁ WIELKI

SKANDAL, wykryto olbrzymie nadużycia
ioszustwa, posypały się aresztowania i re­
presje, ale panika trwała nadal, akcje i pa­
piery procentowe spadały na łeb na szyję,
wielkie rzesze posiadaczy akcyj straciły

wszystkie swoje 'oszczędności.
KRYZYS 1873 r. WSTRZĄSNĄŁ DO

GŁĘBI EUROPĄ, ale nie trwał zbyt długo.
Po kilku miesiącach nastąpiło uspokojenie,

bezrobocie, które ogarn'ęło setki tysięcy ro­
botników, zelżało pwoli. Kryzys zostawił

po sobie dużo ofiar, wielu ruin w przemy­
śle ihandlu, ale oczyścił jednocześnie atmo­
sferę i przerzedził szeregi spekulantów i

grynderów.

Pewne analogje z kryzysem obecnym,
przy porównaniu momentów początkowych
i przebiegu kryzysu 1873 r, nasuwają się
dość wyraźnie.

Światowy spadek produkcii ib ó i
Tendencia zw yżkow a p a rpsilsacii światiowpcłt

Przybliżone dane Międzynarodowego Insty­
tutu Rolniczego w Rzymie, dotyczące północ­
nej półkuli, podają zbiory pszenicy w wyso­
kości 830 milj. q. (t. j . 40 milj. q. mniej niż

w roku ub. i 10 milj. raniej, niż średnia

ostatniego pięcioleeia), zbiory żyta 205

milj.q.(o45milj.q.mniejniżwr.1930i30
m ilj. q. mniej niż średnia pięciolecia 1926—

1930), zbiory jęczmienia w wysokości 280

milj. q. (-55 milj. q. i 30 milj. q. mniej) i wre­
szcie zbiory owsa, wynoszące 480 milj. q. (35
milj. q. i 40 milj. q. mniej).

Tę ocenę tegorocznych zbiorów, zdaniem

Instytutu Konjunktur należy uważać za zbyt
optymistyczną, gdyż była czyniona jeszcze

przed powodzią w Chinach. Również wynik
zbiorów Z. S. R. R . jest według ostatnich wia­
domości mniejszy, niż przypuszczano przed
miesiącem. Ponieważ zaś w dalszym ciągu po­
twierdzają się wiadomości o znacznem zm niej­
szeniu obszaru zasiewów w krajach półkuli
południowej, można więc z całą pewnością
przyjąć, iż bieżący rok gospodarczy będzie w

zakresie produkcji zbóż chlebowych deficyto­
wy i że wobec tego będzie mogła nlee zmniej­
szeniu część nagromadzonych zapasów.

Wpwćz ziemniaków
pratei Stofgmię

Wywóz ziem niaków pr'zez port gd-yński
rozwija się. Codziennie średnio przybywa do

Gdyni 30—40 w-agonów ziemniaków' eksporto­
wych, ładowanych luzem. Dotychczas odeszło

do Anglji 3 tys. ton. Na pierwszy tydzień li­
stopada zaawizowano dalszych 7 statków, któ­
re zabiorą dalsze 3 tys. ton. Na drugi tydzień
listopada zafraehtowano 2 tys. ton. Ziemniaki

składo-wane są w państwowym magazynie
Nr. 2 oraz od dwu dni 'w nieużytkowancj do­
tychczas hali rybackiej, gdzie złożone będzie
1.200 ton.

Wzrósł obiegu
pieniężnego w Polsce

Całkowity obieg pieniężny w Polsce w koń­
cu października r. b. wynosił 1,501,9 miljonów
złotych. L sumy tej przypada na bilety Banku

Polskiego 1.254 miljn. złotych .(zwiększenie o

29,2), na bilon - 242,6 miljonów złotych
(zwiększenie o 1,7 miljn.) i na bilety skarbu

państwa 1,3 miljn. złotych.
W porównaniu do miesiąca poprzedniego

obieg pieniężny w Polsce zwiększył się o 34,8
miljonów złotych.

W związku z tym stanem rzeczy daje się
zauważyć na :ynku światowym tendencja
zwyżkowa dla czterech głównych zbóż, która

zyskuje pewne cechy trwałości.

Zwolnienie od poetami*
etocitodowctio

Ministerstwo skarbu, pragnąc przyczynić
się do zwalczania bezrobocia, poleciło przy u.

stalaniu dochodu podatkowego osób prawnych
zaliczać do kosztów uzyskania dochodu, podle­
gających potrąceniu na podstawie art. 6 usta

wy, wszelkiego rodzaju wydatki, poniesiono
prz.ez te osoby na cele walki z bezrobociem.

Jednocześnie Ministerstwo skarbu upoważniło
izby skarbowe oraz Śląski Urząd Wojewódz­
ki (wydział skarbowy) do umorzenia podatku,
przypadającego od świadczeń na rzecz zwal.

ezania bezrobocia, poniesionych przez osoby
fizyczne.

Reforma podafko dochodowego
w opracowania znanego ekonom isto

Znany ekonomista, profesor Szkoły Głów­
nej Gospodarstwa Wiejskiego p. Zdzisław

Ludkiewicz złożył wiceministrowi Zawadzkie­
mu memorjał w sprawie reformy podatku do­
chodowego. W memórjale tym autor stwier­
dza, że system podatku dochodowego, jaki o-

bowiązuje w Polsce, posiada szereg wad, na

które za mało zwraca się uwagi. Główną jego
wadą jest to, że przeciwstawia się on proce­
sowi kapitalizacji i przedsiębiorczości jedno­
stek. Najgorszym jest pod'atek dochodowy, ob­
ciążający osoby prawne, który stanowi podwo­
jenie, albo nawet kilkakrotne powiększenie
podatku osobisto-dochodowego. Z drugiej stro,

ny, o ileby spółka zarobkowa bez względu na

jej formę prawną, była zwolniona od podatku
dochodowego, byłoby to czynnikiem zachęcają­

cym do tworzenia coraz to nowych spółek.

JAK ZREFORMOWAĆ SAM SYSTEM

PODATKU?

Przyglądając się wymiarowi podatku do­
chodowego w Polsce dochodzi się ero wniosku,
że zachodzi również potrzeba reformy samego

systemu podatku. Płatnicy starają się ukry­
wać przed władzami skarbowemi swoje docho­
dy, co w wielu wypadkach jest rzeczą doić ła­
twą. Z drugiej strony władze skarbowe często
ś'wiadomie wymierzają wyższy podatek, ażeby
tylko ściągnąć sumę globalną, którą im prze­
znaczono do zebrania. Powstaje stąd demora­
lizacja płatników, nawet tych, którzy pierwot­
nie nie mieli zamiaru ukrywania swoieh do­
chodów. Prof. Ludkiewicz przytacza na po-

Bunt drobngcb ciułaczy
Gdy miliony szarycis ludzi uspolcoia się...

Związek kupców i przemysłowców Berlina

zorganizował ciekawy wieczór dyskusyjny ua

temat ostatnich wydarzeń gospodarczych w

związku ze spadkiem funta i wywołanemi
wskutek tego perturbacjami. Dyskusja zainau­
gurowana została ciekawym odczytem prof.
dr.-M. Bonna na temat walki z kryzysem. Pre­
legent, który źródeł kryzysu d'opatruje się w

wydarzeniach politycznych i gospodarczych o-

statnieh lat, określa kryzys ten jako załam a­
nie się kulejącej gospodarki planowej.

Kryzys ten dał się odczuć ze szczególną si­
łą zwłaszcza w Niemczech na skutek lekko,
myślnie wpompowanych do gospodarstwa kre­
dytów. Prof. Bonn wypowiada się w sposób

zdecydowany przeciwko zwolennikom inflacji,

którzy dopatrują się w niej środka walki z

kryzysem. Uważają, że przez inflację będzie
można zmniejszyć wydatnie zadłużenie gospo­
darstwa niemieckiego.

Prof. Bonn przestrzega przed eksperymen­
tami wałutow emi, które w żadnej mierze nie

mogą się przyczynić do odbudowy zaufania.

Odbudowa zaufania jest, jego zdaniem, pierw ­
szorzędnym czynnikiem opanowania kryzysu,

który jest poniekąd buntem drobnego ciułacza,

opanowanego psychiczną nieufnością. Dopie­
ro, gdy miljony tych szarych ludzi ulicy ua

całym świecie uspokoją się, powstaną mocne

podstawy dla odbudowy życia gospod'arczego.

ZaMad Przyrodoleczniczy i Wypoczynkowy
OsK ara WojnowsKiego i Dr. med. Z. Koellnera

w Zakopanem
OTWaBTY CBŁVBOK

Ziołolecznictwo, EleKtroterapja, Hydroterapia. Term oterapja,
Heliotcrapją.

Prospekty wysyła się'na żądanie. Przyjęcie tylko za uprzedniem zgłoszeniem.

parcie swoich wywodów szereg przykładów s

życia.

WYMIAR OD GOSPODARSTW WIEJ­
SKICH.

Życie wskazuje, jeżeli chodzi o rolnictwo,
na konieczność zarzucenia wymiaru podatku
od dochodu z gospodarstw wiejskich, nato­
miast zamiast tego należy wprowadzić poda­
tek wyrównawczy, który w ryczałtowych su­
mach rozłożony byłby na poszczególne rejony.
Naprz. w danym powiecie podatek dochodowy
od rolników daje skarbowi państwa 50.000 zł.

Należy więc ustalić, że rolnictwo powiatn ma

wpłacić do skarbu państwa sumę 50.000 zł.

zamiast podatku dochodowego. Rozłożenie tej
sumy na poszczególne warsztaty rolne należy
powierzyć Izbie Rolniczej lub organizacji za ­
stępczej, w braku Izby. Podatek musiałby być
rozkładany proporcjonalnie do obszaru gospo­
darstwa, z uwzględnieniem użytkowania ziemi

i jakości gleby. Gospodarstwa posiadające
długi, miałyby prawo do redukcji podatku, a

to wychodząc z założenia, że podatek obciąża
tylko, czysty majątek gospodarza. Przy dzier­
żawach lub t. p. podatek obciążałby częściowo
właściciela, a częściowo dzierżawcę,

Z PODATKU DOCHODOWEGO - PODA­
TEK OSBISTO DOCHODOWY.

Niezależnie od samych zmian należałoby
przeistoczyć podatek dochodowy na osobisto..

dochodowy, to zn. skasować obciążenie podat­
kiem tym jednostek prawnych. Każdy poda­
tek może być podwyższany tylko do pewnej
granicy. Gdy się przekroczy tę granicę, zaczy­
na ona wywierać wpływ destrukcyjny. Jeżeli

określimy, dajmy na to, że maksymalne obcią.
żenie dochodu rocznego 15.000 zł. nie może

przekraczać lO%, to się okaże, że już dzis w

Polsce daleko przekroczyliśmy tę normę, a

wydajność podatku dochodowego dostosowali­
śmy mimo to do normy niższej.

Po przekształceniu podatku dochodowego
na osobisto-dochodowy, kończy swoje ciekawe

uwagi prof. Ludkiewicz, mógłby on stopniowo
przeistaczać się w podatek o skali ruchomej,
tak, jak jest w Anglji. W każdym razie skala

musiałaby być tak obliczona, ażeby dochod

skarbu państwa nie uległ zmniejszeniu.
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Niedziela Seweryna
— Dyżur nocny aptek do 8 listopada włącz­

nie: Apteka ,.Pod Łabędziem", ul. Gdańska,
telefon 204; Apteka Staromiejska, ul. Długa, te­
lefon 300 i Apteka na Bielawkach, ul. Chodkie­
wicza

— Muzeum Miejskie przy Starym Rynku
otwarte codziennie od godz. 10 -16 , w niedzie

lę i święta od godz 11-14 . Obecnie w Mu­
zeum prócz w-ystaw zwykłych, wystawa obra­
zów- i rzeźb Krakowskiego Towarzystwa Arty­
stów Polski ,,Sztuka".

Repertuar kin:
— Kristai - w dalszym ciągu wyświetla

dźwiękowy film p. t. ,,Bezbożne dziewczę".
Poszczególne sceny denerwowały, zachwycały
w zruszały widzów na przedwczorajszej premje-
rze.

— Nowości — demonstruje wielkie rewela­
cyjne arcydzieło dźwiękowe p. t.: ,,Szary dom"

Lustrujące tragiczne dzieje więźniów w slyn -

nem więzieniu amerykańskiem ,,Sing—Sing”.
— Wojskowe — tylko w niedzielę wyświet­

la wielki dramat p. t. ,,Ostatnia stawka". Nad­
program. - wesoła komedja. W sobotę dnia

7 bm. o godz. 20 do 4 rano w sali kina wojsko­
wego wielka zabawa taneczna, którą urządza
Klub Sportowy 62 p, p. Wlkp.

— Corso - dziś w dalszym ciągu najciekaw
szy film sezonu p. t. ,,Czarny as'. '

Bogaty nad-

orogram.
— Oko — dziś i jutro arcydzieło p. t. ,,Mi­

łość", Na scenie rewja wojskowa. Produkują się
światowej sławy artyści Fuzzi oraz duet Ber­
nardy.

— Marysieńka — wystawia film z rewolucji
rosyjskiej p. t . ,,Księżna Mana" Drugi film p. t .

,,Podwójna gra' — godny widzenia.

Zmiasta
— Podziękowanie! Serdecznie dziękujemy

wszystkich Szanownym Ofiarodawcom, którzy
składkm ai poparli Tow. Dobroczynności ,,Ad-
went". Kwota 386,60 zł. została przekazana
Obyw. Kom. Pomocy Bezrobotnym, zaś rozdział

rzeczy otrzymanych w naturze nastąpi w nie­
dzielę, dn. 8 bm. o godz. 3 -ciej po poł. w sali

odczytowej przy ul. Sienkiewicza nr. 2. Goście

mile widziani! Zarząd Komitetu.

— ,,Optts" w Bydgoszczy!" .,Obec Pratel

umeni sborovcho" znakomity, wszechświatowej
sławy chór czeski zawita w dn. 12 b. m . do

Bydgoszczy, dając w Teatrze Miejskim wieczór

pieśni czeskiej i częściowo polskiej. K rytyka
muzyczna przyznaje jednogłośnie jedno z naj- .

pierwszych miejsc w plejadzie najsławniejszych
zespołów śpiewaczych, chórowi ,,Opus", podkre
ślająe rzadko spotykaną w tego rodzaju zespo­
łach dyscyplinę śpiewaczą, oraz czystość into­
n acji dochodzącą do szczytów, które osiągnąć
może naród tak umuzykalniony jak Czesi. Dy­
rygent prof. W . Steintnan prócz tego potrafi
swoim niezwykłym talentem tchnąć taki zapal
w wykonawców, że wszelkie efekty dynamiczne
dają. słuchaczom złudzenie jakiegoś niezwykłego,
dźwięcznego instrum entu. W programie obok

cykl* pieśni ludowych czeskich usłyszymy naj
ootężniojsze arcydzieła muzyki chórowej czes­
kiej i polskiej. — Bilety można już zamawiać

w Kasie Teatru Miejskiego oraz w Księgarni
i Składzie N ut Jana Idzikowskiego. Gdańska 23,

— Dla przeprowadzenia powszechnego spisu
ludności potrzebna jest w tut. mieście wielka

ilość okręgowych komisarzy spisowych. Funkcje
te dla dobra Państwa spełniają 'komisarze ho­
norowo. M agistrat jako władza spisowa na min

sto Bydgoszcz zwraca sin niniejszem, z gorącym

apelem, do ludzi chętnych, aby zgłosili się na

komisarzy spisowych i dopomogli przez to temu

wielkiemu wysiłkowi administracyjnemu, jakim
jest powszechny spis ludności.

— Przedstawienie kinematograficzne dla mto-

clzieży szkolnej. Dziś w sobotę o godz. 4 -tcj po

południu wyświetla kino szkolne T. N . S . W . w

'okalu kina ,,Marysieńka." po raz ostatni nastę­
pujący program: i) film naukowy: O wyborze
tawodo, 2) li-to aktową komedję p. t .: ,,Roz­
kosze niebezpieczeństwa" z Harry Lloyd'em w

głównej roli. — Bilety w cenie 20, 30. 50 i 80 gr.

Uabyć można w kasie kina ,(Marysieńka" bezpo­
średnio przed przedstawieniem .

— Loterja fantowa. IV niedzielę, 8 bm. od­
będzie się w sali Resursy Kupieckiej wielka !o-

terja fantowa na rzecz kuchni dla niezamożnej
'inteligencji. W stęp wolny. Cena losu 50 git

— ..Siódemka'* Bydgoska urządza doroczny
wieczorek i znów bawić się będziemy w salach

Resursy Kupieckiej na dorocznym Wieczorku Ta­
necznym, Siódmej drużyny harcerskiej w dniu

3 listopada b. r Doborowa orkiestra, daie gwn.

rar.fję df-brć;: zabawy.

Mlesfąc Propagandy SlysKa w Bydgoszczy
W dniu wczorajszym o godz. 8 wieczorem

w sali Rady Miejskiej odbyło się zebranie

przedstawicieli miejscowego społeczeństwa ce­
lem ustalenia programu propagand'y Śląska
k naszem mieście, oraz wyłonienia komitetu,
któryby propagandę tę w życie wcielił. Po

treściwym referacie prezesa bydg'oskiego koła

Z. O. K . Z. insp. Klimesza oraz krótkiej dys­
kusji, wczasie której zabierali głos starost-a

dr. Bereta, prezydent miasta, dr. Chmielarski,
dr. Wieeki i in. uchwalono propagandę na

rzecz Śląska przeprowadzić przy pomocy ref'e­
ratów, filmów, odczytów i pogadanek przez

przeciąg jednego miesiąca w wojsku we wszyst­
kich szkołach, organizacjach, towarzystwach
i t. d. M anifestacja zewnętrzna odbędzie się

tylko jednorazowo i to w dniu, który komitet

ustali. Zarys programu tejże manifestacji
obejmuje uroczyste nabożeństwo za pomyśl­
ność Śląska, pochód', akademję oraz lokalne

obchody w poszczególnych dzielnicach miasta.

Komitet propagandy Śląska ukonstytuował się
następująco: prezes — dr. Chmielarski, wice­
prezes — insp. Klirnesz, sekretarz — por. Ma­
tuszewski, skarbnik — dyr. Brustman. Do ko

mitettt tego zostaną jeszcze dookoptowaui
przedstawiciele P. W . i W. I'\, związków za­
wodowych, organizacji społecznych i t. d. Do

komitetu honorowego wejdą przedstawiciele
duchowieństwa, wojskowości oraz władz pań­
stwowych i samorządowych.

Społeczeństwo Bwdgoszczu w trosce
o los bezrobołnnch

9200 uisogich ots'zifm nie sfrfltws; ar-a a*ars*io
Świadczenia miasta Bydgoszczy na rzecz

biednych mieszkańców nie ograniczają się óo

zapomóg pieniężnych, lecz obejmują również

węgiel, mąkę i inne artykuły a nawet gotową
ciepłą strawę. Wielkiem uznaniem cieszy się
od kilku lat zaprowadzona Kuchnia Ludowa

Jakkolwiek utrzymanie Kuchni nastręcza po*
ważne trudności, Magistrat czyni wszystk'o,
by Ją utrzymać a nawet w miarę możności

rozszerzać.

Ostatnio np. Rada Miejska uchwaliła wy*
budować przy Kuchni barak, w którym mo*

gliby bezrobotni obiady konsumować na miej
scu. Ma to szczególne znaczenie dla kawale*

rów, którzy nie mają w domu naczyń ani pic*
ca, gdzie m ogliby sobie sami gotować. Więk*
sze rodziny korzystają z tak zw. obiadów w

naturaljach, które w ydaje się co tydzień. —

Administracja Kuchni jakkolwiek z natury
rzeczy trudna i zawiła — jest prowadzona
wzorowo. Jak nas informuje kierownik i ad*

rninistrator Kuchni Ludowej p. Langner, -

wszyscy korzystający z Kuchni są rejestro*
wanj i w porozumieniu z Państw. Urzędem
Pośrednictwa Pracy — kontrolowani. Że ści*

sła kontrola jest konieczna, dowodzi fakt wy

krycia kilku bądź co bądź zamożnych micsz*

kańców. którzy korzystali z Kuchni na szko*

dę naprawdę potrzebujących. Jece-n np. jak
stwierdzono' — posiada własną kamienice w

której mieszka 8 lokatorów.

Bezrobotni posiadający prawo korzystania
z Kuchni, dostają odpowiednie legitymacje,
na które wydaje im Administracja specjalne
kupony z odcinkami na każdy dzień. - W

ostatnim tygodniu wydawała Kuchnia po 2200

porcyj ciepłych obiadów i 6000 w naturaljach
dziennic, czyli razem 8200 porcyj. Il'ość od*

bicrających ulega w różnych dniach waha*

niom. Mianowicie najmniej osób pobiera o*

biady w niedzielę (2052) - najwięcej zaś we

wtorki (2256). Oprócz bezrobotnych miejcso*
wych przychodzi do Kuchni masa tzw. ,,ła*
zików", którzy przybywają z ok'olicznych

miejscowości, pozbawionych dobrodziejstwa
podobnej kuchni. Jeżeli po rozdaniu obiadów

na bony część potraw zastanie, przypad'a ona

,,łazikom".

Największą pomoc w zaopatrywaniu Ku*

ehni okazują w dalszym ciągu formacje woj*
skowe, oraz Fa Bac;on*Export. Coprawda nie*

raz któraś z miejscowych firm zrobi nicspo*
dziankę i coś do Kuchni przyśle. Tak np. zro*

biła ostatnio Fr. Grey przysyłając w ub. nie*

dzielę, ku zrozumiałej uciesze bezrobotnych
2000 świeżutkich ciastek.

Jak widać z powyższego społeczeństwo
nasze ot'oczyło, szczerą troską bezrobotnych i

ubogich i śmiało rzec można, że akcja w tym
kierunku prowadzona jest bez zarzutu.

i

W sobotę premjera sensacyjnego repocta*
żu szpiegowskie-go w 10 obrazach Madis'a i

Boucard'a pt.., Szpiegostw'o wielkiej wojny"
(Matrykuła 33). Rewelacyjna ta sztuka odsła

niająca tajemnice szpiegostwa niemieckiego
i kontrwywiadu francuskiego podczas wojny
zręczną intrygą i jasnością tematu daje wi*

dzowi wicie wrażeń i zapoznaje go z dzieózi*

ną, w której poświęcenie łączy się często z

bohaterstwem wywiadowców, którzy poświę*
cenie to niejednokrotnie przepłacają życiem.
Sztuka otrzymała pierwszorzędną 'obsadę ar*

tystyczną, nową oprawę i staranną reżyserję
Jana Bielicza. Kasa teatru sprzedaje bilety z

dużem ożywieniem .
— Zniżki i kredytówki

ważne.

W niedzielę po południu o godz. 4 po cc*

nach od 40 gr. do 3,50 zt, mel'odyjna operet­
ka Straussa ,,Czar Walca".

Opera Warszawska w Teatrze Miejskim.

W poniedz-iałek 9 i we wtorek 10 bm. Op
ra Warszawska, która z takim entuzjazmem
przyjmowana była przez Bydgoszczan, daje
dwa przedstawienia operowe ,,E ugeni-usza
Oncgina" Czajk-o-wskiego i ..Toscę" Pu-ccinie­
go z udziałem Leskiej. Karwowskiej, Platów*

ny, Terenkoczy, Dobosz-a, Michałowskiego,
Wiśniewskiego, Janowskiego. Iwaszkiewicza

w partjach głównych. Orkiestra 26 osób po-d
batutą świetnego kapelmistrza W , Berdiajewa.
Bilety w kasie zamawiań już nabywać można.

Teatr rewji .,Uśmiech Bydgoszczy" rewja
w 20 obrazach pt. ,.Ghandi w Bydgoszczy".
W próbach nowa rewja pt. ,,Uśmiech krze-pi'

Ccmsc daru
dla bibliotehl micisbiee

Inż. Jan Tymowski, Dyrektor Elektrowni,
ofiarował Bibijotece Miejskiej sto kilkadziesiąt
książek, m. iu. kilka starych cdycyj, za co Dy
rekcja Bibljotcki. Miejskiej składa Mu na :e

drodze najgorętsze pdoziękowńuie.
Rod. Adam Grzymała-Siedlecki złożył w da

rze Bibijotece kilkaset tomów wartościowych
dziel i przeszło 100 egzemplarzy dedykacyjnych.
Trudno nie wymienić wśród autorów dedykacją
Bartkiewicza, Gałuszki, Hertza, Iłłakowiczówncj,
Iwaszkiewicza, Kiedrzyń skiego, Ligockiego, lir

kuszyńskiego, Miłaszcwskicj z hołdem dla Pisa­
rza, Nałkowskiej, Tuwima, Wierzyńskiego, Wo-

łoszyńflkiego i wielu wielu innych. Jedną z praw­
dziwie cennych jest obszerna dedykacja Kossak-

Szczuckiej. Dyrekcja, Bibljoteki: Miejskiej skła­
da na tem miejscu znakomitemu Pisarzowi jak
najserdeczniejsze podziękowanie i z dumą wpi
su.je jego nazwisko do księgi swoich ofiarodaw-

ców.

EBóilsa ,,amS9gs,ie^w Ssaga*”
Ulica Jagiellońska była w dniu w'czoraj­

szym widownią krw'awej awantury, jal*,
wszczęło między sobą kilka woźniców odwożą
eyeh węgle deputatowe z kolei do prywatnych*
mieszkań kolejarzy. Spór, który powstał na

błahem tle pierwszeństwa w wyładowywania
węgli, przerodził się wkrótce w bójkę w czas'u

której jeden z bijących się niej. Ludwik Grych
otrzymawszy tempom narzędziem uderzenie vr

głowę padł nieprzytomny na ziemię. R-annego
przewieziono do szpitala, gdzie skonstatowano

pęknięcie cżaśzki. Stan zdrowia Gryeh.a bar.

dzo groźny. Policja aresztowała w związki,
z tera 3 osobw

Mino Nowolci - .,Siarn
Film o niezaprzeczalnych wartościach opiso­

wych, coś w rodzaju tygodnika filmowego o ży­
ciu więzicnnera w Ameryce. Mimo nikł( ści fa­
buły, obraz do cna emocjonujący. ,,Szary dom"

jest cieżkiem, acz ,,między wierszami" tylko
rzuconeni oskarżeniem pod adrcse: racjonalność i

obecnego systemu więziennictwa, którego niehri-

manit.arność a przedewszystkiem niecelowość

przypomina żywo okresy ,,naj\vy. zego rozkwi­
tu " średniowiecznych kaźni. Tępo znęcanie się
nad więźniem , złośliwo uprzykrzanie mu każde.,
chwili przymusowego pobytu za kratami, urnę.

czapie bezczynnością —- w jakżeż jaskrawej po­
zostają. sprzeczności z istotnym celem kary wie*

ziemia. którym jest. immunizowanie przestępcy,
unieszkodliwienie go 'na pewien okres czasu, a

przedewszystkiem danie mu sposobności popra­
wy, możności wydźwignięcia się z bagna morał

nego w jakiem sin niejednokrotnie nieświado

mie, wbrew swej woli, nieszczęśliwym zbiegiem
okoliczności czy złą końjunkturą srogiego losir

znalazł oraz możności nawrotu do społeczeństwa
jako jednostki mniej lub więcej pożytecznej.

PopferaiśUe F.!si3e Marodinwa

Czytajcie i żądajcie we wszystkich restaura­
cjach i t, p. miesięcznik ,,Morze". Zapisujcie
się na członków Ligi Morskiej i Kolonialnej.

której premjera odbędzie sic w przyszłym
tygodraiu. Bilety, jak zawsze do nabyci*
wcześniej w księgarni N. Gieryma.

Z Pfraxewii* 1*15?

W ifslaw a ,,Sztuki"
(Axentowicz Teodor, Filipkiewicz Słej
fan, Jarocki Władysław, Kamocki1

Stanisław, Laszczka Konstanty, Ma-- j
hoffer Józef, Pautsch Fryderyk, SUj
ckulski Kazimierz, W eiss Wojciech).(

To luminarze polskiej plastyki, to gromad j
ka ludzi wielkiej i poważnej prący, wyd-ają- ,

ecj wspaniale rezultaty, pełne oszałamiają­
cych cech twórczych.

Ukazanie się tak wielkich imion, na pla­
kacie Muzeum Miejskiego w Bydgoszczy to

znak wielkiego święta — Święta Sztuki.
Żc Bydgoszcz potrafi uroczyście przyjmo­

w'ać te najwyższe dary prawdziwej sztuki, po­
czętej ni-e w cel-ach zysku, lcc.z z kultury i

dla kultury narodowej, to najlepszy dowód,
iż podczas otwarcia Wystawy, sale okazały
się za nialc i wiele zwiedzających musiało od­
łożyć pragnienie zaspoko-jenia wrażeń estety­
cznych, na dni następne.

Wykwintne i czarujące damy, wyłaniające
się z pośród wirujących plam i linji pastelo­
wych. lub sceny z życia wieśniaków albo te­
maty historyczne odcane w technice olejnej,
to poematy malarskie, których indywidualny
charakter mówi o wytwórczości zmysłu Teo­
dora Axentowicza.

**efm Filipkiewicz jest niewątpliwie ied-

nym z najlepszych pejzażystów. Pełne uroku

Tatry, lub oświetlone promieniami słońca

przestrzenie śnieżne, to jego ulubione tematy

Świetne są pejzaże Władysława Jarockiego
malowane olejno w transie poszukiwania no*

wych zdobyczy. Oprócz pejzaży olejnych wy*
stawił Jarocki także akwaforty. Akwaforty
te są naprawdę cudowną niespodzianką, gdyż
właśnie w nich czuje się tę odmianę, to jak
by odmłodzenie. Utrzymane w spokojnym ko

lorze i tchnące sentymentem pejzaż dał Sta:

ntslaw Kdmski. Trudności przewozowe zwlasz

cza w dzisiejszym kryzysowym okresie, praw*
dopódobnie sprawiły to, że Konstanty Łaszcz*
ka nadesłał tylk'o m niejsze rozmiarami rzeczy

Wspaniale i pełne wyrazu popiersie prof.
Wyczółkowskiego, jak również maska męska
i dekoratywnie pojęta ,,Królowa Ptaków"1 -

(majolika) wybitnie przyczyniają się do wy*
sokieg'o poziomu wystawy.

W pracach Józefa Mehoffera przejawia sic

spokój i intelektualne pano-wauic nad formą.
Powyższe zalety pozwalają mu tworzyć dzie*

ta tak wielkiej miary a zwłaszcza witraże o

tak nadzwyczajnej dekoratywn'ości. że w wie*

lu kościołach i to nietylk w kraju ale i za*

granicą zaszczytnie reprezentują Polska Sztu'­
kę. Nikt nie skomponuje witrażu tak jak Jó

zef Mehoffer.
Ten tytaniczny rozmach w obrazach Vt\ -

deryka Pautscha, tak przez nielicznych od*

czuty i zrozumiany, to nie innego Jak w-yra?
dumy narodowej, niedostępny dla ludzi ma*

łych. Ten koloryt w obrazach Pautscha to od

waga i zwycięstwo w ryzykownych zestawie*

nlacli kolorystycznych
Trudno tutaj omawiać wartości poszczę*

gólnych prac. Bo każda martwa natura, każdy
obraz rodzajowy czy portret to Fryderyk
Pautsch, Huculi, Bajki o hucułach, wyczarc*
wanc świetną kompozycją i stylem dckora*

tywnym polegającym na umiarkowanych kon

trastach i świetności barwy, to Kazimierza

Sichulskiego,k tóry tak ukocha! lud huculski

iż stał się przyczyną powstania wielu wspania
łych dziel. Więc ukochanym ojcem scen hu*

eolskich z tak twórczem mistrzostwem od*

danych w tych kilku obrazach iest Kazi*

m ierz Sichulski.
A teraz spójrzmy na akty malowane przez

Wojciecha Weissa i patrzmy na nic długo,
długo, a niewątpliwie przekonamy s-ic, iż jest
op księciem czystej krwi malarskiej. - Br

Weiss nic dba o temat, gdyż tematem i'o

jest samo istnienie wartości plastycznych. --

Tęp nieskazitelny stosunek do sztuk' ,v
'

v -

kany pożądaniem judaszowych srebrników,
to nieustająca młodość w rozwlr ywanio pr*
blctnów plastycznych -— to TFćós".

Prosimy nadal Towarzystwo Artystów Pr'

skicb ,,Sztuka" o rrerapjmiuar.:" r. Byd^csz*
czv. Fr. Kram.
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Iląstóc roimowg zBogiem i polską
1 okaiji ,,PIfcsiąc*i Śląska" na Pomorzu

Epokowym dniem w dziejach naszej miej
skiej kryminalistyki był dzień wczorajszy, w

którym kronika policyjna nie zanotowała ani

jednego przejechania, ani też kra'dzieży, ani

wreszcie burd ulicznych W dniu tym oso* 1

bliwytn nie było ,opilstwa" przekroczeń os

byczajowo*sanitarnych" nie zatrzymano niko*

go za włóc-zęgostwo — słowem najzupełniej*
s/a stagnacj'a w interesie kryminalistycznym.

Ddzień ten da! wiciu asumpt do

l/rzewienia radosnej nadziej! iż zło chyli się
ku upadkowi i jesteśmy w przededniu abso*

lutnegc zwycięstwa etyki i moralności.

Bruźdizili jedynie zawodowi pesymiści —

oraz wtajemniczeni wątrobiarze, dowodząc,
iż wcz'orajsze ,,świętowanie'* przestępców
wszelkiej maści i auto'ramentu przy-pomina
raczej ciszę przed mającą się rozpętać nawal*

nicą grubszych łajdactw .

Tak cz'y owak akryminalistyczny dzień

wczorajszy należałoby uwiecznić kredą w

kominie.

?Sie8i pecha
Dwaj nadobni zlodźiejaszkowic z Bydgo*

szczy postanowili wobec coraz bardziej po*

ijarszającej się ,,koniunktury" kleptomańskiej
w naszem mieście powędrować w okolicę by
po trosze obskubać i ,,prowincjonałów".

Wystarawszy się o wóz z koniem obaj
i.przedsiębiorcy" ruszyli wczorajszej nocy

do Tryszczyna, gdzie zatrzymawszy się przy

posesji miejscowego właściciela ziemskiego
p. Górskiego poczęli zrywać owoce z drzew

dużego sadu, nie rozczulając się zbytnio na*

tarczywcm ujadaniem psów podwórzowych.
Ta właśnie lekkomyśl'ność obu zgubiła —

gdyż zbudzony szczekaniem ze snu p. Górski

w mig zorientował się w sytuacji. Nieba byly
łaskawe okradanemu, gdyż zrządzeniem losu

właśnie w owej chwili na szosie obok domu

p. Górskiego zatrzymały się dwa samochody
zmuszone do tego defektem motoru. P . G . po

biegłszy ku automobilistom w kilku słowach

skreślił im swą opresję prosząc o sukursktóre

go też dżentelm eni proszącemu udzielili. I

tak złączonym siłom udało się obu złodzie*

łaszków przytrzymać i odpro'wadzić do miej*
scowego sołtysa, który odszupasowa! gagat*
ków do więzienia w Bydgoszczy.

Uważniej jeździć!
W dniu wczorajszym o godz. 7 -ej wieczorem

rowerzysta Franciszek Eydlewski, szeregowiec
3 kompanji 62 p. p . przez własną nieuwagę do­
stał się przy zbiegu ul. Kujawskiej i Zbożowego
Rynku. pod koła samochodu osobowego PZ 44347,

kierowanego przez szofera Bolesława Pacanow­
skiego, zam. w Inowrocławiu. Cudem wprost

uniknął niefortunny rowerzysta kalectwa, nie od­
nosząc prawie żadnych obrażeń cielesnych. Je­
dynie z Towera pozostały drzazgi.
Na Małym czworoboku.

Wągrowiec
- Osobiste. Tytuł i dyplom m agistra praw

uzyskał na Uniwersytecie w Poznaniu p. Kaje*
tan Podlewski z Wągrowca.

- Zaszczytne odznaczenie. W ubiegłą śro*

dę, dnia 21 bm. odbyła się uroczystość wręczę*
nia Orderu Odrodzenia Polski p. Melanii Mo*

szczeńskiej z Przysieki pow. wągrowieokiego za

zasługi na polu społecznem i filantropijnem
od Pana Prezydenta Rzplitej. Order wręczył
w imieniu Pana Prezydenta Rzplitej p. Staro*

sta Rościszewski.

- Ks. kanonik Szulc, proboszcz parafji far*

nej w Bydgoszczy — rodem z Pałuk. Łącznie
z powołaniem ks. kanonika Szulca z Poznania

do Bydgoszczy na stanowisko proboszcza ko*

ścioła farnego - o czem donosił ,,Dzień", do*

windujemy się, że ks. kanonik rodził się na Pa*

lukach, w powiecie żnińskim, w miejscowości
Miniszewo. Studja gimnazjalne ukończył w

Wągrowcu, zaś studja teologiczne w Gnieźnie

I w Poznaniu. Jest również krewnym ogólnie
szanowanej w Wągrowcu rodziny Gazdowskich.

Dodać należy, że z Pałuk wywodzi się szereg

osobistości, którzy obecnie znajdują sie na po*
ważnych i odpowiedzialnych stanowiskach.

-- W' przededniu wizytacji Knratorjum w

Gimnazjum Żeńskiem, W najbliższych dniach

uW-dzie się w Miejskicm Gimnazjum Żeń*
skiero wizytacja Kuratorium, która mą zadęty*
do**' o przywrócę nu jej praw publiczności,
ża/łasi ten z powodu braku odpowiednich po­
mocy naukowych utraci! z nowym rokiem

s/krus-ym prawa publiczność:, vobe? czego na

te '-nie rady miejskiej przychodziło do częstych
y-- . y dentc między grup:; radnych t. zw . ..oa* I

iłowych** a ,.sati8ey hyeh" u* tic. istnienia

- mnazjum. Jak się dow!*'.1ujemy. Magistrat
r j'eżyn!! odpowiednie- kroki, zriauyażował fcwą*

!ifikcv--sny personel p.- ofe-:ors.kt, u/'iriclrdł pr?v*
.u-- 0 '..' gab-net-: bwykahiwŁ'o i t. d , wobec

Lud polski na Górnym Śląsku żył przez

długie wieki satnodzieltiem odrębnem ży­
ciem, nie maiąc możności w osobliwych
warunkach społecznych, w jakich się znaj­
dował, kształcenia swego ducha na wznio­

słej literaturze polskiej, ani też wychowy­
wania si'ę w atmosferze tradycji bohater-

skiej historii polskiej. Mimo wszystko za­
chował lud śląski, lubo przez wiele lat ję­
czał w jarzmie pańszczyzny, a później był
ekonomicznie na każdym kroju wyzyskiwa­
ny.

Ratowały Górnoślązaków od germaniza­
cji cechy narodowe polskie, z których ta-

k i e j a k : bezgraniczna miłość ziemi rodzin­
nej, którą lud ,,ukochał szałem”, przywią­
zanie dziecinne do mowy polskiej, dla k t ó ­

rej żywił głęboką cześć, jakdo rzeczyświę­
tej — wreszcie zamiłowanie do bohater­
stwa, któremu ten lud dał wybitny wyraz

w czasach niewoli — są wrodzone każde­
mu Polakowi. I te pierwiastki, tworzące si­
łę duchową ludności, chroniłyjąprzed za­
razą obcą i czyniły odporną przed zaku­
sami germanizacyjnemi. Nadto niezaprze­
czonym jest faktem tradycyjne od wieków

ciążenie ludności śląskiej — szczególnie z

powiatów przemysłowych graniczących z

rmemi ziemiami polskiemi — ku Krakowu

i ku Częstochowie. Było to wpływem wy­
sokiej religijności ludu śląskiego, niemal

wyłącznie katolickiego. Z książek modli­
tewnych, aprobowanych także przez epi­
skopat krakowski, uczyli się Ś'ązacy roz­
mowy z Bogiem i ukochania mowy ojczy­
s t e j , , ,którą Bóg jedynie rozumiał".

Wrogie czynniki pracowały gorliwi- i

gorączkowo nad pognębieniem polskości
na Śląsku, a zaszczepieniem niemczyznv
Rozmach jednak german:zacyjny, brutalny
i bezwarunkowy w postępowaniu, rodził

skutek wręcz odmienny zamierzeniu —

samoobronę ludności przed zamachem na

wolność i swobodę ducha, bo ,prześlado­
wanie za kult świętości drażni i zapala dr­
walki o swobodę r.a tem polu." Powstali

p:onierzy polskości na Śląsku, cisi -chatę-

rzy na wzór ,nieznanego ż.nniersa", dla

których dewizą życia była zasada Mo­
chnackiego: wałka z wrogiem usqur ad ft-

nem (aż do końca).

Bohaterskie czyny rodzs zwykłą koleją
:zeczy dalsze bohaterstwa Ludnc-ś -1 śiaska

miała swoich wielkich b'óraterów. którym
. p 'mięć ze czcią jes* przechowywana na

Górnym Śląsku, a ich bohater, wo dzielni­
cowe było bohaterstwem całe; Polski, gdyż
c-ni to zbudował opokę i a które: powstał
różniej wspaniały gmach odrodzenia naro­

dowego Polaków na Śląsku
n(ui- m m iinminiiimi - imiimi

Nie każdy rolnik o-rjent-ujc się w zakupie
bądź to maszyn rolniczych, bądź też najważ
niejszego sprzętu w gospo'darstwie wiejskicm
tj. wirówek (centryfug) i maszyn do masła,

często pada ofiarą niesumiennego przedsię*

biorcy, który wyk'orzystując nieznajomość
rolnika pod względ'em fachowy-m dostarcza

mu zly towar, a nadto jeszcze w cenie wygó*
rowanej. Dlatego też należy być ostrożnym

przy tego rodzaju zakupach i uwzględniać tyl
ko firmy poważne i znane.

Jedną z taki-ch firm cieszącą się pełnem
tzaufaniem rolników jest firma BRACIA

RAMMEw Bydgoszczy, przy ul. Grunwalda*

kiej 24. Jest to największe przedsiębiorstwo
maszyn rolniczych i wirówek na Pom'orzu i w

Poznańskiem . Niejednokrotnie już Bracia

Ramme oddali wprost nieocen. usługi naszym

rolnikom pod względem fachowym. Nic też

dziwngeo, że kolo klienteli tej Firmy z diniem

każdym wzrasta, a licz-ne podziękowania i

słowa uznania wyrażane przez O'k'olicznych

,,Tc tylko przeziębienie1' często u-słyszeć
można- Częściej jednak, niż jak się zwykle
przypuszcza, powstają z przeziębień tak ciężkie
schorzenia, jak złośliwe bóle reumatyczne, rw a­
nie w stawach, gorączka katarowa, grypa, chro­
niczne bóle głowy i neuralgja, które już pó­
źniej stale dręczą człowieka. Należy więc ko­
niecznie w porę temu zapobiec. Zupełnie nie­
szkodliwym środkiem, który w tych wypadkach
służy skuteczną i niezawodną pomocą są table­
tki Togal, Po zażyciu Togalu w stadjum począt-
kowem znikają natychmiast chorobliwe objawy.
Togal w zarodku zwalcza te niedomagania i dla­
tego również w chronicznych wypadkach, gdy
inne środki zawiodły, osiągnięto przy pomocy

tego środka, nadspodziewanie pomyślne rezul­
taty, O swych doświadczeniach poczynionych
z Togalem pisze nam p. B. Ancelewicz, Wilno,
Piaski 35 m. i.: po zażyciu kilku opakowań To-

czego należy się spodziewać przychylnego za*

tątwienia sprawy przez Kuratorjum.
- Przyjechała z Bydgoszczy po śmierć do

Wągrowca. W czwartek, dnia 22 bm. w go*
dżinach popołudniowych usiłowała odebrać

sobie życie przez zażycie trucizny (kreozotu)
na korytarzu Posterunku P. P . w Wągrowcu
niej. Czajkowska Anna, lat 35, zamieszkała

w Bydgoszczy. Odstawiono ją do szpitala po*
wistowego, gdzie zasiorowano środki przeciw*
działające. Przyczynę ustfowanego saniobój*
stwa nie ustalono, gdyż nie zdołano ją dotyeh*
czas wybadać. Jest nadzieja utrzymania jej

przy życi-u.
— Apc-1 na czasie. W jednej z miejscowych j

gazet, ogłoszono publiczną prośbę do pp. Lęka*

rzy, ażeby v. obecnych trudnych czasach p.p .

lekarze obniżyli swoje honorsrja. by rodziny
biedne p zbawiane zarobków mogły również

koreysó.'ć z opiek: lekarskie;. Sądzić należy,

rolników są dowodem, żc firma ta jest jedy*
nem najkorzystniejszcm źródłem zakupu tak

maszyn rolniczych jak i wirówek.

Dowiadujemy się, że Firma Bracia Ram*

mc sprowadziła nowy transport wirówek

,,M ilena" i maszyn do masła fabrykacji naj*
większej fabryki wirówek w Europie Micie*

werkc w Gueterl'oh. O popularności tej fa*

bryki świadczy już to żc w przedsiębiorstwie
swoim zatrudnia przeszło 3500 ludzi, wyroby
tej fabryki są wprost rozchwytywane, dzisiaj
dzięki firmie Bracia Ramme szeroko w Pol*

sce zaprowadzone wirówki Mlleńa przewyż*
szają jakością wszystkie inne fabryk-aty a co

dziwniejsze żc cena ich jest dużo niższa od

falsyfikatów .

By dać możność orjentacji rol-nikom w ro*

dzaju towaru prosimy zwracać szczegółową
uwagę na ogł'osze-nia które ukazują się we

wszystkich naszych wydawnictwach. Dla or*

jentacji firma na żądanie wysyła prospekty
i cenniki. (504)

galu pozbyłem 6ię zupełnie dręczących mię od

lat reumatycznych bólów nerwowych, z któ­
rych dotąd w żaden sposób wyleczyć się nie

mogłem. W przypadku ciężkiego przeziębienia
(influencji) zastosowałem Togal ze znakomitym
wynikiem. Również bóle głowy usuwa Togal
szybko i pewnie, a dlatego też dbam zawsze o

to, by Togalu nigdy nie zabrakło w mojej ap­
teczce domowej. Wszyscy cierpiący zgodnie u-

trzymują, że tabletki Togal działają szybko i pe­
wnie przy reumatyzmie, podagrze, bólach w

krzyżu, bólach nerwowych i głowy oraz wszel­
kiego rodzaju przeziębieniach. Jeśli ponadto
przeszło 6000 lekarzy, w tej liczbie wielu słyn­
nych orofesorów, Togal ordynuje, to przecież
każdy zakupić go może Toga! winien znajdo­
wać się w każdym domu — każdy powinien
mieć Togal stale przy sobie. We wszyst. aptek.

że apel ten nie przejdzie bez echa i wkrótce

usłyszymy o obywatelskiem postąpieniu p.p . le*

karzy — przystosowujących swe wynagrodzę*
nia zależnie od stanu majątkowego pacjenta.
W nawiasach dodaje autor apelu, że prośba ta

odnosi się również i do adwokatów.
— Tow. hodowli dro'biu. W najbliższych

dniach postanowiono utworzyć Towarzy-stwo Ho

dowli Drobin, celem przeprowadzenia racjonalnej
hodowli 'inwentarza drobnego na wzór innych
państw. Propozycji tej należy przyklasnąć, gdyż
pomimo, że rolnicy i włościanki zorganizowani
są już w odpowiednich towarzystwach, dział ten

zawsze jeszcze podlega ulepszeniu.
— N'owy mistrz fryzjerski. Egzamin mi­

strzowski w zawodzie fryzjerskim złożył p. Fran­
ciszek Springer w Izbie Rzemieślniczej w Byd
gps/i-zy. P- Springer przejął zakład po p. Froscle,

i przy ul. Cfnieźntciiskiej.

Cosłuchać w SoBcs
fónaSowsBftiws?

— 3 życia Związku Strzeleckiego. Rozkazem

fG'Wendy Okręgu przyznano brązową odznakę
strze i-rką 3 członkom Z. S. wraz z dyplomem,
a t.o oii', ob. Krzykowi, Lubojańskiemu i Gurla­
kowi. Obecnie wysłał Z. S. na 4-tygodniowy kurs

instruktorskp-sportowy 2 członków na koszt O-i-

uzmłu, oraz na kończenie 'II stopnia P. W. -

4 członków.

— Posiedzenie Rady Miejskiej, jakie odbył(
się w ubiegłą sobotę, obfitowało w ciekawe po­
ciągnięcia ze strony pp. radnych. I tak w spra­
wie utrzymywania ochronki dla małej dziatwy
w wieku przedszkolnym, przemaw-iał przeeiw je­

'den z czołowych leaderów endecji, twierdząc, i '

ochi-i/i.ki nam nie potrzeba. To nie ładnie —

panowie endecy!

- Dzień Chrystusa-Króla obchodziło miasto

nasze bardzo uroczyście. Na wieczornej ąkade

mji przemawiał insp. szkolny p. Kłimasz z Byd­
goszczy.

- Abonenci telefonów proszą o przysłani(
także i do Solca nowej księgi telefonicznej, któ-

ra już w każdej, nawet najbardziej zapadłej
dziurze od dawna się znajduje, podczas gdy do

Solca jeszcze nie dotarła.

W.Oo(ilewśhi - Oszustwo -

1 rok Hlęnlenia
Pan Tadeusz Godlewski z Poznania jak każ­

dy dobry kupiec sprzedawał towar na lewo i na

prawo, za gotówkę i na raty. Nieszczęście chcia­
ło, że pewnego dnia przyszedł do niego niej. Sza-

blewski (nieznanego pochodzenia i adresu), któ­
ry nabył większą ilość, bo przeszło za 700 zł.

towaru i zapłacił za niego obligacją %%Pożycz­
ki Państwowej. Godlewski wziął obligację j.-ch
Kobrą monetę", — bez najmniejszych zastrze­

żeń. Jednakże po niedługim czaaie ku strome

przerażeniu przekonał się, że został oszu'kany,
gdyż obligacja była sfałszowana. Gdyby był na

tern poprzestał i począł' ścigać Szabłowskiego,
byłoby .,pół b iedy" , lecz stało się' ioaczej, gdyż
Godlewski o odkryciu zamilczał i fałszywą obi-

gację puścił w dalszy ,,kurs" .

B-.-w.awa znalazła się przed sąfkm. Sąd Ok.ro

gony w bydg*3ttwsy po przesłuchaniu świa*łkć.*

i rzeczoznawców uznał Godlewskiego winnym
świadom'ie popełnionego ossuAw* i skazał go r.a

1 rok wigzieuia.

Zabgilfi Wwiew^fiifwa Poinafislctcgo

W całej Wielkop olsce sp o tykamy po miasteczkach szereg zamków obron nych i średniowie*

cznych kościołów, zachowanych do dnia dzisiejszeg o w dosko nałym stanie, dzięki starannej
opiece. Nasze zdjęcie przedstawia ratusz w Krobi pod Gostyniem z basztą obronną.

Co haidg rolnik wiedzieć powinien ?

Czy skłonny Jesteś do przeziębień?
Szybkie i pewne uzdrowienie
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ków pod sztandarem BBWR, by nareszcie

ustały wszelkie- nienawiści i walki partyjne,
by módz zgodnie pracować dla dobra Pań­
stwa. Na^tępme p. major Paluch wygłosił
referat o celach i dążeniac-h BBWR i o po­
czynaniach Rządu.

Stanowczą odprawę dal p. prezes Pa­
luch senatorowi amerykańskiemu Bcraho-
wi. Zebrani wśród niemilknących oklasków
uchwalili jednogłośnie następującą rezolu­
cję:

,,Ostatnie niesłychane wystąpienie ame­
rykańskiego senatora Boraha w sprawie na­
szego dostępu do morza dowodzi, że prze­
wodniczący Komisji spraw zagranicznych
Kongresu Stanów Zjednoczonych nie ,orjen-
tuje się najzupełniej w stosunkach Europy
Środkowej i nie wie, że:

LOSY

1. od wieków Pomorze polskie zamieszkuje
ludność polska;

2. Nawet mimo intensywnej i brutalnemi

metodami przeprowadzonej germanizacji
Pomorza, należącego dziś z powrotem do

Polski Prusacy nie zd-ołali zniszczyć jego
polsko-ści;

3. Ludność Pomorza polskiego jest w 90%

polską, a zaledwie niespełna w lO% nie­
miecką. Wyraźnym dowodem tego jest,
że na kilkanaście mandatów poselskich
do Sejmu Polskiego — Niemcy nie zdoła­
li uzyskać przy ostatnich wyborach ani

jednego mandatu na Po-morzu;
4. Nawet niemiecka przedwojenna statysty­

ka spisu ludności z roku 1910 wykazała,
iż Pomorze zamieszkałe było w 60%

przez ludność polską, 37,8 rzekomo przez

Hnponnfacy zfazd po w iatow i BBWR.
w Sępolnie

ostro zaprotestował przeciwifo wystąpieniu Goraiia
W ub: środę odbył się w Sępolnie na

sali hotelu ,,Polonia" Pierwszy Zjazd powia­
towy Bezpartyjnego Bloku W spółpracy z

Rządem na powiat sępoleński.
Śmiało powiedzieć można, że Zjazd ten

był naprawdę rewją sił BBWR na terenie
'

powiatu sępołeńskiego i najlepszym dowo­
dem, źe w powiecie sępoleńsklm praca
idzie systematycznie naprzód.

Na zjazd przybyło 276 delegatów z 57

placów ek. Ponadto przybyła w komplecie
Rada Powiatowa BBWR z prezydjum na

czele w liczbie 34 członków.

Zjazd zaszczycił swoją obecnością rów­
nież przedstawiciel Rządu p. Starosta po­
wiatowy Ornass.

O godz, 18,30 Prezes Rady Powiatowej
p, Schweitzer z Witoni otworzył Zjazd,
witając serdecznie p, Starostę Ornassa
oraz tak licznie przybyłych delegatów.

Niemniej serdecznie przywitał p, pre­
zes Schweitzer przybyłego prezesa Woje­
wódzkiego BBWR p, majora rez. Palucha.

Następnie p. prezes Schweitzer dał pogląd
o rozwoju BBWR na terenie powiatu sępo-

leńskiego, przyczem z pełnem zadowoleniem

stwierdził, że praca idzie naprzód, czego
dowodem tak liczne komórki organizacyj­

n e BBWR na terenie powiatu,
P. Staroście Powiatowemu Ornassowi

wyraził Zj-azd powiatowy przez usta p. Pre­
zesa podzięk-owanie za ojcowską opiekę i

szczere zajęcie się losami mieszkańców po­
wiatu.

Następnie prezesi poszczególnych kół

BBWR złożyli wobec Prezesa Wojewódz­
kiego BBWR sprawozdanie z swojej dzia­
ła'lno'ść?.

Sprawoz-dania poszczególnych kół dały
wym-owny dowód, że pracują one intensy­
wnie i coraż więcej zyskają zwolenników,
gdyż nie kierują się w pracy swojej dema­
gogią, lecz mają tyl-ko dobro Państwa na

oku.

Następnie p. szambelan Prądzyński w

dłużśzem przemówieniu omówił pracę t-ut.

społeczeństwa i zapewnił władze, że spo­
łeczeństwo wiernie stoi przy Rządzie i

gorliwie popiera jego dążenia. Przemówie­
nie p. szambelana Prądzyńskiego obecni

potwierdzili niemilknącemu oklaskami.

Po wysłuchaniu sprawozdań prezesów
Kół zabrał głos prezes Wojewódzki BBWR

p. major rez. Paluch, stwierdzając z calem

zadowoleniem, że powiat sępoleński pod
każdem względem przoduje w pracy orga­
nizacyjnej BBWR. P. Prezes Paluch nawo­
łuje do dalszej wytężonej pracy i zjedno­
czenia możliwie największej ilości człon-

I,ki, 24. Loterji Państwowej
V4losuIO,-, 7i losu40,- złotych

poleca znana z wysokich wygranych szczęśliwa Kolektura Gr. 314

St. Krrywińska, Grudziądz
Biuro czynne od 9—12 i 3—6
Konto czek. P. K. O. 212064

Rok założenia Kolektury 1920

Stara 11
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Z sali sądowej Sądu Okręgowego
w Brodnicy

Ostatnio przed Sądem Okr. W ydział.
Zam, Karnym w Brodnicy odbyła się roz­
prawa przeciwko Feliksowi Wierzbow­

skiemu z Nowego miasta, który w sierpniu
rb, w celu uzyskania premji asekuracyjnej
podpalił dom swój podłożony w Nowem-
mieście i to w ten sposób, że naznosiwszy
na strych domu łatwopalnych materjałów
oblał je spirytusem i zapalił.

Sąd po przeprowadzeniu przewodu uz-nał

winnym Wierzbowskiego umyślnego pod­
palenia budynku i zasądził go na karę
ciężkiego więzienia przez 1 rok, zaliczając
areszt śledczy. — Strony zapowiedziały
apelację.

Przed tymże Sądem na ławie oskarżo­
nych znalazł się Załęski Feliks z Dobrzy-
na, któremi akt oskarżenia z-arzuc-ał dopu­
szczenie się gwałtu na osobie niejakiej M,

W. Po przeprowdzeniu postępowania do­
wodowego, sąd skazał Załęskiego na karę
więzienia przez 3 miesiące, zawiesz-ając
wykonanie wyroku na przeciąg lat dwóch.

W tym samym dniu odpowiadał z ławy
oskarżonych b. sołtys gminy Trepki Kło­
sowski Franciszek, który w charakterze

sołtysa ściągnął od mieszkańców gminy
podatki w kwocie 1800 zł. Pieniędzy tych
nie odpr-owadził do właściwej kasy, lecz je
przywłaszczył, — Nie chcąc, aby naduży­
cia te wyszły na jaw sfałszował księgi ka­
sowe gminy — powydal-erał

'

poprzerabiał
rachunki oraz podrobił podpisy członków,
właściwych do badania tych rachunków.

Uznając winę Kłosowskiego za udowodnio­
ną, Sąd wymierzył mu karę 6 miesięcy wię­
zienia z zawieszeniem na przeciąg 3 lat.

niemiecką i ł,6% przez inne narodojir,
w ości;

5. Legendą stworzoną przez imperialistów
niemieckich jest t. zw. ,,korytarz" w rze-

rzywistości bowiem jest to ziemia rdzen­
nie Polska, przez którą zresztą Polska

zapew niła Rzeszy Niemieckiej wolny
tranzyt osobowy i towąrowy do Pru-s

Wsch-odnich i z pow rotem;
6. Pol-ska posiada dziesięciokrotnie większy

ruch towarowy przez Pomorze do Bał­
tyku i z powrotem, aniżeli Rzesza z Pru­
sami Wschodnjemi.
Zważywszy, że wystąpienie p. Boraha

przeciwko naszemu dostępowi do morza,

oparte zostało na kompletnej ignorancji
spraw środkowo-europejskich wogóle, a pol­
skich w szczególności. Zjazd powiatowy BB

WR w Sępolnie na posiedzeniu swojem w

dniu 4 lis-topada 1931 r. zakłada kategory­
czny protest przeciwko mieszaniu się zagra­
nicy w sprawy polskie, potępia jednocześnie
kłamliwe i tendencyjne wystąpienia p. Bo­
raha w sprawie dostępu Polski do Morza,

Zjazd p-owiatowy BBWR jednocześnie
wyraża przekonanie, że deklaracje p. Bora­
ha są wyłącznie jego prywatne.mi pomysła­
mi i wierzy, że Wielki Naród Amerykański,
zgodnie z swą stalą tradycją tak piękni?
wyrażoną podczas wojny światowej w pa­
miętnej deklaracji śp. Woodrow'a Wilsona,
zawsze i nadal stać będzie na zasadach

wolności narodówr.

Pamiętając, jak Pułaski i Kościuszko

walczyli o wolność Stanów Zjednoczonych
Ameryki Północnej, pamiętając ja-k w cza­
sie wojny świa-towej Stany Zjednoczone
przyczyniły się do poskromienia rozboju
międzynarodowego, jakie reprezentowały
Niemcy cesarskie — Naród polski wierzy, że

i dzisiaj Wielki Naró-d Amerykański stoi i

stać będzie zawsze po stronie sprawiedli­
wości dziejowej.

Wszyscy Polacy, bez względu na prze­
konania polityczne bronić będą swych praw
do Pomorza wszelkiemi rozporządzalnemi
środkami a każdy zamach na własność Pol­
ski odeprą siłą i z całą stanowc-zością".

Z kolei p, mecenas G-racz wygłosił re

ferat o programie BBWR, który znalazł cał­
kowitą apro-batę obecnych, czemu dali wy­
raz w dyskusji, która była nad wyraz rze­
czowa.

Przebieg Zjazdu dał ponownie dowód

że w szeregach naszych nie ma miejsca do

walk partyjnych, lecz że pragniemy śzcze- f
rze pracować d-la dobra Państwa

Niech pochwała z ust p. prezesa woje­
wódzkiego BBWR będzie zachętą do dal­
szej owocnej pracy dla do'bra Państwa i je­
go obywateli.

Po wzniesieniu okrzyku na cześć Naj­
jaśniejszej Rzeczypospolitej Polskiej ,i Jej
Prezydenta, I, Marszałka Polski Józefą Pił­
sudskiego, oraz odśpiewaniem ,,Roty" p,
Prezes Schweitzer Zjazd zamknął.

Dostęp do morza - dostępem
do świata

(Dokończenie).

CZARNE DJAMENTY NA FALACH
BAŁTYKU.

Nieocenione poprostu przytem usługi od

dało już naszemu krajowi morze i jeszcze
większe odda z pewnością w przyszłości.
Charakterystyczny tego przykład daje nam

choćby eksport węgla. Jak wi-adomo, Pol

ska wydobywa więcej węgla niż jest w sta

nie go sama spotrzebować. Ograniczyć te

go wydobycia nie może z dwóch najważniej
szych względów, nie mówiąc o szeregu in­
nych, także bardzo ważnych. Ograniczę
nie wydo'bycia węgla oznaczałoby dobro­
wolnie ograniczenie wytwarzania nowych
wartości w życiu gospodarczem kraju a jed
nocześnie byłoby czynnikiem bezrobocia,
tej groźnej choroby,- która może powalić
najzdrowszy organizm gospodarczy i poli­
tyczny. Ptoilska musi zatem ekspo-rt'ować
swój węgiel. Wiedzą o tem d-oskonale Niem

cy. To też rozumieli dobrze, w jak czułe

miejsce uderzają, kiedy w roku 1925 wypo
wiedzieli traktat handlowy z Polską i na­
gle poprostu z dnia na dzień zaprzestali
przyjmować do siebie owe 500.000 ton wę

gla miesięcznie, które na p-odstawie umo­
w y z Polską zobowiązali się przyjmować
od kopalń górnośląskich. Nie cofrręl. się
przed stratami materjalnemi, byle Polsce

przy-sporzyć trudności. Prowincje niemiec­
kie, przytykające do Górnego Śląska m u­
f'ały sprowadzać droższy węgiel westfal­
ski, rząd niemie-cki bowiem postanowił zruj
nować polski przemysł węglowy, wprowa­
dzić do niego dezorganizację, by stworzyć

dla świata dowód polskiej nieudolności, a

zarazem wykazać po swojemu, że błąd u-

czyniono, dając Polsce tak sk-ompli-kowa­
ny aparat gospodarczy, jakim jest Górny
Śląsk. W rachubach swoich nie wzięli jed­
nak Niemcy jednego czynnika pod uwagę.

Czynnikiem tym było morze i dostęp Pol­
ski do tego morza. Dzi-ęki temu Polska mó

gła rzucić od-razu znaczne ilości swego wę

gla na rynki bałtyckie -i skandynawskie,
gdzie węgiel śląski nie był wprowadzony
zupełnie. A dzięki strajkowi w kopalniach
angielskich, który akurat wybuchł w tym
okresie udało się polskiemu przemysłowi
węglowemu rynki te opanować stosunko­
wo łatwo. I dzisiaj mamy taki o-braz, że za­
miast owych 500,000 ton Y/ęgla miesięcznie
które zabierały z Polski do roku 1925 Niem

cy, idzie zagranicę tylko drogą morską
przez Gdańsk i Gdynię ponad miljon ton

węgla miesięcznie.
To jest tyl-ko jeden przykład korzyści

nieopisanych- poprostu, jakie nam daje wo,

ny dostęp do morza, Przykładów takich

mo-żnaby mnożyć wiele.

NASZ HANDEL MORSKI,
Jeszcze wymowniej , ilustrują znaczenie

morza dla naszego" życia gospodarczego na

stępujące liczby.
W roku 1922 udział handl-u morskiego

w handlu zagranicznym Polski wynosił za­
ledwie 7,3 proc. Od tego czasu zauważyć
możemy stale i systematyczne przesuwa­
nie się przewozu towarów w wymianie Pol

ki z zagranicą z drogi lądowej na drogę
morską, co wykazują następujące liczby:

Udział orocentowy obrotu towarowego

morskiego w o-gólnem obrocie Polski z za­
granicą:

1922 - 7,3%
1924 - 13,1 %

1925 - 16,Z%
1926 - 27,1 %

1927- 35%o

1928- 38%o

1929- 42%

1930 - 51 ,3%
A więc w roku ubiegłym już więcej niż

połowa tego wszystkiego, co Polska od sie

bie wywiozła i co do siebie przywiozła z

zagranicy, przeszło przez porty polskie
Gdańsk i Gdynię,

W IMIĘ LEPSZEJ PRZYSZŁOŚCI
Zresztą nic w tem dziw'nego. Aby zrozu

mieć znaczenie dostępu do morza dla na­
szego kontaktu ze światem, wystarczy rzu

cić okiem na mapę. Od wschodu marny o-

koło 1.000 kilometrów granicy z Rosją So­
wiecką, granicy, która od szeregu lat jest
dla towarów polskic-h prawie zupeł-nie n.e

przenikliwa. Od południa góry stanowią
naturalną przeszkodę w komunikacji han­
dlowej Po-lski ze światem. Granica polsko
niemiecka, od zachodu '

północy długości
około 1.400 kilometrów, nie jest też grair-
cą, przez którą polskie towary mogłyby
swobodnie docierać do swoich odbiorców.

Zresztą najrozmaitsze za-rządzenia proh'bi-
cyjne w stosunk-u do pro-duktów polskich
są ul-ubionym orężem w ręku każdego rzą­
du niemieckiego przy regulowaniu sąsi-edz
kich stosunk-ów z Polską. W reszcie 400 k:-

lometrów granicy z Litwą, to wogóle n e-

przebyta zapora dla racjo-nalnej wymiany
towarowej.

Pozostają zatem wąskie tylko paski gr.i
r.icy lądowej z Rumunją i Czechosłowacją,
przez które- względnie swo-bodnie produkt

polski mo-że wydostać się poza granice kra

ju oraz granica morska, która jest właści­
wie jedynym całkowicie swobodnym szla­
kiem handlowym, który łączy Polskę z ca

łym światem, który nie ma żadnych sztucz

irych ograniczeń, gdzie tylko własna dobra

wola decydować może o różnych kierun­
kach naszego handlu,

,,Polska bez morza stałaby się naczy­
niem zamkniętem w którem ciśnienie go­
spodarcze rośnie" — powiedział w roku

1928 na odczycie, wygłoszonym w auli Uni

wersytetu Poznańskiego były minister

Przemysłu i Handlu i jeden z właściwych
twórców morskiej polityki gospodarczej
dzisiejszej Polski, 'jnż. Euge-njusz Kwiatków
ski — zabicie źródła tego ciśnienia byłoby
skazaniem wielkiego państwa na stały kry
zys gospodarczy, a w konsekwencjach na

kryzys polityczny i socjalny. Rosłaby i po­
tęgowała się sytuacja bez wyjścia. Dzisiej
szy program europeizacji stosunków gos-po

darc-zych w Polsce, utrwalenia ich na zasa­
dach międzynarodowej współpracy, w shar

monizowaniu ideałów prawa ideałów we­
wnętrznego poko-j-u, byłby absurdem. Na­
szem-u po-koleniu dane jest utrwalać, bud-o­
wać, rozwijać, um 'acniać po-ds-tawy przy­
szłego bytu państwa. Mamy zdać historycz
ny rachunek z wykonania naszych toJbowiąz
ków. Nie wiemy, czy przyszłe dzies'-ęciok
cia będą dla nas łatwiejsze, czy trudniej­
sze. Wiemy natomiast, czem jest dziś -—

więc żadnej siły pożytywnej zmarnować

nam nie wolno!"

Słowa te jasno określają i-stotę naszych
zadań na morzu. Nie w imię jakichś mrzo­
nek, nie dla takiej, czy innej fantazji, ale w

wyniku twardej konieczności, w imię lep­
szej przyszłości następnych pokoleń musi

my rozwijać naszą pracę na morzu.
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Kopice z Budgoszczg zastrzeliła*dzieci
poczem odebrol sobie tucie

Echa fraHeclii w Bęsie pod Oplamcm
Jak w numerze wczorajszym do*

nosieśliśmy dróżnik Jakubowski prze
chodząc lasem w Oplawcu pod Byds
goszczą znalazł w gęstwinie zwłoki
dwojga dzieci, 3 letniego chłopczyka
i 4 letniej dziewczynki oraz leżącego
obok zwłok około 50 letniego męż­
czyznę, dostatnio ubranego, — który
słabe dawał już znaki życia.

Leżący opodal rewolwer świad*

czylby, iż ranny osobnik, którego na*
zwiska początkowo z racji braku ja*
kichkolwiek przy denacie papierów
nie można było ustalić

zastrzelił wpierw swe dzieci, poczem
strzelił do siebie.

Zaalarmowani o wypadku okolicz*
nr mieszkańcy zawezwali Pogotowie
Ratunkowe z Bydgoszczy jednak ran

ny przed jego jeszcze przybyciem
skonał.

Wieść o tajemniczej tragedii w le
sie opławskim rozniosła sie wczoraj
wieczorem lotem błyskawicy. Żona
kupca Czesława Biernackiego właści*

cielą hurtowni tytoniowej przy ulicy
Dworcowej w Bydgoszczy, która po*
nura ta wieść również dosięgła donio
sła policji, iż mąż jej udał się w go*
dżinach przedpołudniowych wraz z

dwojgiem dzieci do Opławca i do*

łychczas nie wrócił. Brat zaginionego
tknięty ziem przeczuciem wyjechał
natychmiast samochodem do Opławs
ca i ku swemu niezmierzonemu prze*
rażeniu, rozpoznał w leżącym zwło*
kach swego brata Czesława Bierna*

ćkiego oraz dwoje jego dzieci.

W dniu wczorajszym w godzinach
przedpołudniowych na miejsce tras

gedji zjechała komisja sądowo lekars
ska z prokuratorem dr. Kuzielem na

czele. K omisja stwierdziła, iż Bierna*
ski celnym strzałem w czoło pozba*
wił wpierw życia 3 letniego swego
synka, następnie dwoma strzałami w

głowę zastrzelił 4 letnią swą córecz*

kę (snąć — po zabiciu synka zadrża*
la ręka ojcowska, gdy przykładała re

wolwer do główki drugiego dziecka),
której głowa jest silnie zmasakrowa*

na, a wkońcu wpakował sobie kulę w

prawą skroń, nadwyrężając wystrza*
?em podstawę czaszki oraz korę móz

gową. Zwłoki trojga nieszczęśliwych
przewieziono do kostnicy przy ulicy
Szubińskiej w Bydgoszczy.

N ie ulega wątpliwości, iż bezpo*
średnim powodem rozpaczliwego kro
ku Biernackiego był rozstrój nerwowy
jakiemu od dłuższego już czasu ule*

gał na tle niepowodzeń materialnych
oraz lekkiego udaru mózgowego, któ*

rego nabawił się w stvczniu br. spa*
dając w sklepie z drabinki i uderza*

jąc silnie głową o kant ladv. Od tego
czasu Biernacki dwukrotnie ulegał
atakom porażenia móżdżku, obiawia

jącym się długotrwałem omdleniem.

Desperat z obecną drugą swą żoną
Marją z Wróblewiczów żył bardzo

szczęśliwie darząc ją jak i. dwoje z nia
dzieci objawami wzruszającej miłości
Pierwsza żona Biernackiego z która
miał córeczkę, przebywającą obecnie
na posadzie w Warszawie, zmarła

przed sześcioma jeszcze laty.
W ostatnich czasach gnębiły Bier*

nackiego silne niepowodzenia maters

jalne, w związku z zaciągniętym dłu*

giem którego nie był w stanic od ra*
zu spłacić. Bezwzględny wierzyciel w

niemiłosierny sposób pastwił się liad

swym dłużnikiem, donrowadzajae na

wet do zajęcia znaiduiacego się w

hurtowni towaru. Na dobitek posfę*
pajaca choroba wpędzała Biernackie

go w ramiona silnej depresji morał*

nej. Pożegnawszy się czule z żoną za*
brał dzieci, by odbyć wraz z niemi O'­
statni spacer do Opławca. Jest wię*
cej jak pewnem, iż chwilowe zamro*
czenie umysłu kazało nieszczęśliwemu
kupcowi imać się tak strasznego spo
sobu likwidacji trosk i niepowodzeń.

Podkreślić należy, iż tragicznie
zmarły byt prezesem sekcji tyfonio*
wej przy Związku Kupców okręgu

nadnołeckiego, członkiem kurkowegt
Bractwa Strzeleckiego i szeregu ins

nych stowarzyszeń oraz wśród licz*

nego grona przyjaciół cieszył się o*

gromną sympatja. dla zalet swego cha
rakteru dobroci serca i dużej uezyn*
ności.

Całe miasto pozostaje nadal pod
wstrząsającem wrażeniem tej smut*

nej tragedii cierpienia.

Smiafy iia^ad bandfgclfl pod
Swtccicm

Uwal bandyci po spSaailrowaitśu m iesz((ania mordnśa
lego wtaScióela

Wczoraj około godz. 3 rano doko*
nano śmiałego napadu rabunkowego
w miejscowości Lipnica obok Świecia.

Dwaj bandyci wtargnęli do miesz*
kania 40*letniego rolnika Wincentego
Karmasza i pod groźbą rewolweru za*

żądali wydania im pieniędzy. Kiedy
Karmasz odmówił żądaniu bandytów

oddali oni do niego kilka strzałów,
kładąc go trupem na miejscu. Bandy*
ci po dokonaniu mordu splądrowali
cały dom, zabierając pieniądze i kosz*

towności, poczem zbiegli w niewiado*

mym kierunku. Na miejsce zbrodni

zjechały władze sądowe.

Niemiec z pod Działdowa
czele szalki prze m gimiczef przewoził gasłoA do Polskio.

W ostatnich dniach Straż Graniczna wy*
kryła na terenie Pomorza kilka afer przemyt*
niczych. Onegdaj aresztowano rolnika z Ko*

szelew pow. działdowskiego niejakiego Ar*

nolcla K rotnreja, obywatela niemieckiego, któ*

ry od dłuższego już czasu trudnił się prze*
tnytnictwem tytoniu.

Kromrej stał na czele dobrze zorganizowa*
nej szajki przemytniczej do której między in*

nemi należeli osławieni bracia Jan i Emii Lad*

dy z Dąbrówna (Prusy Książęce). Jan Laddy
został w czasie pościgu ciężko ranny i leży

w jednym ze szpitali w Warszawie.

Przytrzymanym udowodniono przemyt 200

kg. tytoniu wartości około 8000 zł. od którego
opłaty skarbowe wynoszą przeszło 60 tysięcy
złotych. Kara od tego przemytu wynosić be*

dzie przeszło 300 tysięcy złotych.

Kromrej pragnąc wydostać się na wolność,
chciał jako kaucję zastawić swoje 50*cio mor*

gowe gospodarstwo, na co się jednak sąd nic

zgodził i zatrzymał go w areszcie śledczym,
gdżie oczekuje wymiaru sprawiedliwości, (a)

Tcrinlitf p(alności pola(ków w m. fisfopatizic

Program!! radiowe
Niedziela 8 listopada br.

Warszawa. 10.00 Nabożeństwo z Wilna.

1138 Sygnał czasu z W arsz. Obs. Astr:, hej*
nał krak. IZ10 Urzęd. kom. Państw. Inst.

Met. 12.15 Poranek symf. z Filh. Warsz. zor*

ganiz. przez Wydz. Ośw. i Kult. Magistratu
tn. st. Warsz. wespół z Dyr. Konc. Symf. Wyk .

Ork. Filh . chór solistek szkoły śpiewu A. Gont

te*W ilgockiej, K. Wiłkomirski (dyr.) M Po*

lińska*Lewicka (sopr.) i Br. Lasocka (m sopr).
W programie utwory R. Wagnera. 14.00 Od*

czyt roln. ,,Zimowe żywienie niosek" wygł. p .

M. Karczewska. 14.20 Muzyka lekka. 1-5.40

Odczyt roln. ze Lwowa. 15.00 Pieśni lud. w

wyk. Chóru Zw. Młodz, Lud. z Porządzia

(Kurpie Zielone). 15.55 P —rogram dla dzieci

starszych i mlodz. 16.20 .Aud. z ok. Święta
Korpusu Ochrony Pogranicza. 17.00 M uzyka
z plyt gramof. 17.30 W 'iad. przyjemne i po*
żyteczne. 17.45 Koncert popot. w wyk. ork. P.

R. pod dyr. .1. Ozimińskiego. Komunikat Zw.

Prac. Gimn. Wiejskich. 18.30 Koncert Chóru

Dana. 19.00 Rozmaitości 19,30. Słuchowiska

pt. ,,Znajomek z luesole" - B. Winawera,
20.00 Koncert popul. W'yk.: ork. P. R. pod
dyr. .T. Ozimińskiego, 21.00 Kwadrans liter.:

.,W ysłannik Opatrzności". Rozdział i Murge*
ra: ,.Sceny z życia cyganerji" w przekl. Boya*
Żeleńskiego. 21.15 Utwory skrzype. wyk. Fr.

Macmillen, akomp. L. Urstein. 22.30 Muzyka
z plyt gram. 22.40 Urzęd. kom. Państw. Inst.

Met. i kom. policyjny. 22.45 Wiadomości spor

towe. 23.00 Muzyka tan. z dancingu Polonja*
ork. F. Związka.

17.15 Kraków: ..Bar-wy zwierząt" — wygł,
prof. dr. M ichał Siedlecki.

18.30 Poznań. Koncert muzyki polskiej. --

19.15 Arje operetkowe w wyk. Kajetana Kop*
czyńskiego. 20.00 Międzypaństwowy mecz

pięściarski Polska—Niemcy.

Ministerjum Skarbu przypomina płatni­
kom podatków bezpośrednich, że w miesiącu

listopadzie 1931 r. płatne s% następujące po­
datki:

1) do .15 listopada r. b . państwowy poda­
tek przemysłowy od obrotu, osiągniętego w

miesiącu październiku r. b . przez przedsiębior­
stwa handlowe I i II kategorji i przedsiębior­
stwa. przemysłowe od 1 do V kategorji,prowa.
dz%ce prawidłowe księgi, handlowe, oraz przez

przedsiębiorstwa sprawozdawcze;

2) do 15 listopada r. b .

— wpłata II raty

podatków gruntowych za bieżący 1931 rok o-

raz wpłata 1/4 części zaległości w podatku
gruntowym według stanu na dzień 31 marca

1931 r. w myśl zarządzenia Min. Skarbu z dn.

20 kwietnia 1931 r. L - D . Y . 7461/1/31 (Dz.

Urz. Min. Skarbu z dnia 11 maja 1931 r. Nr.

13 poz. 219);
3) w ciągu listopada r. b .

— wpłata pań­
stwowego podatku od nieruchomości za III

kwartał r. b ., tudzież podatku od lokali i od

placów niezabudowanych za IV kwartał r. b,;

4) w ciągu listopada r. b. nabywanie świa.

clectw przemysłowych i kart rejestracyjnych
na rok 1932;

5)do7listopada r- b. — podatek dochodo­
wy od uposażeń służbowych, emerytur i wy­
nagrodzeń za najemną pracę, potrącony w cią­
gu miesiąca października r. b.

Natomiast płatne są w listopadzie r. b. za .

ległośsa odroczone na raty z terminem płatno­
ści w listopadzie r. b ., tudzież podatki, na

które płatnicy otrzymali nakazy płatnicze
również z terminem płatności w tym miesiącu.

Poniedziałek 9 listopada 1931 r.

Warszawa. 11,40 Przegląd prasy kraj. PAT .

11.58 Sygnał czasu z Warsz. Obs. Astr., hejnał
krak. 12.10 Urzęd. kom- Państw. Inst. Met.

12.15 Muzyka z plyt gramof. 14.45 Muzyka z

płyt gramof. 15.05 Kom. gospodarczy. 15.15

Przegląd komunikacyjny. 15.2.5 Odczyt z cy*
klu dla nauczycieli — ,,A ktualność romantyz­
mu i sprawa rewizji poglądów na poezję
romantyczną", wygł. prof. K . Górski 15.45

Kom. Centr. Biura Hydrogr. dla żeglug: i ry*
baków. 15.50 M uzyka z plyt gramof. 16.20

Francuski (kurs elem ent.) Le-ktor L. R oquigny,
16.40 M uzyka z plyt gramof, 17.35 M uzyka
lekka z kaw. Gastronomja. Ork. pod kier.

J. Zucka i H. PewzneTa. 18.50 Rozmaitości

19.15 Bieżące wiadomości rolnicze wygł. p .

J. Płatek 19.45 Pras. Dziennik Radjowy. 20.00

2*ga pogad. z cyklu ,,W stępne wiadomości o

muzyce" wygł. p. K. Stromenger. 20.15 Ope*
retka ,,Gejsza" Sidney'a Jonesa. 22.15 P . B'.

ilcrtz wygł. feljeton pt. ..Z- dokładnością do

pól sekundy". 22.30 Dodatek do Pras. Dz.

Radj. 22.35 Urzęd. Kom. Państw. Inst. Met.

i kom. policyjny. 22.40 Wiadomości sportowe.
22.45 Muzyka tan. z dancingu ,,Oaza". Ork.

Front*Heyman*Jazz.
16.50 Lwów. ,,Życie jest krótkie" - poga*

danka lekarska dr. Henryka Mierzeckiego. —-

18.10 Koncert muzyki rumuńskiej. 19.20 ,,Obrst

zy i płótna" — wygi. Stan. Machniewicz.

Chełmża
- Wiec protestacyjny. W niedzielę dnia

8 listopada 1931 r. w południc o -godz. 12 —

zaraz po nabożeństwie odbędzie się naRyn*
ku wielki wiec protestacyjny przeciwko pro*

wokacyjnemu wystąpieniu amerykańskiego
senatora Boraha. Z uwagi na doniosłość spra

wy grernjalny udział...w wiecu weźmie cale

społeczeństwo patrjotyczne Chełmży,

Weseig feąeife
ACH TE ŻONY!

~~ Mój drogi — mówi młoda żona do swe*

go męża - przyszli dziś do mnie po kweście

po stare ubrania dla ubogich.
~ I dałaś im co?

— Wprandzie nie miałam wiele do dawa*

nia. Podarowałam twoje ubranie z przed pięs
ciu lat i moją suknię z przed dwóch miesięcy.

NOW'OCZESNE DOMY.

Pan, który wynajął apartament ?. dwóch

pokojów kuchni i łazienki w nowym domu

przyjmuje jednego ze swoich przyjaciół.
— Nie jest to W'ielkie mieszkanie — mówi

do gościa, jakby chcąc się usprawiedliwić —

a czynsz też nie jest zbyt tani. Ale odbijam
sobie na czem innem. Nic nie wydaję na ra*

djo i gazety.
— Jakże to? — zapytuje tamten.

— Całkiem poprostu. W sąsiedniem miesz
kaniu jest pewien pan, który czyta co wie*

czór całą gazetę swojej żonie. A powyżej lo*

katorzy mają radjo...

SPRYTNY KOT

Arys'tokrata L. D. miał kanarka o prze­
pięknym głosie. Ma również kota, którego
spryt nieraz trzeba było podziwiać. Jednej
nocy kot miauczał tak okropnie, że nie daw'ał

swemu panu spać. Zdenerwowany p. D. dzwo
ni nad ranem na lokaja i pyta:

— Co u djabła, ten kot robi tyle hałasu?
— Ach panie hrabio! Zjadł kanarka i te--

raz śpiewa żeby tego nie zauważono...

MIĘDZY MĘŻCZYZNAMI
Czy pan mógłby określić wiek tej damy

w pyiamie?
— Nie. Ale robi wrażenie, że mu dwa razy

więcej niż ma.
* * *

- He lat ma twoja mama?

— Nie wiem. Co rok jest młodsza, Nici

długo będę starszy od niej.

GANDHI I CHAPLIN

Zapytano Bernarda Shaw o jego opinję w

sprawie niedawnego. spotkania Gandhiego z

Chaplinem w Londynie!
— Oh — mówi — to rzecz prosta. Gandhi

zwrócił się do Chaplina o pouczenie, jak mor.

na stać się popularnym.
— A Chaplin?
— Ten prosił o lekcję pokory!

W TEATRZE.

— Słuchaj, Eufemjo... a kt drugi dzieje się
w rok potem?

— Byle tylko nasze bilety były jeszcze
ważne!

NIESPODZIANKA

— Ach ten mały chłopczyk jest rozkos

szny.
— Czy dmrawdy?

— Jaki zręczny! To on się na trawniku

baw i.

Matka. — Prawda, że zręcznie rzuca?
Tak. Ale proszę zapłacić dwa złote kary,

' bo zabawy na trawniku są wzbronione. A ja
i jes'tem ogrodnikiem.

INTERESY.

— Jak panu się zdaje, jaki procent z obrr.

tów wynosi mój zarobek.
— Pięćdziesiąt procent
— Pięćdziesiąt procent czego?
— Wszystkiego co pan powie.

KĄPIELE
— Brać kąpiele! Co ty mówisz z tak że**

j łaznym zdrowiem. jak moje... zardzewiałbym!
i,

' '

OCALONY

John Smith przed podróżą morska ubez­
pieczył się na 50. tysięcy dolarów w tow

ubezpieczeniowym T'7 drodze okręt rozbił się
na Oceanie. John Smith i kilku. jeszcze ludzi
zostało uratowanych. Po tygodniu wysłał de­
peszę do swego brata tej treści:

— Jestem ocalony - żonę mają -ostrożc

nie o tem zawiadomić

ZŁOŚLIWY

My lekarze mamy wielu wrogów na

tym świecie.
~~ Znajdziecie ich jeszcze więcej nę tanU

tym.



NOfZONYCH
wEU ROPIE
JEfT ćWARAMCIA
ICH DOBROCI

Kawa
zawsze iwleia

Ciastka
Śmietana bita
Grzane wino

Piw a?

JeżeliCiM 11*111.2 ^ * ^
-

ra.me, potrzebujesz dobrej rady, napisz
natychmiast imię, rok, m iesiąc urodze­
nia, określę Twój charakter, zdolności,
przeznaczenie bezpłatnie (75 %t. znaczki

oczt. na przesyłkę załączyć)- Analiza

szczegółowa,horoskop, odpowiedzi słyn­
nego medjum Evigny-Rara koszt. zł. 3.

Przyjęcia osobiste, płatne, cały dzień.

Warszawa, Psych3*Qraioiog.SzyUer-
SzKioniK, NctyowiejsHa 32,

Ninieisze ogłoszenie załącz-/c. 7861

Na sezon budowlany polecamy:

drzewo stolarskie, deski podłogowe, k an tówkę,
H oraz deski obrzynane, kałdei grubości - hurtowo i detalicznie n

po cen ach konkurencyjnych.

Gdyńska Spółka Drzewna sP.*o. o . Gdynia-Grabówek wjss
'CSIC57MSTS

Poplcratcer.
swego!

Idźcie po

HEBLE
do

LeonaWodzaha.
GdaAsk

Brcilgassc 42.
Tam kupicie wszelkie*

go rodzaju (DCASf
i wyściełane fPolster*

sachenj na tiogotf-
nych warunkach

sałaty, 1414

Z w;ększym kapitałem oraz

czynnie, przystąpiłbym do

Hnrfowni
Tgiuniowej
jako wspólnik, najchętnici
w Gdyni. Oterty do Ga.

zety Gdańskiej, Gdańskpod
nr. I983.

Ilia - Palasi
iisłbetiuirciiengasss 2.

Tel. 24600

LILIAN HARVEY,
WILLY FRITSCH, CONRAD VEIDT, LIL DAGOYER w

Lichfsptele
Elisabethkirchengasse 11

Tel. 21076

HEINRICH GEORGE w

r

:

Nap sane przez Herberta PssSka

I Norberta Liebmanna.

Muzyka ikier. muzykalne: Werner R. Heymann z użyciem
starowiedeńskich kompozycyj. Tekst pieśni: Robert Gilbert.

Reżyser: ERIK CHARELL. 67;

Oprócz iegos Zna om ty program efodatkowy
i najnowszy tydzleA dświebewy Ufy.

podług romansu Alfreda DObilna zt

Małgorzatą Sohlegel, Bernardem Minctti. Gerhardem Biencr*

tem, Pawłem \Vestermeicrem, Katarzyną Haak, Jakóbem

Tiedkem, A nną Miiller*Lincke, Henrykiem Schrothem.

Reżyser: PHIL JUTZI. 676

Stałe i wolni bilety nie są walne.

W dni powszednie: 4, 6 15 i 8,30 godz.
W niedzielę: 3, 5, 7 i 9 godz.

Oprócz tegos Znakomity program dodatk

Inajnowszy tydzień dźwiękowy Ufy.

W dni powszednie: 4, 6,15 i 8,30 godz.
W niedzielę: 3, 5, 7 i S godz.

Zanim
kupisz nowe, zajdź do

,O kazjopolu" obejrzeć uży*
wane jadalnie sypialnie, po*
jedyńcze m eble iak łóżka,
stoły, szafy, lustra, rowery,

maszyny do szycia, patefo*
ny, siodła oficerskie przepi*
sowe, ełektroluxy do odku*

rzania, futra, płaszcze, ubra*

nia, obuwie, powózka paro*
konna, sortownice do kaszy,
teodolit uniwersalny, opalo*
graf oraz wszelkie używane
rzeczy za bezcen. ,,Okazjo*
poi" Grudziądz, Płac 23

Stycznia 23 w podwórzu.
1914

Udziela
potoczek

długoterminowych na budo*

wę, rozbudowę, spłaty dłu*

gów, kupna nieruchomości

przy niskim oprocentowa*
niu. ,,W łasna Zagroda'*

Spółdzielnia Hipoteczno*
Kredytowa, z ogr. odpow.
Poznań, Al. Marcinkowskie*

go 3a, telef. 3121 tdawn.

Nowy Rynek 13). 1961

Telefon 521 Rok założenia 1867

Juliusz Grosser
7349 wł.Pawełdrosser

Toruń, ulica Królowej Jadwig? 18

Specjalny skład śląskich płócien, stołowizny i wy.

praw, - Inlety na pościel (nie przepuszczające
pierza,). Na składzie gotowa pościel, pierze ipuch.
Kołdry watowane i puchowe. Pledy wełniane i do

podróży, firanki. - 1 Wykonywa się koszulo wierz,
chnie, mundurowe idamskie orazbieliznę dziecięcą.

ZAPOWIEDŹ.
Podaje się do ogólnej wiadomości, że 1) Klemens

Kalwig, robotnik, kawaier, zamieszkały w Wejherowie,
przy ulicy Smiechowskiej nr. 6 , syn zmarłego rolnika,
Wojciecha Kaiwiga, ostatnio zamieszkałego w Lewi­
nie, pow. morskiego i jego żony, Pauliny z domu Re-

nachowskiej, zamieszkałej w Lewinie.

2) Panna Anna Hebel bez zawodu, zamieszkała w

Wejherowie, przy ul. 10 Lutego nr. 2 , córka zmarłego
robotnika, Jana Hebla i iego zmarłej żony Antoniny z

domu Klein, oboje ostatnio zamieszkałych w Luzinie,
pow. morskiego — chcą zawrzeć związek małżeński.

Obwieszczenie zapowiedzi nastąpić winno w W ej­
herowie. Luzinie i Gdańsku.

Wejherowo: dnia 6 listopada 1931 r.

Urzędnik Stanu Cywilnego w z.

(—) KaczykowskL

Gdynia
S pierwszorzędnych pokoi biurowych w Centrum

miasta w najlepszym punkcie, na dogodnych wa.

runkach od i.go stycznia 1932 do wynajęcia.
Oferty do Administr. ,,Gazety Morskiej" pod 500.

łj

Osiedliłem się w Gdyni
przy ul. 10-go Lutego róg ul. Kołłątaja, j

willa ,,Louise" jK

Eugenjusz Odyniec
adwokat

tt

były sędzia S. Gr, w Starogardzie.

Roxy Palais
(przedtem Reichshof)

Sensacją Gdańska jest nowa kapela pod kie­
rownictwem profesora
Beli Zóldósego 677

i duet taneczny

Róne et HEexaneSrś

Występy codziennie

po obiadzie I wieczorem.
Ceny niskie! Wstęp wolny!

Nakrycie od 1 ,— guld.
Zwracamy uwagę, że w Roxy Palais odby­

wają się herbatki Czerwonego Krzyża.

Restauracja
Ntyśilwsha

(Dawn. Gastronomja) otwap
cie w sobotę, Pierwszorzę*
dna kuchnia, zakąski zimne

igorące. Doskonała orkiestra

pod batutą znanego kapel*
mistrza p. Aleksandra M'

rawskiego.
o.

Szkolą
tańców

Werny rozpoczyna nowy
kurs 13 listopada Żeglarska
ioIp.

Najlepsze gatunki

HERBAT
CE'SfŁorcsatuiCis

po cenach najniższych

poleca (H3*

B.H0ZM0WSKI
TORUŃ

ul. Mostowa nr. 28 .

2 pokoje
umeblowane zaraz. Szopę*
na 19, parter, 2153
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~ SEBHISKBHGMHH1BGKJHHEB
| P. T . Publiczność
jjj- uprzejmie zawiadamiam, iż

Zibiura mole przeniosłem
m z ulicy Świętojańskiej na ul.Starowiejską
^ dom p. Prelińskiego.
23 Polecam się nad al łaskawym względom j0
gSj i kresie się z poważaniem

3 STANISŁAW WOZNIAK

S BIURO OGŁOSZEŃ I
a
a

AGENUAGAZET.

msmaBEsaEaESSBSSESBiBa -

M ian u dźwignią imdln!

PRZETARG PRZYMUSOWY.
W poniedziałek dnia 9 listopada 1931 r. o godz. 10

sprzedawać będę w Wejherowie na tartaku t-y Szulc
i Szeel publicznie najwięcej dającemu za gotówkę; kil­
kaset metrów3 różnych desek i bali różnego gatunku i

grubości oraz kantówek.

Wejherowo, 6. XI. 1931 r.

(—) Gorzeński, komornik sądowy w Wejherowie.

Podziękowanie
Za ostatnią przysługę oddaną

śp. Ignacemu Wiechowi
składamy Przewielebnemu Duchowieństwu, Władzom Wojskowym,
wszelkim Towarzystwom i Organizacjom, Krewnym i Znajomym
Staropolskie ,,Bóg Zapłat"

Zona z synkiem irodziną.

PRZETARG
Na urządzenie kasy skarbowej i skarbca w gmachu

Urzędu Skarbowego przy ulicy Dworcowej 11 w Ino­
'wrocławiu, rozpisuje się przetarg na

środę, dnia 18 listopada 1931 r. o godzinie 10-tej.
Ogłoszenie przetargu jest wywieszone w Magistracie

w Inowrocławiu oraz w Państwowej Inspekcji Budowla-

aej.
Podkładki przetargowe są do nabycia od środy dnia

11 bm.

Inowrocław, dnia 6 listopada 1931 r.

Państwowa Inspekcja Budowlana.

(hemiczita pralnia

TORUŃ
Mickiewicza nr 112

wykonuje ch.czysz.
czen e damskiej i

męskiej

gardeiolłg
w przeciągu tygod.
nia. Ceny zniżone.
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Z GRUDZIĄDZA
WYWOŁANIE- Firma ,,Stetnar1' Zakłady Handlowo-

Przemysłowe właściciel Marjati Szmorlińaki Radom Plac
3 Maja Nr. 1 zastąp, przez adwokatów Kopkę i Rogoziń­
skiego w Grudziądzu, wniosła o umorzenie zaginionego
weksla na sumę 500 zł. wystawionego dnia 21. 5. 30, a

płatnego dnia 21, 8 . 1930, którego wystawcą jest Ignacy
Woźniak właściciel ziemski w Grucie, pow. Grudziądz
z a ś żyrantami Wojciech Dobilis w Pokrzywnie, Firma

przedsiębiorstwo Przemysłowo - Budowlane właściciel
inż. Ficek i Okoleki w Grudziądzu ul. Dworcowa oraz

Firma ,,Budulec" t. z. o. p. w Grudziądzu, Posiadacza
wekslu wzywa się, by do dni sześćdziesięciu od dnia

ogłoszenia niniejszego wywołania najpóźniej do dnia ter­
minu wywoławczego, który wyznacza się na dzień 28
stycznia 1932 r. godz. 10, pokój ńr. 18, Zgłosił swe pra­
wa i okazał weksel sądowi, w przeciwnym razie weksel
ten uznany będzie za pozbawiony mocy prawnej.
3. F. 10/31.

Grudziądz, dnia 27 p aździernika 1931 r.

Sad Grodzki.

PRZETARG PRZYMUSOWY.

W poniedziałek dnia 9. XI. 31 r. sprzedawać będę
w drodze przetargu przymusowego więcej dającemu
.a natychmiastową gotówkę w Wielkiem Wełczu po­

wiat Grudziądz u p. Mowińskiego o godz. 10-tejs 1 sza­
lę do rzeczy, 1 umywalka z lustrem, 2 nocne stoliki,
1 leżankę, 1 biurko dębowe, 1 stół i 6 krzeseł, 2 obra-

i zy, 1 aparat radjowy, 1 łóżko, 1 powózkę w stanie no­
wym.

Zielniewicz, komornik sądowy w Grudziądzu.

PRZYMUSOWA LICYTACJA

odbędzie się dnia 9 bm. o godzinie 9 w Bliźnie. Sprze­
dawać się będzie najwięcej dającemu za gotówkę: 1

krowę, zbiory z 1 morga pszenicy. Zbiórka licytantów
przed gospodarstwem p. Zettlera w Bliźnie. O godzi­
nie 10-tej sprzedawać się będzie w Szczuplmkachi 50
warchlaków. Zbiórka licytantów przed gospodarstwem
p. Bronisława Kindla. O godzinie 12-tej sprzedawać
się będzie w Rywaldzie szlacb.: 4 krowy i 43 warchla­
k i Zbiórka licytantów przed sołectwem w Rywałdzie
szlacb. O godzinie 14-tej sprzedawać się będzie w Bur-

sztynowie: zbiory z 4 mórg pszenicy, z 2 mórg owsa, z

4 mórg jęczmienia, z 4 mórg żyta, 3 krowy, 2 jałówki,
6 prosiąt i 2 byczki. Zbiórka licytantów przed sołe­
ctwem w Bursztynowie.

Egzekutor powiatowy powiatu grudziądzkiego.

PRZYMUSOWA LICYTACJA

odbędzie się dnia 9 bm. o godzinie 12 w Nogacie.
Sprzedawać się będzie najwięcej dającemu za gotówkę:
1 jałówkę i 5 krów. Zbiórka licytantów przed gospo­
darstwem p. Szelatińskiego. O godzinie 14-tej sprzeda­
wać się będzie w Szembruku: 1 maneż, 1 sieczkarnię,
1 wóz, 2 konie, 1 pług, 1 kultywator, 1 świnię, zbiory

15 mórg żyta i z 10 mórg pszenicy. Zbiórka licytan­
tów przed sołectwem w Szembruku.

Egzekutor powiatowy powiatu grudziądzkiego.

Hto się już przeKonal, stale u nas Kupuje! as
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oraz na płaszcze damskie, męskie i dziecięce od najtańszych do naj­
d r o ż s z y c h — pościelowe, bicliźniane, dodatki krawieckie, jedwabie wo

wszystkich rodzajach i gatunkach po cenach niebywale nisKich.

Zanrowadzono pończochy i skarpetki wełniane, bawełniane
i jedwabne własnego wyrobu po cenach fabrycznych. Gr. 274

,,MARTA”- Grudziądz
ul. Lipowa 3 3 , I piętro, wejście od ulicy Kilińskiego.

Mieszkanie prywatne — Firma chrześcijańsko,katolicka.
Uwaga! Prosimy się obecnie przekonać, aby nie przepłacać, bo naprawdę

można wszystko u nas nabyć znacznie taniej. 274

PRZYMUSOWA LICYTACJA.

W poniedziałek dnia 9 listopada 1931 r. o godz. 11

sprzedawać się będzie na rzecz Powiatowej Kasy Cho­
rych Grudziądz więcej dającemu za gotówkę: 490 ctr,
grochu. Zbiórka licytantów na majątku Kitnowo.

Egzekutor.

LUSTRA
szlifuje i odnawia zużyte. Lu sterka torebkowe

i kieszonkowe stale na składzie. 1915

PoiBiorslfał Szliffcrnia Szklą
i fabryka Luster

firod zlądz, MicBsiewieiiEai 19. cobokpoczty)

Dworzec Autobusowy
Grudziądz

MBHi TustewSikaGroblaWir. 3-y mmmmm

'( --
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Przystań wszystkich autobusów

Stacja benzynowa HPOLMłN''
na miejscu

mm Poczekalnia z bufetem mm .

Okaz(ał
Sprzedają okazyjnie:
Maszynę do pisania, serwis
czeski i nakrycie stołowe na

12 osób. Aparaty fotograf.
Obuwie męskie, damskie
i dziecięce w wielkim wy,
borze. Wirówki do mleka,
kanapy, szafy orzechowe,
sosnowe, łóżka mebl. i że*
lazne, rowery damskie i mę,
skie, maszyny do szycia,
płaszcze zimowe i wiele

innych przedmiotów. 1318

Sklep Ckaziiny
Grud ziądz

ul. Narutowicza nr. 22

1*2 pokote
wynajmie Grudziądz, Bud,
kiewicza 16, I p. I, Tel. 432,
Gr.334

Wielki wybór wc wszystkich wielkościach:

DYWANY

nereikt
maszynowe i wyszywanie
wstawek okrętką wykonuje

solidnie i tanio
Pracownia sukien i okryć
damskich M. Golańska Gru,
dziądz, ul Mickiewicza 8.1.p.
Gr. 333

do tego stosowne

chodniki we wszystkich
szerokościach

Boukl
Ręcznej roboty
Wełniane

Piaszowe
Kokosowe
Horsa
Linoleom

Chodniki Kokosowe szerokości do 200 cm, dla całych
ubikacji.

Maty Japońskie, szczotki do froterowania, szczotki

,Mop", olei do odświeżania mebli

Zasłony perłowe w pięknych kolorach.

Szyny mosiężne schodowe również chodnikowe pręty
mosiężne.

Listwy złote , ochraniacze drzwi, chodniki i obrusy
z płótna woskowego.

Linoleum we wszystkich kolorach i szerokościach sta­
le na składzie o bezkonkurencyjnych cenach.

Tapety w wielkim wyborze, na które udzielam 10—30

proc. rabatu.

Wzory chętnie do dyspozycji Szau. Klijenteli.

P. MARSZ LER
Grudziądz, tel. 517, Plac 23-go Stycznia 18.

Gr. 214. (1055

Miejsce spotkań dla przyjezdnych n

RESTAURACJA
GRUDZIĄDZ

Plac 23 Slycsnia 19 - Telef. 735

Obiady z 3 dań 1,20. Gorąca potrawy oraz na­
poje wszelkiego gątunku o każdej por*e dni*.
Lokal obok priystanku tramw. 5min. od dworca.

Kolacja ń la carte już:
od 80 gr. począwszy 8274

wlaśc.:JózefGrzeszkowiak
Miejsce spotkaA dla przyjezdnych

Magistrat
w Grudziądzu

Kuchnia Ludowa zakupi
150 ctr. kapusty w głów,
kach. Oferty należy skła,
dać w Ratuszu pokój 112.

Gr. 331.

Kierownik
Sd%RRA potrzebny z

iaK ltC l kaucjąi.ooozł.
Fachowość niekonieczna.

Zgłoszenia w Grud ziądzu
u). Chełmińska 20. G r.232

Bukowska.

Z BYDGOSZCZY

ii

WIRÓWKI
,,MILENA

Ndaiiut ceny,

najdogodniejsze
warunki spłaty.

W własnym intere sie należy przed zakupem wirów*
ki zażądać od nas oferty. Wirówki kupuje się u

b m nadzwyczaj korzystnie, o czem się można

przez zapytanie o c eny , przekonać.

BRACIA RAW'IE
Bndgoszcz, ul. Sw. Trótcp 14bs.

Telefon 79. 1967

Nadejście nowego transportu

'MARHU R U
| dSarrara)

umożliwia natychmiastowe dostarczenie
1 Hompietów na umywalnio, urządzeń sMła-
i dów rzeźnieKich, fryzjersKich, płyty na

| stoliki da Kawiarń i t. p., oprócz tego
i pomniKi, Krzyże i figury z marmuru białego
i Specjalność: ,,Terrazzo" i ,,Mozaik"
3 Tel. 47Ó Zat. 1905 r,

ZaKtad HasmeniarsKo-rzeźbiarsHi

j J . Job, Bydgoszcz, Rejtana nr. 8

Darmo FUTRADarmo
nikt nic da, jednak specjaln'e najniższe
ceny umożliwia kupno takowego Jak: płaszcze,
błamy i różne skóry na obsady tylko w firmie;

CENTRALA FUTER
Teł. 865 . BYDGOSZCZ Dworcowa 53

W asita p-rcco nia kuśnierska nu

1880

Herbata firmy 1883

WASSILY PERLOF
jest jedyną herbatą o wysokiej jakości, wyhodowana w najlepszych plan,
tacjach Azji. Trzy zalety :

aremat, smak g naparienie,
połączone są razem tylko w herbatach WASSILY PERLOFF.

Poszlijcie dziś jeszcze do swego kupca, żądając wyraźnie herbaty
WASSILY PERLOFF

sssBBSBsmw oryginalnych opakowaniach Mo 9, 38, 140 , 14 .

SzKoIa Zawodowa Żeńslla. Bydgoszcz, ul. GdańsKa 119
urządza

Półroczny Kurs Gospodarstwa Domowego
czyli kurs gotowania, pieczenia, Szycia, kroju, prania, plasowania, r .b ót ręcznych
i t. d . Warunsi bardzo dogodne, Początek kursu dn. 15 llstap. br. Wpisy cod z.

od godz. Il -i w szkole. Uczennice są uprawn. do zniżek kolej., a córki urzedn.

545 DYREKCJA.do zwrotu szkolnego.

tego roku nadzwyczaj tanio
Największy wybór

Eleganckie wykonanie
Najmodniejsze kolory

znajdziecie U n a s 2081

Warszawski Skład Futer
pod kierownictwem Pani

BLAUSTEIN
BYDGOSZCZ

Dworcowa 33 G4) Telefon 1098

Futra damskiei poszyciem od 100 z), wzwjż.

futra *
I damskie, męskie, partię kol,
nierzy futrzanych i, skórek,
różna odzież żeńska i męska,
buty studenckie, śniegowce,
pierścionki zlotc, ślubne i z

brylancikami, nakrycia sto,
łowe srebrne, alpaka, siodło

damskie, męskie, różne obra­
zy, aparaty muzyczne, sprzc,

. daje'za bezcen ,,Sta(n. Oka,
| zja" Bydgoszcz, Gdańska 34-

Heble
Wszelkiego rodzaju pierw,
szo rz ędncj jakości (gwaran,
cj.) Kompletne jadał,
nie, Sypialnie, Gabinety,
Kuchnie i w szelkie wyście,
Sane, poleca po cenach fa,
brycznych Dobrzyński —

Bydgoszcz, Batorego 3 (obok
(Starego Rynku) 173

Putra
najsolidniej, najmodniej oraz

najtaniej wykonuje popu­
larny w Bydgoszczy
fachowiec Staniiaw Ru,
dak, Bydgoszcz, Dworcowa
nr. 70, 603

Pianina
Jahnego

sprzedaje z gwarancją na

dogodnych warunkach

Fabryka Fortepianów
W. Jahne

Bydgoszcz
Gdańska 149, tel. 2225

Filje: 8646

Grudziądz,
Toruńska 17, 19.

Poznań, Gwarna 10.

UtahKim
Neumann i Hnitter

Bydgoszcz — Stary Rynek
Tel. tai 2088

Darmo OBUWIE Darmo

dać nie można, kupić jednak po dotąd nie

bywałych cenach fabrycznych można obuwie

wszelkiego rodzaju ora* śniegowce i kalosze

tylko w naszej firmie

rv OBUWIErm
Bydgoszcz, Stary Rynek 8
544 obok Banku Ludowego
Dla PP. Urzędnikó-w specjalny rabat.

Pod uwagę
P.T.

UrzędnikówPiśstwowyri)
Mwych IM.

Stosując się do wymogów
obecnej chwili aby dać
możność wszystkim sfe*
rom pomimo redukcji,
obniżenia pensji i t d.

zaopatrzyć się wc futra,
obniżyliśmy nasze ccny
do niebywale niskiego

poziomu:
Naprz.
Skórki to obsady po 2.59 ił.
skonksy prawdziwopo15 zl.
spody waiaby'iposypo54 zł.

,, prawdz. oposy 150 zł.
Męskie 'utrą po 150 zl.
Damskie futra po 160 zl.

jrarwwra
Dworcowa 9 Tel. 308

Wykonujemy wewłasnej pra­
cowni po cenach wyjątkowo
tanich wszelkie reperacje

i przeróbki. 1 718

od zl 1.800
począwszy poleca

w p ierwszorzędnem
wykonaniu i w wiel­

kim wyborze

FabryKa Pianin

. SOMMESFELD
Bydgoszcz:

Śniadeckich 2

Gdańska 27

Filje-. Grudziądz, Groblo-
v i 4. Gdańsk. Hundegasse

112 . 9506

Materace
sprężynowe wykonuje po
cenach fabrycznych

Józef Bobktewięz
Bydgoszcz,
Kowalska 4 .

przy Placu Jagiełły , 1735

Znakomite
śniadania i objady rcwe*

Iacyjnie tanio smaczne,
obfite jak na sutem
weselu poleca
,,9ROBUS"

Bydgoszcz Stary Rynek S

Punkt spotkania się przy*
jezdnych ł znajomych.

1911

Okazla
Pianino malo używane

sprzeda
B.Inroilowfki

skład pianin si9?

Toruń. Stary Rynek iń.
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iiSli Ol ZIMA!
P rz e z o so bisty z ak u p w pierwszorzędnych fabrykach jest mi możliwe służyć mojej Szanownej
Klienteli g a tu n k a m i pierwszej jakości po nader korzystnych J8B3Ch! -im, i.

!!!jui nadszedł wielki transport G ARO E ^ O BY! WSTĄP OBEJRZYJ

KREDYTU UDZIELAM
za aaygnatą Spółdzielni Kredyt

Beż wpłaty!

PŁASZCZE: D a m s k i e , Męskie, Dsieciące
UBRANIA, SWETRY, TRYKOTAŻE
Bieliznę Damską, Męską, Dziecięca.

SKŁAD BŁAWATÓW 1 KONFEKCJI

WOJClECH MlKOŁAJCZYK

MATERIAŁY: Jedwab, wełniane, baweł.
GALANTERIA: rękawiczki, pończochy,

skarpetki. '3w
Kołdry, Pledy, Krany, Obrusy, Płótna U

GDYNIA, Iw.'laśska vis a wis Grand Cafe - Tel. 1559.

KREDYTU UDZIELAM
za asygnatą Spółdzielni Kredyt

bez wpłaty!

P o d GtPTWIĄ
przg siacilkolei.Rumia-Iagdrze

PARCELE
BUDOWLANE

800 iti2 i więcej już od 1.— zi. za mż oraz parcele
rolne od 5.000 m2 a 60 gr. m2. na dogadnysh

warunkach

na sp rzedaż. I

K. Knsclic, Rmn|a K i

Mamy na sprzedał:
2 piętrową willę z ogrodem w W ejherowie
1 piętrową kamienicę i parcele budowlane

przy dworcu kolejowym w Luzinie i większe
parcele w Robakowie. WARUNKI BARDZO
DOGODNE, Informacyj udziela 2216

Spółdzielczy Bank Kaszubski w Wejherowie

F1q wiercimy
i drążymy

cylindry samochodowe według najnowszego
sposobu fabrykacyjnego 1i gwarantujemy

najwyższą dokładn ość.

Zastępstwo generalne i składnica świato­
wej sławy tłoków K. S. i fliusil.

Kosel dr Dałkowski,
GtófflllSl* , Altschottland 7-10 .

Tel. 26635,36 f2o4ij Tel. 26635,36

m

Pomorski
Skład Artykułów Technicznych
właśc.: Otton Szulc, Toruń, ul. Różana 5

poleca ze sScladn: 2017

ĄrńEiattiry parowe i wodociągowe

Pasy sKórzane iparciane
Ł'OiysKaKulK.owe, Klingerit

: oraz

wszelkie artykuły techniczne 1

555 dla Przemysłu i Rolnictwa,

laioitnic siło ezp tel Swiaffa
11MIEJEWSKI najtaniej załatwia

7S3a - T o r a k — Róg Stary Rynek, Chełmińska nr. 1, I. piętro prawo.
ól*IISizia|*lZ — Mickiewicza 4. tel. 816.

Radjo, ładów, akumul., Motory, żarówki, Telefony, Dzwonki

Pompo 1

Armatnrg
artykuły kanalizacyjne i wo*

dociągowe poleca
P. TARREY, Toruń

Stary Rynek 21 - tel. 138.

MMs%e 1
ftzesńoire, i siatftome do śozef, ftatoloźńre

it.1*.iryńonujekbtbssminfkómifotognafH — -

lij tifkenBigrafiei ,,J2nici tFtfmriorsikiego"
Mi ZgłoszeniamadminisńracfiSoruń,^zerońoII

S ”ilfilfi-

fi)B

824a '

Browar Pontorski
Józefa ChronewsKiego

T.l .195 Fodgórz-ToruA T.l . 195

poleca
awe za wyśmienite uznane piwa pod nazwą

,,ŚMIETANKA POMORSKA"
SŁODOWE,

,,KAKAMEL POMORSKI"
KOZLAK (BOCK)

i

JI

PAŁAC

TANCOW
H przp sIwofcm M

Czołowy lokal nocny
otw arty do godz. 4*ej.

Orkiestra salonowa itaneczna

OBSTAW BAN6 EI
2194

Sprzedam tanio
4*ro osobowy sam ochód. Informacje: Różany Gaj,

Gdynia — telefon ni8 , 2076

m(((((((mmm^
Przebojem zdo­
była uznanie

wszystkich dba­
łych o piękne
izdrowe zęby,
pasta

%aimm
konserwująca emalję zę-
bów i nadająca jej śnieżną -

*^

białość.

0 Łab. ,,HOSFIAK ^

^ 1793 POZniBÓ ^

laterje-KinzoM
Baluje - Anodowe

marki

EKSTRA
są niedoścignionych jakości.
Do nabycia w wszystkich
składach radjo sprzętów oraz

w składach przyb. rowerow.1

Żądajcie tylko bateifl j
,,EKSTRA" Fabryka Baterjf

ToruA, Szeroka 46.

Mundury
Szasery

Płaszcze
Ubrania

Futra

z materjałów wlanych
ipowierzonysh wykonuje

D. DOLEWA
H39 TORUŃ........
Dwór Artusa. TeŁ 43

P.P. Oficerowie . Urzęd*
nicy specjalne wanmki.

PokO!
umeblowany z utrzymaniem
lub bez dla inteligentnego
pana od zaraz do wynaj ęcia
Przedzamcze 12 m. 4. 2224

Obiadu
inięsne i jarskie, kuchnia
warsz.' Można do domu zas

bierać. Szopena 19,. parter.
2x54

Żądajcie cenników
do sportów zimowych'

DOSTAWA
SPORTOWA

TORUNJ 2226

Katarzyny 5 Tel. 276

HOTEL NapTzeciwko dworca głównego
Tel. 250-51 i 203-00 .

CONTINENTAL
wi. Ballyclcie Tow. Terenowe z o. o. 3100

S--(-U-M

Przeszło lOO lóteh

Łazienki,płynata woda
Teaefonu w iiokoiach GDAŃSK

I
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. .j DŹWIĘKOWE KINO

ŚWIATOWID
Dziś j dni następne!

Wzruszające arcydzieło dźwiękowe genjalnej reżyserji

Borzaga , , Grzesznik Miłości1*
W roli tyt. Charles Farrell. Ponadto doborowy nadpr.

TQPIHV dźwiękowe kino

(Lilian) T ' PAŁACE
Dziś i dni następne!

,10- zPawiaka'Najpotężniejszy dżwię*
kowiec polski sezonu! 991

bohaterska epooea walk Narodu Polkiego, osnuta na tle autentycznych wy­
darzeń PL Jur-Gorzechowskiego. W roi. gi H. BRODZISZ, Z. BflTYCKH,

J. węgrzyn, B.Samborski, tłwaga: Bilety woin. wstępu !-sze 5 dni nieważne.

ZARZĄDZENIE.
W zw'ązku z przypadającym na środę, dnia

11 listopada br. obchodem Święta Niepodległościo­
wego Magistrat miasta Wejherowa zarządza prze­
sunięcie targu tygodniowego z tegoż dn'a na dzień

poprzedni, t.j. wtorek, 10 1 stopada 1931 r,
Wejherowo, dnia 2 listopada 193 lr. 221R

w,, w Magistrat! -

.m Ją? ( - ) Biliński, MWPJ
Burmistrz w z,

rniKA
plssczanibi, karakuły

mcshic

podr61owc
pierwszorzędne

SZOPY
Kołuchy dla szoferów
i stróżów, K o ce futrzane,
skóry baranie i doubiony

fr. liclińslci
TornA

Stary Rynek róg św. Ducha
telef 94*, 2003

U CH W A ŁA , Na wniosek kupca Jana Goryńskiego
w Łasinie pow. Grudziądz zastąpionego przez adwo-
sata Szychowskiego z Grudziądza wszczęto postępo­
wanie o odroczenie wypłat dłużnikowi. Celem rozpa­
trzenia wniosku dłużnika z dnia 28 listopada 1931 w y­
znacza się termin na dzień 27 listopada o 10 przed
nołudniem pokój Nr. 2 Wierzyciele dłużnika mogą
irzybyć na rozprawę dla udzielenia sądowi wyjaśnień.

Grudziądz, dnia 3 listopada 1931 r, 2221

3. N. 16/31. Sąd Grodzki.

LICYTACJA PRZYMUSOWA.

Dnia 9-go listopada o 9 sprzedaję w Rodaku n Oni-
szków przymusowem przetargiem za gotówkę; 2 świnie,
20 kur, gramofon; o 11 w Podgórzu na rynku; lustra
z konsolkami, lampę, 2 bieliźniarki, k asę nacjonalną,
szafę ogniotrwałą, piły, maszynę do szycia, krzesła,
gramofon, stół, kanapy, urządzenie składowe; o 13,30
w Cierplszewie n Kęczyńskiego, Procka; walizę, szez-

iong. 2229

(—) Bartkowiak, komornik sądowy Rabiańska 10.

DO 20.000
funtów sfterllngów go*
tów jestem wpłacić lub prze*
jąć do regulacji w Anglii
w zamian za posiadłość miej*
ską lub w ejską w Polsce
(Warszawa,Poznań .Gdyniaj.

Oferty: Gdańsk, Hotel
Continental , Dr. Nilsen,

I9Z2

2 )wufoi meldunkowe
mwdtług WMWWfisówB3SKim. fpr. Wewvn.

dta Jtta^istratón) i Starostw

dostarcza

DornowskaShufiamia'Rolnicza
Sehsfam202i'Ził

ijp (Toruniu rai. 30

I

Ogtoszenk.
Komisariatu Rządu z dnia 2 listopada 1931 r.

o uchwaleniu planu zabudowy osiedla Chylonia,
Na podstawie artykułu 25 i 26 w łączności z

ąrt, 29 litera a, 30 i 31 Rozporządzenia Prezyden­
ta Rzeczypospolitej z dnia 16 lutego 1928 r. o

prawie budowlanem i zabudowaniu os edli (Dz.
Ust. R. P, Nr. 23 z dnia 5 marca 1928 r. poz. 2021

podaję do publicznej wiadomości, że plany zabu­
dowania osiedla Chylonia, leżącej w granicach
administracyjnych m, Gdyni' zostały uchwalone w

dniu 31 października 1931 r, przez Radę Miejską
jgm. M iasta Gdyni.

Obszar obięty planem zabudowania jest ogra­
niczony od północnego wschodu torem kolejowym
Gdynia — Wejherowo, od zachodu granicą obrę­
bu Cisowa, od południa obrębem Oliwa Leśna, od

zachodu — granicą obrębu — Gdynia,
Uchwalone plamy są wyłożone na przeciąg

czterech tygodni po ukazaniu się niniejszego za­
łożenia w Pomorsk, Dzień, Wojewódzkim, w po­
koju Nr. 18 Komisariatu Rządu w Gdyn przy ul,
Starowiejskiej codziennie w godzinach urzędowych
z wyjątkiem niedziel i dni świątecznych.

W okres e następnych dwóch tygodni po upły­
wie okresu wyłożenia planów, mogą być przez

osoby zainteresowane zgłoszone zarzuty przeciw
tym planom do Komisariatu Rządu przez Biuro

Zabudowy Komisariatu Rządu w Gdyni.
2230

ZAPOWIEDŹ. Podaje się do ogólnej wiadomości,
że: 1) Bonifacy Lademann, handlowiec, kawaler, za­
mieszkały w Wejherowie przy ul. św. Jacka 8, syn rol­
nika Franciszka Lademanna i jego żony Julianny z do­
mu GrGnholz oboje zamieszkałych w Kamieniu powie­
c ie Morskim. 2) panna Monika Bieechkówna, bez za-

irodu. zamieszkała w We;herowie przy ulicy Klasztor­
nej 30 córka zmarłego rolnika Franciszka Bieechkiego
lijego zmarłej żony Matyldy z domu Kohs obo;e osta­
tnio zamieszkałych w Łebnie powiecie Morskim chcą
zawrzeć związek małżeński. Obwieszczenie zapowie­
dzi nastąpić winno w Wejherowie, w Kamieniu i w Ga­
zecie Gdańskiej.

Wejherowo, dnia 5 listopada 1931 r. 2219

Urzędnik stanu cywilnego:
w zastępstwie
( - l Kaczykowski.

LICYTACJA PRZYMUSOWA.

Dnia 9 listopada 1931 r. o godz. 2 -giej po południu
sprzedawać będę najwięcej dającemu za natychmia­
stową gotówsę w Firmie Luchtenstein w Bąkowskiem
'Słynie pow. Świecie następujące rzeczy; około 40 ms

różnych desek, kilka wozów roboczych itp, 2222

(—) Chojnacki, komornik sądowy w Nowem.

Pcfzhens
T.acr

Gdańsk, Hundegasse 7, usłu­
ga p olska. Palta, skórki do

przybrania, p rzeróbki oraz

reperacje najtaniej. 1650

Teraz leszcze fanie(
BRACIA TEWS
PfiOSS(OWaS S P 1840

Lalki
wszelkiego rodzaju reperuje
fachowo tylko Toruń, Ko*

pernika 24 I p. 1187

MicszKanic
6 pskojotte, bal*
bon I łazienka w

iródmlei(iu natych­
miast de wydzier­
żawienia, 3206

Zgłoszenia do Admini*

stracji ,,Dnia Kujawskie*
ao" Inowrocław, Dwor­
cowa3,podZ.K.68

moie bytTwole
Jeżeli zapiszesz si^
na członka

wW ejheropolisM
Spółdzielnia kredytowa
ao. o. w Wejherowie*

która udziela

Mjftliw temtowycti
na budowę domów,spktę
hipotek itd. Statutiwarunki

do nabycia w Spółdzielń
Inform. w Banku Kaszub

............

OGŁOSZENIE,
Obwieszcza się, że Pomorskie Towarzystwo Opie­

ki moralnej nad dziewczętami i kobietami w Toruniu
zostało rozwiązane i jest w stanic likwidacji.

Zarazem wzywa się wszystkich wier--'" \eli, by zgło­
sili swe roszczenia do końca tfrudnia :r.wSzpi­
talu Dobrego Pasterza w Toruniu 2228

Likwidatorzy.

OGŁOSZENIE,

przetargu przymusowego dnia 10 listopada 1931 r

o godz. 9 -tei sprzedawać będzie egzekutor Wydziału
Powiatowego powiatu morskiego w Łeoczu najwięcej
dającem u za gotówkę: 1 biurko, 1 lustro i 4 warchlaki.
Zbiórka licytantów przed J. Gaffkiem. W tym sa-

raymy dniu o godz. 13-tej sprzedawać będzie egzeku­
tor w Mieroszynie: 1 młocarkę do lokomobili paro­
wej. Zbiórka licytantów w Mieroszynie przed ma­

jątkiem . 2217

Wejherowo, dnia 3 listopada 1931 r,

Wydział Powiatowy Powiatu Morskiego

INSTITUTPOLYTECHNIQUE
S6, B2 Esssfimnfis, P aris 0(vie)

Wyższa Szkoła iechniczna nau­
czająca syst. korespondencyjnym

Rok założenia 1920.

SEKCJA POLSKA
(jęz, wykładow y — polski)

Przyjmuje się zapisy kandydatów na wydziaT

I. Elektrotechniczny
(dyplomy Montera, Technika : Inżyniera)

II- IniynierskO'Budowlaf!^
(dyplomy Technika i Inżyniera)

Program oraz warunki przyięcia wysyła się
na żądanie.

adwokat i notariusz w Gdyni
uprzejmie zawiadamia, że kancelarja jego została prze*
2167 niesiona do nowowybudowanego domu

przy ul. Kołłątaja
(miedz* ul. Starowlejską a ul, 10 Lutego)

Tolafo*? ^4*^ TTtMB 1167

Zawiadamiam niniejszem moich P. T . Klien­
tów, iż posiadam większy wybór obiektów okazyj*
nych, poleconych mi do sprzedaży.
Dom w śródmieściu 4 piętrowy
z piekarnią i dwoma składami, natychmiast do sprze*

dania, bardzo tanio .

Dom ładny na przedmieściu O^ynl z restau*

racją i składem kołonj alnym do sprzedania tanio

przy malej wpłacie gotówkowej.
Z powodu wyjazdu natychmiast do sprzedania przy
małej wpłacie gotówki dom 2 piętrowy zpla­

cem 1480 m.

Z braku gotówki na prowadzenie składu do sprze*
dania5 domków z placem 500 m.

Skła ? kolonialny bardzo taniodo nabycia.
Plac w śródmieściu przy głównej ulicy z po*
wodu wyjazdu zaraz do sprzed, przy małej wpłacie.
Niebywała okazja! S ład kolonialny z re­

stauracją za 12,000 złotych.
Kupno--sprzedaż domów, willi i majątków'

jak również wynajem lokali sklepowych, biurowych
i mieszkań prywatnych, i t. d. 1903

Biuro Pośrednictwa Dominik Urn
W Gdyni, ul. Starowlefska nar. Podjazdowej
w podwórzu II piętro. Telefon 13?-0-

onmma nowość!
mumkai. 6 m m ('węd,

rys.) strzelający z

metalowych naboi do celu. Pa­
tent Nr. 2295. Be* pozwolenia.
Cena tylko zł. 12.— (z?m.35). -

100 naboi mosiężnych alarmowych zł.3 ,~ Futerał skórkowy
1,85, 2,50, 3,50 5 zł. Wysyłamy za zaliczeniem pocztowem.
koszta przesyłki płaci kupujący. 8q4

d/Yew. ,,MONTRŁ” Warzzawa Sienna 27/DP.
Firma egzyst.od roku 1900

Mormona
ściśle naukowa metoda

odmładzania Dr. Shpul'a
zapewnia najbardziej znisz*

ezonym i pomarszczonym
cerom zdrowy i młodo­
ciany wygląd. Trwale

przyciemnia brwi i rzęsy
wyborowem i i nieszkodli*

wem i barwikami

gabinet kosmetyczny.

,,Mimoza**
Toruń, Piekary, 43 I. piętro
ob ok bramy bydgoskiej. 420

mohrucie
dacSidw

nowych i starych dachówką
azb estowo-cem entową,,Eter­
nit' wykonuje najtaniej i na

dogodnych warunkach
laMCzubekiSkawPoz­
naniu Oddział w Toruniu
ul żeglarska 27. Teł. 643
Przedst. na Woj Poznań­
skie i Pomorskie Fabryki
Dachówek ,,Eternit" S. A.

Kosztorysy i informacje
bezpłatnie 1678

Piece,
Kuchnie

poleca 1842

po najtańszych cenach

P. TARREY, Topu(;,
Stary Rynek 21 — tel. 138

Płerwszorzęomp
SaSon mdsS

KRESOWIANKA”
wykonuje suknie, kostiumy
palta i futra. Żuruale Iran*
cuskie. C eny zniżone. To*
ruń, Jęczmienna aa, dawn.
16. I ptr. 911

TANIO!
Paski

dam skie
sScórzarac
i fialcowe

wielki wybór

1 .WiiamoKskii
ToruA

28 ul. Żeglarska 28

REPERTUAR

H I T U TORDHSKIEGO

W sobotę, dnia 7 bm.
o godz. ao^j

ostatni raz

..U11CA**
Sztuka w 3 aktach

Elmera Rice'a

W niedzielę, dnia 8 ban.
o godz. i 6*tej

Przedstawienie sp ecjalne

dla młodzieży szkolnej
,.1V erzdr

Trzecia Ha031*
Komedja w 5 aktach

Szekspira.
('Ceny najniższe)

W niedzielę, dnia 8 bm.
o godz. aoąej

Występ gościnny
Jerzego Leszczyńskiego,

Leokadji Pancewicz.

Leszczyńskiej i Ludwika
Fritscha

,,Ffiłt*śe j da(E n i e

w modzie 1
Komedja w 3 aktach

W. Sterka

W poniedz. dnia 9 bm.
o godz. ao*tej

Nieodwołalnie ostatni raz

,.litóWaS”
Krotochwila w 3 aktach

B. Katerwy

We wtorek dnia io b w

o godz. so*tej
premjera

.,I*IaeBias*a AJe!
Plamta**

Komedja w 3 aktach
Flers'a i Caillavet*a
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X a szerokim świecie...

JESIENNE OFIARY NEPTUNA
'

Duński żaglowiec motorowy Haweł wyrzuco

ny na wybrzeże kolo Swincmuende.

Straszne burze, szalejące w tych dniach nad

morzem Pólnocnem pociągnęły za sobą szereg

ofiar. Liczne okręty zatonęły. N a żaglowiec

motorowy duński Hawet, najechał parowiec
z Emden pomiędzy Swinemuende a zatoką

Szczecińską. Załogę zdołano uratować.

CZY NIE MA PROCHÓW W PODZIEMIACH PARLAMENTU ANGIELSKIEGO

Gwardja Londyńskiego Tower zjawia się wedle tradycyjnego zwyczaju przed oh

warciem parlamentu, aby zbadać czy nie podłożono prochów w podziemiach gmachu. Ce

remonja ta powtarza się od roku 1604, kiedy to w dniu 5 listopada wykryty został spisek,

mający na celu wysadzenie gmachu parlamentu w powietrzel

GIEŁDA ZBOŻOWA W CHICAGO.

Spekulantom amerykańskim udało się prze,

prowadzić błyskawicznie nieprawdopodobną
zwyżkę cen pszenicy, która skoczyła niemal

nagle o 60 procent. Ta niezwykła haussa, któ'­
rej przyczyny nie są jeszcze zbadane, może

mieć ogromny wpływ na ogólno światowe ceny

Rolnicy cieszcie się-

NA OJCZYZNY ŁONO!

Demonstracje cypryjskich organizacyj w Lanarca. Pomimo , że władzom angielskim uda*

lo się stłumić powstanie na Cyprze podniecenie wśród meiszkańców szmaragdowej wyspy

nie ustaje. O krzyk ,,Precz z Anglją'l ,,Niech żyje Grecja'Y rozbrzmiewa coraz potężniej
Cypryjczycy chcą za wszelką cenę powrócić na Ojczyzny tono.

KATASTROFA W KOPALNI PODEDYNBURGIEM

Wskutek wybuchu gazów w kopalni ,,BowhillColliery" w Lochgelly pod Edynburgiem w

Szwecji dziesięciu górników padło ofiarą katastrofy. Zdjęcie nasze przedstawia dramaty
czną chwilę wynoszenia nieszczęśliwych.

WALKA TRZECH MIAST O PIERWSZEN STWO GIMNASTYCZNE

8 listopada odbędą się w Berlinie zawody 'gimnastyczne przedstawicieli trzech miast nie mieckich Hamburga, Berlina i Lipska.

Redaktor odpowiedziąLny Stanisław Nowakowski w Toruniu Bydgosko'Ti
Ren. odpowiedzialny na ISyagostcz Józef EUa siak Mostowa 6

Redaktor odpowiedzialny za sprawy W, M, Gdańska Wi. Cieszyński,
Gdańsk, Stadtgraben 6

Redaktor odpowiedz, na Gdytue Henryk Tetzlaff, Gdynia, Grabówek
Redaktor odpowiedzialuy na inoturoaaw, Józef Dąbrowski

Inowrocław ul, Poznańska 65
Redaktor odpowiedzialny na Grudziądz, Jćzei Stanach. Groblowa 6

Za ogłoszeńia odpowiada administracja
^rdawtttetwo; ,,Dzień Pomorski44, . Dzień Bydgoski" Gazeta Morska'

,,Dzień Grudziądzki" . ,,Dzień Kaszubski" ,

,, Dzień Kujawski"
Nakiadem i czcionkami Pom orskiej Drukarni Rolniczej 8, A.

w Toruniu

O 33*05 *0^*5roia s wiersz miliaa. na ationie 7-łamowej . . 0.25 *i

w teksie na pierwszej stro nie ........................................... 1.50

((A drugiej i trzeciej stronie 1zł- w teksie - **. . 0,60 ii

Drobne za słowo 15 gr. pierwsze słowo podwójnie.
Dla poszukuipcych pracy i nekrologi 25%zniżki, komunikaty 50 gr.
Za ogłoszenia skomplikowane i z zastrzeżeniem miejsca 20), nadwyżki
W Gdańsku za wiersze m/m na stronie 7-łamowej. . . , . . 15 fen.

........................................................................... 4 . . . . , 50 fen.
Drobne za słowo 5fen, - tytułowe .... ..............................10 fen .

Przy sądcwem ściąganiu należności rabat upada. Dla wszelkich spraw

spornych właściwe są Sądy w Toruniu. Za terminowy druk przepisane
miejsce ogłoszenia administracja nie odpowiada.

| ASiortSLnrsesmifc roititsziii%oasroy w fy n o si jj
j w ekspedycji miejscowych agencjach . . .

-
***

.

* * *^~ * j
z odnoszeniem do domu w Toruniu .

* * ** ** I

jrfcez pocztą z odnoszeniem . . , .

*** *'*'1 ZJI
doi o p a s k ą .......................... ,

* * *. - *****5**15iI
w Gdańsku przez pocztą . . 2.50 gdprzez chłopca . . . **2.30zł1
lodbieraniem w administracji wprost gd 'l, zagranicą 4go . . 7 .- zf I

W razie wypadków, spowodowanych silą wyższą (np- przeszkody w za- l

kładzie strajki). Administracja nie odpowiada za niedostarczenie pisma l

P R EN (JMERflTfl .,DMIA KUJAWSKIEGO" m iesięcznie w adminl* i

ctracji 2.70 zi - na pocztach juz z odnoszeniem kwartalnie 9,27 zł I

miesięcznie 3,09 zł


